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Wychodzi codziennie o godzinie 5-ej rano. 

Dziś wielka premjera ! :-:-: Dziś wielka premjera ! 
. Pełen pikanterji dramat ze spółczesnego życia wielkiego miasta, 

Wielkomiejskie lalki, 
w którym role spółczesnych kurtyzan, kapłanek grzesznej miłe)ści, odtwarzają: 

H 
. UJ • aktorka o zniewalającej urodzie .i M nd tł mł~dziut~~' --"_!e~~~_ut~.~„t;!!towana a!".!Y.stka, 

anni net~~e nieokiełznany~te.;;;;;~e~;;;z ary uu~ ~' posiadająca dar zdobywania publiczności • . -

Ludz1e, dla których noc jest dniem ! 
Kwintesencja dzisiejszego życia - kabarety i dancingi! 
Uciechy, rozkosze I smutki wesołych dziewcząt I 
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Początek o godz. 4.30. • Sala ogrzewana. • Orkiestra symfoniczna • 
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PRZEMÓWIENIE MARSZAŁKA PIŁSUDSKIEGO. 
Premier 

Polska Agencfa Telegraficzna.. 

.w m-szawa, 15 grudnia. 
Po .potudn1u se.im.owa komis.i-a budże

towa przyst,ąpi:ta do obrad nad budżetem 
ministerstwa spraw wois:kow-ych. 

Na posiedzenre to przybył preze~ Ra
dy Ministrów i minister s.praw WOJsko
wyc:h, marszalek Pilsudsk·i, w towa~zy
siwie szefa gahiinetu mi.n. spraw wo]s!k. 
ppłk. Booka. 

Referat w sprawie bu<l:żetu minlsfar
stwa spra.w wojskowy.eh wygtosit poset 
Niedziałkowski. 

Na wstepie reforent ,podniósł, że preH
minarz bu<ltietiowy min. spraw wojsk. na 
rok 1927/28 wynosi w ogólnej cyfrze 703 
miłjony. Porówniuja,c .go z butlżetamt lat 
ubiegłych, naileży stwie:rdzfć, że ze wzglę
du na spadek wairtoci z:totego, oraz wzrost 
cen :budżet 'fen jesif mniejszy od budżetu 

• n!a 'rok 1925. Prze'liczają.c- tyil'ko jedną
czwarta część budżetu 1925 r. wedltug kur 
su dolara naJeżv dojść do W1lJiosk·u, że bud 

' żet na rok 1927/28 winien wynosić 858 mil 
jonów. 

Po szcze!Yótowem omówien1u różnych · 
1 działów budtevu, reforent przedsfa wił sze 

Teg konikluzyj, m. in. domagał się zapo
czatkowani<a przez szfa1b generaloy 'prac 
nad. znowelizowaniem ustawy o p<>wszech 
ne.j służbie woiskowej. 

Po 4 .... g-c<lzinnym .retferacie posta Ko
' śc!atikowskiego przewodniczący .poseł Rv
mar zarządzi.t 1-godzfn.ną przerwę. O g. 
9.30 wieczorem komisja wznowiła swe 
-prace-w o:becnośd marsz. Piłsudskiego. 

W dyskus)'i ogó'lnej zabierali ~los po
słowie: Mi.chaJski , Ubermafi , Polakiewicz 

, i Cze'fwertyński. · 

MOWA MARSZ. PIŁSUDSKIEGO. 
Nas.tę.pnie wyg-tosit przemówienie 

!)re zes Rady Ministrów ł minister spraw 
woiskowych. marszałek Józef Piłsudski. 
któn- o,świadczyt, co następuje: 

„Poruszono tu sprawę stosunku do ko-n 
troli ipaństwDwej. Nie pisałem 11stawY o 

w toku debat nad budżetem woiskowym. 
stwierdza poprawę położenia •• 

arią J 1. 

Sejm przyjął 'prowizorjum w 3-em czytaniu. 

.tej kontroli. Zresztą cala kontro-la 'tyczy 
się roku 1925. co mnf e ohchod<zi ina-cz ej, 
niż panów. Mnie w kon;troli za rok 1925 
obahodziła tylko kwestja, dlacze:go ja mam 
być obcl:ąiżony deficytem 65 miljooów zło 
tych, co nstanowi J){)wiażną ujmę w caf ej 
gospodarce wojsikowej. 

Mam dwie irzeczy głównie do pornsze 
nia: jedną jest budżet wojskowy i sposób 
wydatkowania miesięczn~o w pOrówna
niu z budżetem pisanym na rc-k, a nawet 
na lat 5, jak niektórzy panowie twierdz1H. 
Okazu.ie się zawsze ta.tka s.wzeczność, gdy 
wyda.fiki miesięczne Porówna srę z jakiim
kolwiek pła.nem rocznym, a cóż dopiero 5-
cio-lebrim, że wydaje mi się p'O.prostiu fik
cją trzymanie się jaiki•e,g-oś ipilan!ll. Nieraz 
w dyskusji zwracałem uwaigę na to, że na 
leżałoby dojść chocfa.ż do kwartail(]ego o
bJ.iczenia, a nie mieć 1biedy, zWiązanej 
z wydatkami miesięcznemf. Jeżeli na in
nycll reso.rtach nie o<l!Oija się to 'tak silnie, 
jak na wojskowym, Jest to wynikiem tej 
prawdy niezbitej, że fnini ma·ią p,rzewa.żnie 
tylko gażę, gdy wojslko ma ha.rdzo skom
plikowaną gospodarkę, związaną z wyiży 
wieniem, ubramein i miesiJkaniem fodzi. 
Gospodarka derpf, 1;dy musi się Uczyć fyl 
ko z WV'(iatkarni mlesięc'zriemi. 

Dzięki po-prawieniu się ·o.gólnej syfua
c.ii finansowej, wojsko te:ra:z mnie.i delfiJ)l. 
Jak refereol pc.xf.t1ióst, przy teraźniejszej 
gospodarce znacznie mruiejsza ilość pienię
dzy zosfa..ie dla skarrbu z 'tyfułu ndewy<la
nia. Dzfeje się to dlate.1<0. że wydałem 
rozk3z wydawać wszystko. chociaroy ze 
zitości, żeby nie oddawać skar'bowi z po
wmtem. a po drull!'fe d'latego, że - ja•k po 
Wiedziałem - og-ó~na ·sy--itiuacja finansowa 
się poprawiifa i że można Jficzyć chy:ba na 
pew1110, że miesięcme wydaitki będą przy
na:jmniej takie same . .iak noprzedniego mie 
siąiea. Jest to nieszczęiściem caf ego na
sze~o budieiowania. a zwtaszcza n:ieszczę 
ściem dfa w<Ji·ska, że bu'Clrżet roczny staie 
się zwy.kle fi1kcy1.nym. g-dyż trud.no sobie 
powiedzieć zawczasu, jak za 12 miesięcv 
będzie wYgiądaf o<ldnek miesięczny. Ja 

twderdzifem zawsze, że z ogólnego plct!nu 
budżetowego zostają tylko jakieś ury\vk! 
ogólne, które jednak nie są dos.taitecznemi 
w-y;łycznemi dla trzymania się ściśle na
wet ~udże'tu roczne.go. Jest to ogólna na
sza wada, wprowadzona nie przez rząd, 
który ja re.prezeniuję, ale zda.ie mi sf ę, że 
'to był posef Michalski (poset Mdcha'lsild: 
„Nie ja!"). Ja się temu przygJądatem , ale 
zostało to odziedziczone przez riasz rząd 
f stanowi jedno z przekleńshv gospoda.rki 
wojskowej. Jeżeli dodamy do te1;0 stafy 
wzrost cen, który robi każdy budże't nie
realnym, to nafoży przyznać, że sybuacja 
nie jest łatwa. 

Wsku·tek obciążenia oszczędno·śclowe 
go rozmaiivch budżetów cierpi spec.ia1nie 
budownictwo. Dlatego też dziś niema mo 
wy o jakimś planie budowY dla żadneg-o 
dzialu. Zawsze krytycznie odnoszę się do 
admfnisbracji wojskowej, ale muszę u
wz1ględnlć te trudności, które mają ludzie 
zmuszooi wvkręcać sie, jak p,iskorz, z nie
szc·zęścia miesięczny.eh budżetów, a tern 
bardziej nie można się trzymać planów 
pięcioletnich. 

Poród naszych konceipcyj jest bardzo 
ciężki 1i powolny, a tymczasem obciążenie 
teoretyczne dąży do tego. aby wojsko bu
dować na wzór tego, co bvlo w r. 1914 i 
to nie dlatego, że ten wz6r istnie,ie jesz
cze, afo i z tego .po1wodu. że u nas, jak 
ws:zędzie. wfeltkim dężareni jest maisa ofi
cerów, którzy do niczego innego nie są 
zdatni, .ia'k do pracy wedlug wzorów z · 
przed 1914 rnku i którzv c i ąż.ą w budże
cie w bardzo sHny sposób. 

To samo dzieje s i ę w Niemczech i we 
Francji. a najmniej w AngJ.ji. 

Podniesiono tu syt·uację po!Etyczną, na 
którą ja zapaltrn.ię się nie tak pesymistycz
nie, jak panowie, ale faktem jest, że woj
sko dotad nie zos.tało skawwane i wszę
dzi~ i~itniei'e. a wiec tembairdzlei pow·inno 
istnieć w Polsce, która przez nikogo nie 
jest gwarantowana i pirzeważnie jes·t pozo 
stawiona samej sobie. 

Doipókl wojsko iisfufeje, musi islfin~~ 
dobre, a za to 'Pl'acić trzeba. 

Ja bym kładł !bardziej nacisk na uztbro
jeruie, które wymaga bardzo znacznych 
wkładów pie.niężnych. jeżeli mamy by~ 
bardziej .przygotowani. 

Druga rzecz, o IJ,<Jtórej chciałbym mówdć 
to administracja. Otóż muszę .powiedzieć, 
że jest to ceohą charakterys~yiczną wszyst 
kl ego, co robi a Polacy: wszędztle admfnq- · 
stracja zjada dochOdy, nawet przedsię· 
biorstw prywatny.eh. Jest to rÓWlł1ież cho- '. 
robą n:asŻeigo wojska. 

Jed.nym z naijwięikszycli ildopoitów woj ' 
ska .iest ·obecnie rozmieszczenie oficerów ; 
t zw. admf'llis.'tracy_inY.ch, których liczba 
rośrnie wstk-u:tek dysk.walifikowania ofice· -
rów do prac !indowych. 

Powróciwszy <lo armii, zastale:m w nM 
wie.lu ludzi, którzy brali pensję, ntc nie · 
r<>biU i siedzieli u siebie w majątkach. Je
stem znaf'ly w arm.ii z zaciekłej walki prze · 
cfwlko przerosltowi administracji. Jesłem 
zwolennikiem rzucenia cz;towieika na głę
boką wodę, niech soibie radzi, a jak nie po
radzi - fo utonie. Pana.wie zaś wta:Śnie 
w.aszemi f)rawamf nle dajecie im Uttonąć, 
róbicfe sztuczne' pęcherze. Ja wakzę z le
mi iprnwami, klt6re nie dają ufonąć wszeil
kim niedof ęg.om. 

Jes:lem Z'N"Olennikiem skrócenia ac1mi
nłstracjf, lecz .ieżeli panowf e sąd!zicie, ie 
przy tych nrnW1acł!. 1ldóreś-cie uchwarl'ili 
Jest fo możliwe w krótkim czas.ie, to się 
mylicie. 

Dą:żenie do skrócenfa sf.użł>y wojsko· 
wej, i est zja wisikf em staf em na ca tym świe 
cie. U nas na,Jeży zwrócić :uwagę na małeir 
iat 'vojs]\owy, .iaikim rozporządzamy, gdyż 
pei.Iski żołniierz u•czy się wojenki bardzo 
szy bko, ale fli~dy dokładnie, jest trochę 
lekkomyślny f ta.two przeohodzi do porzą<l 
ku nad swemi obowiazkami. Biatorusin i 
Rusin jesl zna,cznie doktadmiejszy. aczkol
wiek uczy sle trudniej i dfatego dla żoł'!lft 
rz.a naszego skrócenie stUZ.by wojskovt1 
nie iest pożyteczne. 

Drugi wu.glą.d - lfo ~ ilość ~.~ 

' 
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l>etów. Kiedy w Po1lsce al1alfabeló\v nie 
będzie, to będziemy mogli dużo łatwiej 
_przej.ść cały kurs wojskowy i odpowiednio 
sbócić s.tu.Zbę. 

Trzeci wzgiląd, to wlatśnie .przerost ad
mLnistracji, który sprawia, że wy.puszcza
my wdełe liudzi, którzy wlaśdwle przeszli 
przez wyszkoilenie krótsze. niż prze;piso
wY cza·s s.tuź:by. 

Drtilgą bairdw ważn.ą dla sikirócenia cza 
su stużlby sprawą, jest kwes'tja ludzkich 
zdo'lnośd !Peda,go.gkznych. Żądać od ofi
cera, by byt dolbrym ofi.cerem, a równ'O
czetśl1!ie zdolnym ipeidagogiem, jes·t to rze
czą baa:<lzo lfrudną. Ten kryzys _pedagogi
ki WQjsllmwecr jest jednym z ciężkich pro
blemów, przed którym stajemy. Są to mo
je zasibrzeZenia, nad któremi radzę się pa
nom zawczasu zastanowić. 

Mówiono 1u o iprzysiposooieniu wojsko 
wem, naturalnie, że daje ono dużo, bo u
walnia od szkoty re'krnckiej, ale też 'tyłkQ 
ty.le, bo nie jesteśmy .pod wzgłędem urzą
dzeń przyigo,oo·wani na ito, że.by dflć coś 
\.Vięcej. 

Pirzyg.posobi.eni·e wo'.iskowe i·e1s•t .pożąda 
111e. U nas f~·St 01110 eypaTte d-Ota<l 111a pracy 
ochotnicze.i. Ja zresztą st~ram sie roz-3ze
rzvć te próby z.naczmie dalei ze wz~lędu 
na t.o. że otrzymu.łe sde materia~ :nrzeszkolo 
nv w ;pacząitlrnwy.ch rzeczach. a~e oo~atem 
ir.icwide z tego korzyśoi. 

W[.eszde ~dna rzecz: usuńcie OO·śred 
nictwo przv d-0stawaoh. Ja OOUJS•z.czam re 
ce. mówiie to szczerze. Dziwie sie. że pa-no 
wąe te~o wvma.~ac.i-e od wo1:ska. kiedv sa
mi made z tem dągle do .czynienia i z feigo 
,nic z.ro.bić nfe możiooie. P;rzed,eż mv jieśteś 
: my pafts twem „roa·sk:6w". 21d·ze ,pośr1ednik 
1ma og-romne do.chody. 

Dwi1e najważnie.isz.e wadv w n.asz~m 
woisku. to miieSiięc.me bud.żetv (gitos: za 
rządzenia rrzą,du). Ja to odziiedzJczvłem.- A 
.zarzadzeni·ai rządowe marrnv teraz wzv~ 
r.ajrt11t1Jiej lte, Żie wydatki miesiec.zne $a ~uż 
r:a kilka mieis.ięcy dednako·we. Da.ie to zna 
cma 'PO'Prawe. 

Uczę na to. że mzv ustf1nvch stairaniach 
moi·ch i moich oodwta<lnV'Clh zidol:am z.wa
lić cieżar. na min.isterstwo skarbiu 1J'rzez po 
zbycie sle oficeifÓW t. zw. adminisitracyj
nvch. dla któirych nie z.ml}du-.ie sie praica w 
wi01_isiku. Da,1.e:i co d·n shtżbv woiskowei. mo 
'że wvsląJPi·e z wo~ektem skrócenia· }ei w 
spo1s-Ob zrćżn.iczkcwani a. orzecz3c w ~ €'rJ 
soosób zasadzie powszechnei st11·żbv woi
skowei. gdyż dolątl \Y,rdawato mi śie to .'e 
dvnvm s·poso:berń. którv p•rnwad.zi do skr<i 
ceniai stużbv il}rzvin,a.~mnie.i dla cze§ci Wl))

ska. 
W;res.z.Cie rezerwa, zaopalrnenia. Mam 

!Swoje duż,e wat:p.liwośc.i wohec te!ro. ie do 
'f<l!d zu1pdnie SQe niie uda.ie. Nie cihce wiecej 
nacisku ktaść na uzbr()i.iern..ie. 

Na 'fem '!}O>S·iedz.enie zamk'!lltelo. Następ 
ne mtro o c!!'O:dz. 10.30. 

OSTATECZNE PRZY.JECIE PROW.JZO
R.JUM. BUDŻETOWf:OO. 

Tcleitam własny „K11rJera t.ódzklcro''. 

Warszawa. 15 .rorudnia. 
Dzi·ś. dnia 15 b. m. o .R'O·dzdinie 10, roz

poczeJo S·ie waline pasiedzenie is.e·im11, ,z.wo 
fan.e w celu zalatwieJJ·ia w trzeciem czyta 
niu orowimrium budżetowe2'<>. 

W związku z tern p.rzema·wiat }esr,.cze 
dodatkowo p:rzedstawiciel kommistów po 
set Sochackii. 

Następnie długą mowę wygtosH poseł 
żydlO'WS'ki P:r,iiliuckL 

Przys:tą1P1i.01no do srlosowairuia. 
!Podobnie jak wczma.l i dziś odrzuco11<0 

wni()!sek ,pos. Zd.ziechows'k!eg-o (Z. L. N.) 
zmnie.i·szeinia globa.!ornt sumv oirowizor.-J:um 
. do kwo1:v 465 mi1ljon6w oraz wnio'Sek te~ 
zoż oosła o wykreślenie dodatkowych kre 
dvtów na ce~e mńnisterium smaw woJ~ko 
wv-ch w kwocie 10 milio,nów. 

Odrzucóno również wnio'S·ek stroninic
fwa ooto'P'S'kiego przvz.nanfa dwumiliono
\,\«ego kredytu dla cen.tra1lne1~ kasv kółek rol 
niczv<Ch. 

Ustawe o orowizorium przvieto w trze 
ciem czytatttitfbez zmian. Dodać n.ależv. że 
~l{)!S •ÓW nie oblicza·no a1ni w g1osowa'Thiach 
mzez drzwi. ani w gfosowamiaoh imien
ffV·ch . Odbvh s.ję on.e w S•POSÓ:b na .~JJrosr
szv. ho o-rzez powstanie. Catv pmceder 
~tosowania trwa•t zaledwie pare minut. 

. Nastę.J)łnie orzvstapoiono do trzeciego 
czvta.nia wo.~kh1 ustawv o samoisi!nvm po 
datku wwównawczvm. 

Referent pos. Ma11aczy~kii (ZLN}. przea 
stawił pomawki. zdoszoine do tei usta·~'Y· 
Chodzi o doda·ni·e w tvtul1e wvrnźne.g-o za
s-trz.eżem.ia . że ustawa dotyczy tvlko g-m:n 
wieisk.ich bvk·.1to zaboru rosV'iskiesro. 

Po przemówieniu spirawozdawcy usta
.we. o p-oda·tku wvrównawczvm przvieto w 
lrzeciem czvta.niu. z rezolucia. wzvwa:acą 
rząd, abY oora.cOWUjac JYro'iekt reformv PO 

4<iatków państwowy;ch. oor:t1cowal jedno-

• 

cześnie w01Jelct reformy podatków samo
rządowy.eh. -

Na tem por-zadek dziennv wvczerpainc. 
Zarrnykają,c posiedzenie. P. ma'!'!Siza?ck 

Ratai {)!Świia.dczvł ie o terminie mzvszty • .:.h 
walnych obrad oosło•wiie zawiadomieniu 
będą pisemnie. Gdyby sein.ait \VDrowadzil 
poipra-wkJ do Prowizorjum. P. mairszatck 

zWQła~bv posiedzenie na dzień 30 b. m. Ży 
cze.niem „Wesotych ś\viąt" ! p. marszater 
zamkna! posiedzeni·e. 

ftle~ome po~ilie ~ia.f oruiki[D war[Dołów ~~~lie ~a~ane Pflel komi~i~ ~eimow~. 
• Takiej troski lewica nie wykazała dla pos. Zdziechowskiego. 

Ządanie likwidac.ii „czarnych gabinetów". 
Tele,r. własny -„Kur. Ł6dzkie1<>" . 

Warszawa. 15 srirtlldnia. 
Bardzo drnźLiwe kwestje byfy porusza 

ne na 1porzaidku dZiiennvm wczora11szeg-o Po 
siedzenia kom1sH admi'll>iistra.cv1.łnei. To tei 
tem większie obudziły zainter.esowan:e. 
Rzad ucz.es.tm.1iczyl w obradach za oośred
n~1c"twem swych ·tJTzedstawioieli. 

Rozipa.trvwano kwęstie rzekomego r·o
bicia pioslów bialoruskkh. Posłowie komu 
r:.!sty.cz:nii biafornscy Miotła i Woloszvin u 
rzadzi1l!i w Stairoberezowie w1iec bialornsk; 
zalmń1czonv pahicJem postów. Sora'Wę te 
pirzediSttawdt komisji rp.oset Putek odczvta
r.iem dokumentu i zacvtowamii em wni<J ~1P1 
posła BaU·ina, którv żadał wvboiru kmn;
sii. ~oż,onei z 9 osób dla zbada.ni a s1pra wy 
Poseit Kozlowsk-i żądał r•e_g-u:laminowcN 
traktowania sprawy, a przv te.i S'POS·obiio
ści 11J1rZV1D0'111J111iat wnirnsek Z. L. N. w spra
wioe wyboru komisii dla z.badania s·prawv 
na!Padiu n.a .posta Zdz.iechowskii1eiro i wv
kazat iniewfa·śdwość ;poistę:powa!llaa· prze-

wo·dnkzacego komisji rpra wnicz,eJ\ oosla 
Marrka. który ni'e p·ostawit Wll1dosku ZLN 
na porządku dzie11t11ym. 

Mimo, że doktór Świta.Iski dv:r. de.pa-rta 
mentu mi1nisterstwa smaw wewnetirz.nvch 
sorzeciwi1t ~·i e wvborow;i osobinei komisji 
śledcze .i. więkswść ooowiedz.iata się PIZ'Y 
chyl.nie wobec wn,iosku, ale irłosowanie 
r.ad tvm wnioslciem ipostan1owi<ino odbyć 
na nasteo1niem posiedzeniu. 

Druga sprawa odinos1Ha sie do istiniernia 
t. zw. „czairnvch gabinetów" nodslrocho
\VVch ina ist<łc.ii tel·efoinri.c.mei.i. Kilka kluh·l\.V 
w s-e.imie ztożvto winiosek usuntlecia .. czar
r.voh g-a1binetów" p.od·sluchowvch. bowieffi" 
is·tniiooie kh jest sorZieczrne z konstvtuc:a. 

Dyrektor Ś\\' ital1ski oświad•czvt. że urzą 
dz,e.nie rpQdobne zcstc;ilo u nas W1Dmwadzo
ne za ·czasów okvipaicU niemieckii.et ·i prze
'frwaf.o do dnia dz,isiefszeiro. ObeclThie zaś 
urzaidz-enia pedistuchowe u1eirtv zepsuciu i 
z 't·e·Q."O· powodu są Już nieczVin.ne. 

Przvpomiinamv, że ldubv ip.ose:lsk-iie zfo 

żyly wniosek o powołanych urzed1ttikach 
do służby z kwa:lifikaQiami, a usuwanych 
przed te[minem uiprnwnia1ącvm do w! ~ku 
emerytalnego. Przedwko temu wvsfąpif 
mzedsta·widel prezydium Ra<lv Ministrów 
P. Piętak. którv utrzymywał. że winios.ek/ 
'taki Jest wrzeoez11w z konstvtucia i nieko- 1 
rzystny d.Ia budżetu. Za1powiedzfat w imie ~ 
niu rządu. że na wypadek uchwalenia te.i!O 
V.:illi~1siku rząd wshrzyma stahi.Jizaoie urzęd 
n:kn\Y. 

Wywody o. Piętaka zbLiait ooset Kon
ceskoi. a ,.,nse·l Kozłowskii zastir.ziesrł się pr:te 
c!wko groźbom niewyko111vwa.nia ooow·:ą 
zu.ią:cych usta\Y. co ma mieiis·ce banl:zo cze 
sto mzv różinvch okołicznośdach. 

Ciekawe bvfo wvstąip.ieniie oosła K1iern.i 
ka, którv wvcowied-z,iat się za taka usfa
wa. ale prz,estrnega! przed nieberoieczeń
:sfwem niena1mszal111ośc.i mze<lin·ików orzv 
ictvch p.yz.ez rzad. którzy wvka1za1i się ja
ko moelnie ni·ezdoln.i. a którvcll rzad na
st@ny będz.ie mu.sial us.una-ć. 

,Jak rrancja uznała Sedan genewski? 
Briand wymógł zgodę na ustępstwa bez gwaranc)I • 

Prasa paryska bije na alarm i ·przypomina rozbiory Polski. 
Telerram własny „KurJera Łódzkiego''. 

Paryż. 15 zrudinia. 
K<>mentacie co d-0 miesi€!nia k(}nfrołi 

wn.iskowei ieszcze dzisiai zahm1ia Jlf.ł-czes
ne mlei:sce w orasie fr~,usłd·~. 

Rzecz ciekawa. te orrrana lewicowe. 
które prawie bez zastrzeżeń uooie.raia po
Htyke Brianda. zdafo sobie n:emniej spra· 
we. że cod wz1dedem bezoieczeijstwa Eu
ro1w wschodniei dunuszcrono ~łe w Gene
wie worost ootworne'!?:o zlekceważenia·.1~d 
nel!O z naiistotniejszych warunków p0ko
ju: stosunku Ntenmec do Polski. 

Bainville, odznaczaiącv sie 2łe!Jokhn 
zmysłem historvcmvm. pO(!kreśta z nads 
kiem. że obecna ooMtyka wielkich oaństw, 
lekceważaca sorawy Europy wschodniej, 
bliźniaczo orzypomina uoJityke tych sa
mvch oaństw w OSiiemnastvm wieku ••• 
orzed oodziałantl PcJstcl. 

W radzie m?:nistrów Ludwik Marin zde 
cydowany jest na wszystko. Jrdvbv zano
siło sie obecn~e na rozmowy w sorawie o
ouszcrenia 1J'l"(lwindi 112dreńskich. w id6-
t-Ych Francja ma on1w9 oorostać nietylkO 
do 1935 r .. lecz tak długo, dopóki Niemcy 
tllie wvoem1ią wszystkich k!auzuł wersal
skich. 

Marin tent wiecei iest zdocvdowanv aa 
wvstaDienie ener2iczne. źe oodczas wybo
rów trzech posłów z oółnocv Francji. w o 
kreJ?u Lille. uważanvm za cytadele socjali 
zmu. orzeszła ob~nie. tak samo. iak w de
partamencie Vosees i w denartamencie 
Nievre. lista bloku narodowe1::o. W szystlde 
kandvdaturv lewkowe J}Obite sa na l!łowe 

świadczy to uiewatoHwie. że ()tOlityka 
Poincał'ef!o zacZYna orzvnosić owoce • 

W każdvm razie Poiucare dobrze uczy 
nit odroczvwszy- zwołane na d2isiai p0-

siedzel1lie radv ministrów. 
Wysiadłszv· wczoraj z o<>cia.e:u genew

skiesro. Briand orzyiał delee:acie lroleiarzv 
która wreczyła mu adres dziekczvnnv za 
rezultatv. osia2mete w Genewie_ lecz ied 
nocześn,ie odbyła sae kontnnanifestacia li-
2owców • .Action Franca:ise" w liczbie 250. 
którzv całkiem inaczei zadokumentowali 
swe uczucia wobec Brianda. slmro Poticla 
musiała dokonać kilkuna5.tu aresztowań. 

Briand konferował łedvnte z 1>rezvden 
tem Doumenzuem i Poincarem; którym 
zdał szczel?ółO'Wa relacje z obrad S!e!lew
skfoh. 

RZAD FRANCUSKI NIE PODZIELAŁ 
ZDANIA BRIANDA. 

Parvż. 15 R'mdrnia. 
„L'Oeuvre" na zasadzie informacyj, 

zdob:vivch w dobrz.e p.o·i1nfo.rmowainv•ch ko 
ł'nch politvcznvch stwi·eTdza. ż1e Brii.and 
podczas oobvtu w Oenewii e 'Oiro·wadzif u
ciaż1iwv spór z rada miinistrów w soira wie 
z.nie1s1i.enia międzvso.iusz.niczei komdsj kon 
twLnej. 

Cztoin'ko.w.ie g-abineliu francusk:ie~o nde 
chcieLi się zgxidzić na zniesfonie lromisi1i 
kontrolme.i bez żad1ITY.ch gwa:rancvi tak, cak 
pro_i.ektowar Stresema.nn. Mi·nistrowie frm 
cuscy wskazvwali. że dooóki Ni.emcy nic 
zado•\1;011nia konferencji ambasadoirów \Y 

sprawde irozhroi·cnia. <loipótv mfodzvso.iusz 
nicza kamis.ia kontrolna musi ·DOzoistać. 

· Brfa.nd jedna:k tlumaczvl. że Ang<lja i 

Polsko, 

Bekia nie podzielają kancuskftel?'o' zdama 
w te1 sprnwde. 

POd wt>łYwem nalee:ań i tłumac.zei? 
Brianda rzad ostatecznie Zi?:odził sie na U· 
mowe. zastrzegając się Jednak. że w raz:e 
Sporne.i inreroretacii pos.zczegóLnvch Drze 
PiSÓ\V ni·e mo.f?'ą byt ooe orz.edmiotern i;~ 
du roz}emcze.rro. ------

czu,vaj! 
Manawry tautońskiaj soldateski i wytążona zbroiania. 

A"•cµ Wschod*. 

Królewiec. 15 srrudnfa. 
·Mimo, ie orasa niemiecka nie nrzest~Je 

w dalszym cią1rn twierdzić z oburzeniem. 
iż wiadomości; Podane przez A. W. o ma 
newrach niem. nad l?l"anica p0Jska. sa nie 
orawdziwe. iesteśmv w możności orzedsta 
wić obecnie szereil doldadnvch naizuoeł
n!eti stwierdZtOn. szcze2ółów w tei SOTawie 

Głównerni ośrodkami. nunktami. dok )fa 
którvch ze.środkowałv sie oosz.czet?ó!n.e 
dz:ałania. bvłv mieiscowości: Tielsietz. Or 
telsburl?. Olsztyn, Riesenbur2 i Rosenbe~. 
W manewrach wziełv udział 3 do 4 puł
ków oiechotv niemierkiei arml reizularnej, 
oddzały kawalerii. oddrlały tekk,i ch ; cież 
lrich karabinów maszynowvch ł tanki. Ma 
newrami kierowali oficerowłP- niemieck!e-
20 !'7łabu izenerałnego. · 

Że manewry nie miały tak niewinnęj?O 
charaktenr. iak fa stara sie J>rzedstawić 
orasa niemieclca oraz iż bvłv <>blicrone na 
wvoadelc ewentuałne20 konfliktu 'T. Polską 

śwładczv m. in. również fakt. iż na bankłe 
cie. wydanym z okan1 ukOńczettla manew1 
rów_ którv odbył sie na odcinku olsztyń
skim. ieden z 1>ufkowników wniósł toast na 
intencie 1ealizacii planu przerwania kory 
tarza o<>m<>rskie!ZO. 

TWIERDZE NA WSCHODZIE I PJE-R:W· 
SZA DYWIZ.TA. 

, Paryż. 15 srmdn·ia. 
„Echo de Par.i1s" pub1iiku1;e dzisiaj arfy

kul gen.erata d4 Caste-1na1u, w którvm wy
kaz.u.ie oo konieczność wzmo.cnienia· airm.ii 
francuskoiei i fri uzbroie-nia. Gen. Casrel·nav 
o-orównvwa niemi·e.ckie twieirdze na,Wsciho 
dzie z dawJ1emi oozvc.iami nad Mozela i 
wyraża cbawv. że Pi1erwsza dvwizia arm.i! 
:n.Jemieckiiei w Kr61ewcu może sie zmi·e·...,1c 
na wvpadek woinv w arm.ie wvoadową. 
Wobec odwota.nia międzvatlianck-ie1i kom:
sk ko.ntml1ne.i 'Dierwszvm nakazem dla 
f ran<C~i i-est rozbudować system obroinnv i 
swo1ią armie. 

Bydłobólcy · warsza~scy kontvnuulą teror. 
Zamąt. na targowisku na Pradze . . 

Tel. wt. „Kur. Łódzkiego„. 

Warszawa. 15 girnd.nia. 
Na· Pratdze n.a tairg.owisku bvdlęoe.m, 

które iak wiadomo staito się oneJrda1i tere
nem ootwo·me.i zbrodrui. zais,zedt dziś r..itI<>
wu wvipadek zibóJeckŁego PO!fa1chiu>llk:t.i. 

Z rana. d.o zna.idująieeg:o sie na tar -~o
wisku funk·cionair.iusza zaTzadu ubezp:e
cr;eń trzodv c:n'1ew.n.ei Wandali!l1a Lls1kow~ 
skiego P<)'dswdt iak·iś mężczv:zina i zacząt 
mu wymierzać razv iak1iemś tooem narzą 
d:ziiie.m. 

Na wszczęty krzvk pirzez Listkowskie 
_g-o zhie~di się in1rii fonlkcjooa1ri1J1.sw. tudz.ież 
polii1cia. która w myśl zalfzadzień komisarza 
rządu obecnie żwra,ca szczególna uwagę 
na łJ.emiec.zeństwo na tere1t1ie tanrowk,ka 
i za,pobielt!a rozwinięc.iu się akt.u Prremo-
cv. <1bezwtadn•ia.iac nwastrnika. 

Zaar"".:ztowa.n1e11:0 ·D.r.zemowadzono do 

komisair.ialu. srdzioe okazało S·ie. iż fesf to 
Wtadvsitaw Cieszkowski. 

Przeka1zamo go do dyspozyiC.i•i wtaidz po 
l1ic.ii ;po.Litvcmei. 

DEKRET PRASOWY W SENACIE. 
Senacka komisja prawnicza obradowata w dal 

szym ciągu nad ustawą, uchylającą dekret o ka- ' 
rach prasowych. 

Po krótkiej dyskusji .przyjęto jednomyślnie usta 
wę w br.Z>mieniu, ustalonem przez seJm, przy
czem postanowiono nie prnwadZ'ić 111a petnem po
siedzeniu senatu w związku z tą sprawą dyskusji, 
jak równiez nie zg!aszać rezelucji. 

- -- -„-~ • A»(W ·~ awc - .--=----.......--_ 

Do 1-go stycznia ::u!a ~,~!fk:: 
o erfumv i kosmetykę · 

Per~- KOSMOS Plotrkoweka 60 
mer.Ja - - U~l 1 - -
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8 UD ŻET O W A N IE. 
Łódź~ dnia 15 gr'ltdnfa. 

Sprawy zagraniczne i s.prawy budżeto 
we stanowią oś wysił1ków w Pc1Jsce i in
uych krajach. Głosy prasy !fli3JS'Zei są w 
większOści siwej taik opozycyjne, jak mOże 
nigdy dotąd ·W obydwóch tych zagadnie
niach. 

* * * 
Nłezwy·kły, kolosaliny nacisk pełożył 

premjer francuski na szybkie uchwalenie 
l>udiżetu. Pobił w tym roku wszystkie re
kordy. l.ziba dep.utorwanych uc.hwałiiła, na 
skutek Jego nieustau1nych nagleń już w 
dniu 1 O b. m. o gOdż. 17 całkowMy budżet 
(prawo budżetowe) na rok 1927, wyno. 
szący 40.099.161.036 ir. w d<>ch-Odach i 
39.634.401.639 tir. w· wydatkach. Nadwyż
ka wpływów wynosi 374.759.397 fr. Jest 
absolutna pe1wność, że senat mtw•ierdzi 
budlŻet w dn. 20 grudnia. 

Finaosiiścl · iiraincuscy X3:7Jllac.zając, że 
właściwie PO<incare pobił' dwa rekordy: 
szybkości i PłiZetWYŻiki wpływów, przypo.. 
min:ają, że przedtem·rekordzlistą szybkości 
był Paul Doumer, min. in., który w tenni
nie przeprowamił budżet na 1922 r. (en 
temp.s utile}, Ieoz mimo wszystko uchwa
łę ~z;by depurtorwainy;c!h uzyskał dQJ>łero na 
1 stycznia 1922 r. 

* • * 
Nas, Polaków, kitmy oborwiiązat11·ł je

steśmy: mać własne sto~unki, iak rów- · 
1deż nie zamedbyWać wyciągać nauki z te 
flO, CO się U mych narodów d-ohrego dde
je, w t>Ostę,p{l1Waniu Obecnego r.ządu fit31n
cuskrego uderzają diwie okotk:lm<>ścl. z 
budiżetem :7Jwiiązane. 

Pierwsza - to s;zybkoŚć, a właściwie 
termmowość. Jest to niezwykle ważna 
rizecz. Płaitinilk ip0datk0<wy winien z ~óry 
włed,zieć, takie ~o czekaią obOWiąmi. 
W O'·lii nawet nieco większe pelłl!osić ciężary 
byle nie miał niesJ)OOZli.ain-ek, które ped
ryw.3(ią ·wszelką kalkulację. 

Lec.z w budżecie francuskim na rok 
1927 istnieje druga okoUcmość, tak zna
mienna, tak wailna i płodna w Sikutki, tak 
dobroczynnie d.ziafają<:a.. iż trudno o niej 
1,rzent·ikzeć, tym.cxa&.m1 zbyt mało dotąd 
8ię o nieti mówiło. 

Ogromne sumy, przesz.to 20 % budżetu, 
zużyto na ))Odniesienie 1muia1niia do kredy
tu publiczne:go, do państwa, jako dłnżnłka. 
Ok.oto 8 miliardów franków wróci z bud
że~u państwowego w 1927 r. do tej pra
cowi1tei i skr:zetn~ warstwy, która zasilała 
kredytem Francję l)Odcxas wiojny ł cały 
mat przed wojną. 

Jeżeli z .tego punkrtu widŻenia vC:>trak
itować nasz budżet, to przytZ!Dać mleiy, że 
spotyka tych wszystkich, kitórzy z wiarą 
odnieśli się do Państwa i oddailii na stwo
menie skarbu wszystklie i ostatnie fuindu
sze, . - z31Wód niefada. Ni·ema jednak in
nej drogi odbudowy zaufaini:a, ponad wska 
Z3il1ą imzez Francję i niy tą drogą pójść 
musimy w przyszłości. 

• * • 
Od naszego budżetu na rok 1927 /28 i 

od ptowi~um na vd.et"wszy kw3ll'tał 1927 
roku wyma2a się (a ·W~ęcej wymagań nie 
staiwiaino) chociażby równowagi i realno
ści. Istotnie, ]est to minimum wymagań. 

Cechą debat budżetowych, jest więk
sza, aniżeli dotąd oi:tlędność w wy;raże
illlia:ch, nastę)Jlttlie harm~~~ .i wzaiemna żY
czUwość, iaika panu.te pomiędzy przewo
dnioz~cym postem J. Michalskim i mm. 
skarbu C.zech<>wiczem oraz naogół bar
dzo r.zecwwe uswsunkowainie się opeinen 
tów. którzy dom.a~aiją się ,,oszczędttośd", 
Jaiko Jedynej deskii ratuinlcu. 

Obak ,.,osła Osiook.łegQ, którego gtos 
podaliśmy w depeszach, na}-dalej w rze
crowej opO'zycji do budiżetu mm. Czecho
wicza poszedł· ,p. Zdziechc>wski: 

„Rząd w obecnym budżecie poszedł 
niebezpieczną drogą pOiwiększetllia wydat 
ków na pierwszy kwl3ł"tał 1927 r. do cy
f.ry 512.000.060. 

Jest to znowu budżet roczny dwmnlł
iardow:v. który niechybnie musi nas do
orowad2Jić do gospOdarki deficytowej. 
Ziarna oszczędności r.zuoooe w pierwszej 
połowie r, b., daty pe1wie111 plon w dojściu 
do równowaigii budżetowej. Te.n plc111 zo
:;ta.ie obecnie przeorany wskutek rozbu
;f-01w0nia naszego budżetu. Suma preli
m~nowanych doc.bodów na r. 1927 opiera 
sie na doc,hOd.ach r. 1926. 

Musimy jedn3Jk uwzględnić, że 1926 r. 
byt wy:ią,tk0<w-o dobry z trzech przycz}lln.: 
wskntek spadku waf,uty mieliśmy bilans 
hancHcwy czynn:v na. sume 358.000.000 zł. 
w zł·!PCie, nastęnnie zbi01raJł.śmy owoce wy 
jąitkowego urcdza~u r. 1925, a w dodatku 
pr,zyszła konmtJJktuwa w~lowa wskutek 
straJJm górułków angłelsldch. Tego wszy-

\ 
j 

stkieg0 nie będzie w roku przyszłym, Po
nadto w roku przyszłym musimy odtwo
rzyć rezerwy skarb<>we, daled musimy się 
Uczyć z wZ1tastającą cią{de jeis;zicze drożY
mą, a wkońcu stalllie przed nami ciągle 
jeszcze zagadnienie płac m.zędniczych, mi 
mo obecnego dcdatlm 10.-prOcentoiwego". 

Poseł Kwiatkowski d9dał między me 
mi: · · 

· ,.P. mtn. skarbu iza mało uwagi poświę 
cił zdo)n{)ścl kraju przystiosowy.wania wy 
daitików do doobodów, od której to 7.dol
noścl prof. Kemmerer słusmie uzaleŻinfa 
ostateczne pOwOdzenie wszelkich innych 
reform finansowych. Domaga się dalej 

prof. Kemmerer, aby nawet przez czas i3 
kiś otrzy,mać nadwytkę w budżecie pań
stwa, tak p0trzebną przecież na produk
tyiwne roboty i 1nwestycyjrre. U nas me
sfoty wszelk·ie mOżliwe n:aidwyżki Już zgó 
rv rezerwuje dla siebie Mm. SIJlł". WojlSiko 
wych. A Drzecież wydatek na to~ aby rot 
niotwo w f(>lku nieurodzaju mOdo wyżY. 
wić lira.i. Jest nietylko wydatikięm produk 
cyjnym, ale także WYdiatikiem na obronę 
Państwa. Ch-Oć p. minister skarbu cieszy 
się(!, teg;o, że wipły1wv Podatkowe wzro
sły o 25 % , arie mme daleko więcej smuci, 
że zaległoŚCi wzrosły o 1 OO%". 

Życie pokaże, czy SJ)(>łeczeństwo p0-

dOła ciężarom budżetowym w 1927 roku. 
W ka•żdym bądź razie społeczeństwo na. 
sze zdobędzie się ze swej strCłtl'Y na nał· 
wyższy wysiiłek:. Pewnoścl, iż J)Odołamy 
budżetowi, niema. A tu JJOWiinioo 'być ab
solutna pewność. Tak wai1ne w grę webo 
d,zą sprawy i interesy, że wszystko w fi
nansach Polskich musi być zbudowane na 
pewnych ficzbach ł Da -pSycbolOref} pew1nl0 
ści, która nareszck) IJ()W1iitma nfop0d.del· 
nie podbić spOłeczeństwo. 

s. 

Kr\Viożerczy s~p · pruski nad Europą. 
Przygotowania niemieckie do wojny odwetowej w świetle ostatnich faktów. 

(Kore5PIOlldencia wł. „Kuri. Lódzk. ") 
Grudziądz. ·w 2Tudnd,u. 

Wo;iina swd.a.fiowa wstrzvmaila ohrwiilo
wo dążeini.a: 111:iemi·edde do O!OOll1ow.ain.ia [u 
l„OiPY i l!lair.zrnc.einia .nkmiedciie.i hel(el!rtonji 
ohroóby na1wet ,ca.Jemu światu. Po:irrom mi
liłaTvzmu IP!l"USł~:ie'gQ j.akil<-01lwiek wstrzymał 
111a krótko -impe.T:iaListyicwe d~en.i.ai Ni.e
miec 11Ja 1JU1rukioie zhrojień i ·o:rzy,got01wań 
wojeinny;ch. o:rnz mo1ż1liiwośd' n.a1vohimiasto 
.wej akcji• ·W'O·.~enmej, ~·ed111ak;ż.e inie wvkorze
.ni>l z 1mnys1tów ruiemieckdcli ,pog.1a,:dów impe 
rjailrlsitycw·V'Clh i mHiita;ririyic:h. tak samo c'.iak 
il'icmie 11ronlferencie rpoilrojowe w rodraju lo
cameńlsikie:j niiie zd:otiałv n.air.z.ucić Niemcom 
trwa1tyiah ·n.rzeikonań ipok1Q.}owvich i. wzni-o ... 
stvch idei 1P0iwojietrlltliyd1. doitvcząc ych 
„hrnterstwai iwdów". 

Dzisieisże Niemcy poc.ząiwszv od kra
:iiów 1nadTeńskiidh.. aż d-01 odciętej JD.rowi.in.c~ 
\v"s·c:hiodnio IPI'U!Sk1ej, ai ina-wet do wvs·wn~ę
n,„cih kofoindj tn:i·emieakkih na wsch()ldzi·e Eu
ropy ż11ią dz1isiaii IPO. więk:s.z.ei cześci du
chem woiennym t dąiżeniiami imver:ia1U1sty
<:Z1111() - millirtarniemi. 

Podczas gdy pr.z.edl\vo~oone Ni·emcy dą 
żvtv .ieidmie do 001zyskainiai norwvch obsza 
rów dfa swiej W2'Jl'aistaiaicej ciągi],e e:ksipans5'i. 
to wie:ksza część dzisiej's.regio sooiecZień
stwa: nLerrn:ieoki.e~o 111d·e :tyiLko. że 1111ie z.rupom
nirała tvich 1przedwojęrnrryic:h hais:et .. zdoby
cia świata". ale w ·piierwszvm rzedzie te
sk1rui do lXlSiad:ainychi j;U!ż, a u:frncv111vcih 
wskufteik mzeigiranej W{)jny ,p.rO'W'incYli i 'lą 
ży ws.z;elkiem~ silami: do ich odzvskamia. 

A iprzvz1rnać tr,zieb.ai, że utiraioone lj)lrowl1n 
cJe !P'I'.ziedsta;wia·lv_ <lla! Ndem1e,c in.i eoośJ,e<linia 
wairtość. W Alzac.iti i LotarYini:r..ii 1>osi·adaH 
Niemcy oe:rme dfa rozrwQju .vrzemvslu aie
mi-eolcie.gio· ko1paJhnj,e rudy żeiażme:i. a.i w czę 
ści i wę,g;la kam:i·elflille~o. S.zilezwi:Jr - ttol
sztvn uitrw:a1ta1t patJ10'Waini•e Ni1emiec na Mo 
rzu BaiHyeifoiem. Gó.mv ślaisk is:tainoiwif d:la 
Niemiec wiraz z .zajętą; dz.iś jeszcze p.r7,ez 
fram.rcję częścią, za~fehia na zachodzie N~e
miec airseinait wo1jennv. Wdielilro100Lska1 i Pn
moue byty d:l:a Niemiec sktadinka ziboż.ai i 
zbliżatv je do Wsd11o<liu do . d>a,lsze.g-o nod
ho~u :kJraJin ws·cl:Iodni·Clłi w JJ.tlyś:ł n1r:astareit0 
haS1fa. „Dran.~ 1I1a1ah Osfen". a 'Uiilra1co1ne dziś 
k0i1'01rn)e dvsfarcza:tv Niemcom w:iele oen
nv·oh surowców i staoowiitv wvdariITTv teren 
d1a zamoT1Sl!dej eks1P,ans.i1i Niiemfoc i· :ioh za
moirskfogo haindJtu. 

Do wzmoondenia: tej ieskinoifv za: u:traco
nemi wowiiiniciami. do w:zmoooi.enia IJl()'fa
czoin vch z tą, tęsk111otą: da1iino•śei miilitariny.ch 
przyczynia się żvwiofov,;:a 111ien.a1wi-ść do 
zwvoię,oców, do P·ranic.tii. do Po1sk.i. niie:ia
wiść. kftóra rzadko i 1pozomie hlko hodo
waina• prrez czv1rnniki :rzadowe. cornz bui,
niejsze wvdaie owoice, 01bdmUJi1aic dzts:aj 
już nie g;rl.ll!}ę .z.fan.atyzoiwa.invah k!rzykaczv 
ale d~1i.e tr.zed.e 60 - mi!1:onow1eg-o wote
czeństwa. 

Ta wf.aśnie l!ld•enawi·ść . . oolaicwna· z dą
żenia:mi mititamo „ odweifo:werni wvdata 
pr;z;ed czterema 1.a,ty tai•nv 'fr:akfat ni·emle
cko -..ro1siv.isiki. skdemwainv swem osjjrz,em 
wyfaiezinie wzeciw Pol1s1oe. a: ma,iący r.a 
g'fÓWITTvm celu mzvwróceinie 101rredwołen
neg;o stanu rz.eczv t. i. o:clzV'Skanie Drzez 
Niemcy ·i Rosję utracony.eh ·o:rowiincyj. 
Rz;e.cz Jasna. że bvłDbv 'to równomacz.ne 
z wvkireśleniie:m Po~sld z karlv Eumo-v. 

W zwiaaJlm z osta~n:iemi. sensacyijnemi 
rewelacjami Mahraooa, na fomarf. nrzyg'Ofo 
wań ndemiedkikh do woinv z Prn111cfa. we
s1.1ól .z Rosia snwiec:ka. aktu.a~n.em bedzie 
przvioomni·en:ie ~Mwinyioh vu1111klf6w fcg-o 
niemiecko - rois1v1'.silcie:,g-o tiralk'taitu. wzl!L 
konwencj,i miLita·meL ma.ia,cel ina c.e:l:u urno 
żliwiemie Ros.bi wvsta;wienie w.ie1!1dei am1j,i 
inaiprzedw nJ·emi•eckiiej zrankv wscho<ltnie'.i. 
Oto owie cztery z.asadn~cze OOl!tk:tv, kMre 

swe11t-O czasu odos&ł JJorndvń<Siki dzlle11111'.k 
• .Dail1lv Maiil": 

1) Niemcy wimi, się -wstrzvmać od 
otwarreg;o sahoto;wand'Cł< ·traiktatu we:rs-a·l-
slki,ego: · 

2) ATmla rOsV'jsk<l na .zad1odn:kh !ue
saoh Rosii mn/Sli byĆ jaikm:a1'11e:Pie·i z<m:ra::1:zo 
wa1n:a; 

3) Trneba obmyś;le·ć środlk.l. aibv :zibroji:1e 
dziatania 111a mQtrzu nie mialv woitvwu na 
wzehie.g wojny; 

4) Rosja ·i Niemcy musz"ai mi·eć ws1póhe 
~n1i•oe. 

Od c'hiv.iU iPOd1pdsania 'tego, ftrakit:a:tu w 
E:uroDi·e ·oo części' zaoomin1aino o rum. By
tv naw.et 1chlwii:le, w któwcih wi:e,rza:no, 
że Niemcy wstap.iwszy do UgJ Narodów 
001rz;oca mvśtLi· o z:broij111yim odwecie i we
zmą sfie is:zcrerze r.az.em z lrnnvmi n.airoda
mi do 1POJ1roiowe.i odbudowv Ewmov. Osta
tnie WV!J)a.dkł oka,z.ctilv •iedn:ak że nadz·!.eie 
te byfy fafszvwe. 

Na·jprzód ;rewelacje Artura Mahr.a.una, 
Kanclerza „J1t1111gdeuts.cher Orden". org-ani 
zacJ,i, ;pir.zvs·ooso'biemia wo~skoweiro. beda
oellro :Dwolernnikiem porozumienia francu
sko - llli.emieoki;eg-o, a ,przeciw1nildem aiil
tv:rol:slldej ooJd:tV'kii. tPilianuj.cicei WS!DóLną, z 
Sawiefami· napaść oo Potlske. R·ewelac.ie 
"te sa·o .fvlie itt:ż zma'!le z dz.i.enl!11ików. że nie 
1na oo.trzeibv p.rzvtaczać iielh tu w caitof;icL 

Wyk.azalv one, że od roku 1922 Niem
cy. wz.g;1. is:f.erv na.c.iinna11iśfvczne n.i•emi·e-

cki·e hvlv aż do osta·tni.e:j d1'WIHL w ciai~tym 
ko1ntakci.e z Sow-i.efa:mi 'i w ,przeciaint te.~ 
cmsu aż dwa :razy 1Przy~o·to·wvwamo wo1~ 
ne 1Przeciw fr.a;ncj.i 1i Pols.ce IPI'ZV oom<:·cY 
WOl}sk rnsviskid1. PJ.erwszv raiz byto to 
w roikm 1923, w c.zas.ie marszu snr.zym!c
rzony.oh woislk oi!mpaic1'1~nvd1 w Nadr·e~•i'. 

Do Bertli111a nad-esz.la wiadomnść, że Po 
fa11caTe z.cfocydowanv j.es~ do wvsto·so·wa
n.ia .o·oid adresem Ni.enndec Uil:timatuim. w 
którnm zaiżą:da zani·ecih<mia bi·eme:.g;o 0po
ru. Gdyiby rzaid niemd·eok·i odrmcit u1t1ma
lurn. P-tanc.ia miała hyć roecvdo1Wai11.aJ :n.ie
"ty~ko do 1mnfV!lloowania ma.rsztt 111.ai zach1ł
dzi,e, afo także do zawe·zwan.ia na zasa
d.Z!ie soiu:sm miLitame~o PD·l:ski do· Podie
ci.a ma•rsz.u IJ)ll"zec:iw Niemcom. R.zadi b~I'lliń 
sk1i 1Postain0<w1ilt wówczas nie doooiścić do 
dkuoocii· arnd fodnei1 :pi ędz,i łenntodum n:ie
mi.e.ck1ieg-o na. Wisd1odzie. W taiem.1r1.1icy 
podti1ete zos'faitv rnrzy.g-ołowamiia do zb.ro~:1e 
.gio oPotu, wZIITlaooiande twi:e1rdz Królewca~ 
Kis.t:rzvnia ,j Gto~o·wa. Maiły; wtoo i Euro. 
.pa ibvtaibv stainęfa w oginJu. 

Dru,g-j raz w rolk:tu 1925 1D1laamwano wo}.. 
u e odwetową Drzeci w Pra111ałi1 d Po!ISoe we 
spół z Sowk~fami. Na·iwaŻinde.i:s.za rwczą. w. 
obu tv•oh ,pla.ttow1amych naipad.ach na Pol
ske .iest fałd. że miaiia w i!ldioh wzfaść u.dział• 
ca.ił.a Reichswebra 1niemiecika. k'fóra swe.
zo czasu pod kiierownićfwem ~en. Seeokfu 
doszfa. do .niesfy.ah<me:iro rozwofu. 

----x---

O czem ~iszą inni? 

PRZEGLĄD PRASY. 
GENEWA. OBNEW A ••• 

\\l'yn:iiki ośtia:'fukh obrad zna'lazty ŻYW'Y 
oddźwięk na 'lamach prasy polski·ej. Zro
zumienie brzemiennych w na·stępstw.a de
cyzyj, które zde.jimują vs.tafni1e więzy z 
irozbes·tw'ionych ideą rewanżu N~emfec -
,przenilka cały nairócl. Traktat wersalski w 
iiśtode rzeczy jesf już J)lt'zekreśliooy. Nowy 
etap ro.zwiera p:rzed Europą Juitro chmur
ne i .petnie niepoikoją.cej niepewności. 

„Kurietr Pe.ranny" sfwfordza: 
„Plooy, jakiie p. Stresemwn ipnzyn-0Sti z so-

bą do BerHna z Genewy, daią s·i.ę ująć wedtug 
dotychczasowy.eh informa•cyi w trzy nas•tęipują

oe .punkty: 
1) Kantwla mocarstw zwyci.ęs'kich nad zbro 

jeniaml Niemiec zosfanie ostatec:mie i bezwa
runkowo zn1iessioll1.a w dllllu 1 lutego. 

2) Reg-ulamin badań, kt6re Rada Lig.i ma 
.J>rq.wo naikazać, aby sprawdzić, czy Niemcy, 
Ausitrj:a, Bułgaria ·I Turcja -nie naruszają swofoh 
zOlbowią1zań ·w zakresie ,z·broje~. został „wyi,n
ter.pretowany" .przez !PP. fromageota, Hursfa i 
Gausa w ten wosó'b, że w ·Pra:ktyce bada·nda te, 
o tle idzie o Niemcy, nie będą mia·ly wieil1lde
go zn•aczenia i realnej wartośd, i w ba·rdzo ma-
ły.m st0'])'11dU p.rzes:zikadzaĆ będą miHtaryzmo-
Wi -niemie1ckiemu w 'Przeprowadzaniu swok:h 
pilan ów 

3) W s.zoze,gólino.śoi postanowiono, że na te-
ryforjach -niemieckich, nawet w Nadrenii ·PO jej 

opr-Ożnieniu :przez wojska okupacyjne, nie bę
dzie rezyd01Wało stale żadne cialo kooitrolujące 
Ligi - o die ·na to, c-0 do Nadrenji, nie nastąipi 
z.goda Francji i Niemiec. 

Żaden z tych trzech .puillkłów zdobyczy me
mieckich :nie służy pakoJowi, wszys.tkiie są roz
luźnfol!liem rekojmi IJ}Oik<ńu a idą na r~kę pr.zy„ 
gotowaniom Niemiec do wojny odwetowej". 

„Robot:niik" .podkreśla, że, 
,,n1j.ema wiec n.fe z.lego w tern, że Niemcy 

dążą do równouprawnienia IT, i·l'.lltle:mi narodami, 
pod warunkiem ws.za1kże, że będą czynin.iJdem 
szczerze ·P-Okoiow:yim, iarzącą myśl o odwecie, 
·uszanuia podipisaine prze:z się trałrtaity i Pl'!ZY· 

jęte na siebie robowiązania. 

Otóż nikt, kto n1eu1>rze~em okiem patmy 
ina dZiisiiejsze Niemcy, n<ie pawJe, aiby one daiwa' 
ły czy nawet chciały dać gwall'attcje tego ro· 
dzaju. Dwojaka miara, stosowam ;przez Niem
cy w SttosU11t·lru do gra•nic zachodndch i wschod
nich jest -tego jaskrawym i dostaltoomyim do
wodem. Nie trzeba ~ nie wolno łudzdć się pod 
tym względem", 

PRZBCIW KOŚCIOŁOWI. 
Jrak baNl.•zo uzasadnione byty uchwały 

Zeibrania Ks. Aircy1bisilrupćw i Biskupów z · 
caltej Po.Iski w Warszawie dnia 1 b. m., -
Ś\Viadczą wiacl:omo·śd, nadchodzą.ce z kra
jiu o. wzmożonych wystąpieniach stowa
rzysze1ń, wakzącycih z Ko1śdolem. 

„Warszawianka" donosi: 
„W ·niedzieilę 5 b. m. zjaw.ił się w Ozorko· 

wie (Ziemi Lęczycklei) na zebranie, za.powJe
dzfa.ne rnzlepio111emi ogfoszeniami OlbYW. Bitłner 
członek zarządu Koła Łódzkiego Stowarzys.ze
nfa Wo1'n-01myśLicieH Pols1kich, który po .petnem 
beze·ceństw przeaiw Wierze św. odczycie roz
dawał m. i•n. następujące ikartki (dmk taki je~ 
w rę:ku Red. Warsz.): 

Nr .••• „ 
. DEKLARACJA. 

Ja niżej p.od:pisany .......•••• , , , 
imię ·i .nazWlisko 

urodzony . .... _ . . . zamie·sz.k. . , .... 
dzień i rok ur. utn.ca i nr. 

zgłaszam niniejszem swoje WYstą.ple·nie z 
gminy wyznan.iowei .... _ ......... . 

do jakiej g.m. dot. należy 
. i nie wstępuje do żadnej Innei społe<:zności 
religijnej. 

Upoważniam zaraizem Kof.o Łódzikie Sto
warzyszenia Wo[111001yŚ'licieti Polskich do 
przeprowadzenia wszelikioh czyinnośoi urz~
dowych związanych 1Z majem wystąpie·niem 
z gmi11Jy wyiinaniowej. 

Podpis czytelny 
Łódź, d. . . . . . . . . 192. , , • 

Stowarzyszenie Woilnomyś:l:icie:lf Pol
s1kkh jest zalecone jako jedno z głównych 
zrzesze.ń„. odrodzenia duchowego Polski 
przez.„ p. SuJikowskie.go, b. Ministra Oś
wiMy :pomajowe:go w Z:11aned !ksi~ Jego 
o Polsce WlSIPMez.esnej. · 
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MORD DLA KAPRYSU. 
Z tainików zbrodniczei duszy zwyrodniałego malca. 

W obszernej, ~iałej sali aądu przy.shr;głych~ 16 _letni chłopl~c mordercą. Przyczyną mordu 
chęt posiadanma roweru. 64 letni starzec ofiarą zbrodni. - Sędziowie przysięgli proszą 

o łaskę. - Brak wiary. -18 letni ateista. - Czy nie zapófno? 

{Od wiecreńskłesro k<>reso. „Kurl. Lódik.). 
Wiedeń. w .1rrudni.u 1926. 

w) W /o.bsze1mej sałi wiede.ńsiklego są
du wydali sędziowie przysię,gli wyrok: 
winien jest zbrodni po,pe.t:nionej. 

A'le równocześnie zwróclilri się z gorą
cym apelem do przewodniczącego trybu
natu. by w wymiarze kary kierował się 
najwf ększą łagodnością! 

Dla ko.go IJ)rosiili sędziowie przys~ęgU o 
tas.kę? 

Dla mordeircv! 
A mordercą ·był cthłopalk 16-:lefni ! 
A jedynym motyWem mordu byla chęć 

posiadania roweru. 
Daw1no już nie kierowaJo się tyle spoj

rze.ń, pełnych z1grozy I przerażenia w stro
nę oskarżoneg-o, .ia'k pod0czas dwudniowej 
raz.prawy, przeciwko 16-le'll1iemu chłopcu. 
który mord .popetnif - osieirocił rodzinę
.ie.dynie dlatego, że c:hcia·t je·chać na rowe
rze„ .. 

Za.~adka „psycho'logiczna" - laik okre
ślili psycihfafrzy mordercę. 

KtM z nais z.bada fai!.emnc .C!'łebinv d!f~zv 
dziecka? Drzemia w niej złe i dobre m:o
że praig.nierria i• namietności - f dnia pew
nego wybuchną. jak u zw1c1rzęc·i.a ! 
. - Niema więcej dzieci - powiedziaoł 
kiedyś Móliere - i powtarzailiśmy fo .pa
'trzą<c na os!karżonego, odzlrane.go w kró'f
k'.e chłopię.ce spod·nire. z twarza <lizie 
eka z oczami patrząicemi z trwl)ga, na 
wi1eJI'ki krzyiż, na stole przed trybunatełffi 
stojący. 

I może P'a'frząc w ten krzyż - zrozu
mi0at 16-.Jetni morderca Werner, że gdyiby 
nie bvt stTonH od kośclofa. gdyibv nfe byt 
w1padt w kola bezbożnlków, kpiącvch z 
świętego do.gmatu wiaiy, g-dyby był stu
chat rodziców i z g-:rze:sznvch S\vvch myśli 
soow;ada.1 sie ksiedzu. nie bvl<bv mordu 
dokonał - nle byłby lat chłopięcych spę
dzał w murach wiięzienia. 

Bo rozpra,,·a udowodniła, że maty 
Werner, mimo swego mtodego wielku. na-

OEOROE MEREDITłt 
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Evan Harrington. 
Aałoó'zowait7 przekład z analelslde&a 

Zoffi PopławskłeJ. 

·- '(Dalszy ciąg). 
- Wynoś się! - zawołał do zbliżające

go się Jonatana, honorowany przez czas 
gość „Jutrzenki". 

Andrzej odrzucił z zaczerwienionego czo 
ła kosmyki włosów i usiadł wyprostowany 
! stanowczy, wpatrując się w Toma. Ro
~egrała się wtedy ciekawa scena podo
bieństwa usposobień, gdyż stary Tom Złl.
aważył kogucią postawę swego brata do
piero wtedy, gdy sam nastroszył pióra, 
spojrzawszy na niego i rozwiewając czupry 
nę nad groźnie zmarszczonem czołem. Po
czem nastąpiła poniższa ostra wymiana 
zdań. Andrzej zaczął: 

- Zapłacę długi ze swojej własnej 
kieszeni! 

- A więc potrafisz być jeszcze więk-
i;zym głupcem? 

- Evan nie będzie krawcem! 
- Ale i nie będzie piwowaremf 
- Mówię, że będzie żył, jak gentle-

man! 
- Mówię, że bęl!zie siedział w kuczki, 

;-1: turek! 
Pięść Andrzeja spadła na stół. 
- Powiedziałem ostatnie słowo! 
Tom zrobił kontr-demonstrację. 
- A ja postąpię, jak zechcę! 
- Pa! cię sześć! Potrafię być nie 

gorszym dziwakieL1 od ciebie. 
- A ja, jeżeli się postaram, niemniej

szym osłem od ciebie! - powiedział Tom. 
Towarzyszyło tym słowom coś ze stra

ganu łachmaniarza. Wreszcie, w miarę 
wzrastania wściekłości, Tom rzucił Jona
tanowi lawirującemu wokoło braci z czujną 
~ieśmiałością: - Jeszcze Porto! - Słowa 
te natychmiast podziałały kojąco na gniew 
braci jak oliwa. Obaj zaczęli wycierać 
czoła chustkami, twarze obu wynurzy!y się 
nawpół uśmiechnięte, i stanowczo uparł
szy się dotrzymać danel!o słowa - zawarli 

leżał już do związku afoistoów f w 14 rok.u 
żyda ostatni raz był w kościele..„ 

Ohodzlito tytko o rower. Dzieci mają 
czasem p.rag-niienia bardzo skromne. a1e 
wypefiniają one cał.ą i1ch duszę, opanowują 
cMą fJStotę. / . 

Idz,ie tedy dnia ·pewne.go Werner do M·i
cholik.a. starca 64-letn!ego - zaczyna z 
nim rozmowę, a gidv stairwc nachyla się 
nad Wl •rs.zta.tem - cht·opak cohwvta młot i 
uderzył z calei s11łv. 

Krwią spfamiony parda starzec na zie
mie. 

l(Hletni morderca, widzi jeszcze oznak] 
żyda u ofiary. Uderza przefo mtotPm raz 
jeszcze i dru~"i, a .potem, gdy konstatuje 
śmierć. rabiera z warsztatu rower i odjeż
dża solb!e &J)Okoj.nfe do domu! 

Bo \Ver.ner już ki:l'ka :ygodni śni.t o ro
werze. Widział' w swojej fantazjl szacu
nek swyc.h koleg-ów. 

Wszedt do skfopu. 
Twarz ofiary nie ibyta dfa niego lwa0rzą 

człowieka. Ten starzec byt, weidtuig- jego 
przekonania, z.aiporą, przesziko<lą w zdoby
cfiu roweru. Niie ceni1t życia cztowleka, bo 
nie znał jeszcze wartości wla·s.nego ży
cia:! 

Zamordować! 

8 lal cięż.kiego więzienia. Sędziow!e 
przysięll.Jii proszą obrofl.cę, by w i.m1enm 
ich wni.óst do prezyde;nta republiki poda
nie o ztar,!!Odze!Tie wyroku. 

Na s.a'.ll szlocha maitka. 

Nazajutrz w catei prasie artyikułv o 
strasznym wyrokm, dt.uMie ek1bornty usy
chiatrów, wvkazująci> zaniedbane wyoho
wanie mordercy. Ojcloc odumart go 
wcześnie. Ma~ka zamieszki,rnta ze ~"vołm 
koohankiem. Dzieoko w 12 roku życia 
wśród obcych ludzi na noniewierce. 

Brak byito mu mHoiści matczynej. Po-
'feim zre ·otoczenie. f • 

milczący układ zmienienia tematu roz
mowy. 

Jak słońce po ulewnym deszczu oświe
żyło Porto obu braci. Jak dźwięk fujarki 
po huku piorunu odezwał się głos Andrze
ja: - Czy nie miewasz już ataków poda.~ry, 
Tomie? Czy wcierasz maść? - na co Tom 
odpowiedział: - Tak. A jakże twój 
reumatyzm? Czy próbowałeś indyjskiej 
oliwy? - na co również otrzymał potwier
dzenie. 

Resztki Porto odpłynęły pośród medy
tacji i przypadkowych uwag chwila burzy 
przyniosła im ulgę. Zwłaszcza Tom -
cyniczny, zgryźliwy, ponury starszy gentle
man - był zbudowany podobieństwem 
swoich manier do manier Andrzeja. 

Poza tą zimną braterską zgodą krył się 
fakt, że obaj należeli do rasy dziwaków. 
Ongiś mogli rywalizować ze sobą i na 
długo przed ożenieniem się Andrzej miał 
również swoje dziwactwa, ale Andrzej mu
siał do nich wracać, musiał być do nich 
zagrzany. Tom był bliższy natury. Ta na
turalność i brak żony dawała mu prze
wagę nad Andrzejem. Zresztą, Tom musiał 
okazać swój charakter, gdyż największą 
próżnością urodzonego dziwaka jest to, że 
chce uchodzić za człowieka niezłomnego. 

Nagle Andrzej skinął głową, wskazując 
chmury wieczorne, które zawisły nad ogród 
kiem ,1Jutrzenki". 

- Już na nas czas, Tomie - powie
dział - w domu czeka żona. 

-A! - odpowiedział Tom. - No, mnie 
tam nie ciągnie do łóżka tak wcześnie! · 

- Stary nicpoń z ciebie, Tomie! -
f\.:.1drzej uprzejmie oparł się łokciami o stół. 
- Nie piliśmy już razem wina chyba.„ do 

· djabła! wypijmy no jeszcze flaszczynę! 
- Ile zechcesz - odpowiedział Tom. 
Po następnej flaszce Andrzej, który, 

mając porto we- krwi, stawał się wesoły, 
uczcił brata imitacją majora Strike, nie 
ukrywając swojej an.typatji do niego. Tom 
powiedział, źe major Strike zajmuje się 
spekulacją. 

- Ten osioł je przy moim stole, a trak
tuje mnie z pogardą! 

- Więc mu powiedz, że chowasz dla 
niego kości. Może mu się przydadza! 

Wstąipieni0e do związku afofstów. 
Wykipiwanie wfary i kościoła. 

Sędziowie .przysięgli ogtosiH w dzii,en-

Wiadomości z 
LITERA PRAW A. 

w) T.ry1mnat nowo1jorskf roziparlrywat 
·Przed .pairu dniami sprawę w stylu na.jle-
pszyich h:umoresek ..Marka Twa1ina. , 

Pewf.en orbywate?l Stanów Zjednoczo
nych ubezpieczyt od o~nia w dużem 'to•wa
rzystwle ase'kuracyjnem pudełko cennych 
cy.g-a„. Po dokonaniu zwykłych formalno
ści zw.rócit mu uwagę urzędnik przy Wll'ę
czaniu polisy, że cvs;ar tyic:h nie wo'lno u
bez.pieczającemu -paJrić, na co klf.ent wz:ru
szył v:ogard'liwie ramionami. Jakoż JYO 
wypalooiiu osfattliego cy.gara, przedktada 
Amerykanin polisę. dornagaj.ąc się od to
warzystw.a odszkodowania. wio1bec zaś od
mowy wnosf skargę do s~du. 

Trybunat uzn.aje Drefonsję uzasadniioną 
i skazu.ie towa1rzystwo na wy;ptacen1e .pre
m.il, lecz jednocześnie. w wyntku wzajem
nej akcji , zamyika skarżącego na 3 miesfą
ce do więzienia za .um'VSlne znf szczende za
as ek.umwan eig-o priedmi otu. 

EPIDE1'UA RBKLAMY. 
-' ' 

w) Rozpanoszenie się reklamy w A
mer:r·ce przyb!er:.t c'oraz szersze ro1J1Tiiary 
- plakaty i afisze „zdobi:ć" 'będą wlkrótce 
nletyl'ko zevmęlrtne ściany wagonów -
locz nawet samochodów. 

Po•rd pragnie obniżyć cenę sprzeda±
ną swoich automobiMw w ten sposób, ie 
na1bywca, kt6rV zobowiąże się zamfeiścić 
oo ,orzo<lzie 1'111b ty.Je maszyny jaki(Ś pfa'kat 
rnklamo'\'\ry, otrzyma przy kupnie znacz
ny rabat. 

Za kilka lat ulica bedz1e mlala wyglad 
ostatniej strori•icy W'ielkiet_i;i.:o dziennika . 

Andrzej spojrzawszy raz jeszcze na 
fioletowe chmury na szarem tle nieba, 
oznajmił, że teraz musi już iść. Na co Tom 
zauważył: - Nieprzychodź tu więcej! 

- Ty stary łotrze! - zawołał Andrzej 
pochylając się nad sfołem. - Jak to przy
jemnie tak po dawnemu pobuszować z 
tobą! Miło mil ale dość! Obiecałem Har
ńecie„. Hę? Mówiłeś co, Tomie? 

- Jeszcze jedną, Nan? 
Tom kiwnął głową hultajsko - miłym, 

trudnym do oparcia się· gestem. Andrzej z 
gestu przeczenia i oporu przeszedł na to 
samo, a więc obaj bracia zasiedli znowu. -
Jakże wdzięczny obrazek! 

Godzina była dziesiąta, kiedy Andrzej 
Cogglesby, pokrzepiony uwagą Toma, że 
on, Tom, ma czuprynę, zaś on, Andrzej, do
stanie za czuprynę - opuścił „Jutrzenkę", 
nucąc pod nosem. 

Tom Cogglesby zaś siedział wciąż przy 
stole, trzymając przed sobą list Evana, 
który dostał się w jego posiadanie, i przty
kał w niego wskazującym palcem w takt 
piosenki: - Kotlarz, krawiec, wojak, maj
tek i pigularz, oracz, złodziej - akcento
wał każdy z tych wyrazów uderzeniem 
paznogcia. Folgując sobie tego ro·dzaju 
przyśpiewką przez czas jakiś, Tom 
Cogglesby przeczytał list od początku do 
końca, poczem zażądał pióra, atramentu 
i papieru. 

Rozdział IX-ty. 
Hrabina w niższych sferach. 

Z przebiegłością godną dworskiej in
trygi potrafiła przemknąć się hrabina de 
Saldar przez ulice Lymport i wejść do do
mu, w którym się urodziła, niezauważona i 
niedostrzeżona przez nikogo pod gęstą 
osłoną koronek, welonu i mantyli. Jedynie 
bohaterskie postanowienie ukrycia swoich 
wdzięków przed bezbożnem okiem miesz
czuchów mogło uczynić te osłony znośne
mi wobec żaru letniego słońca. Musi się 
ubierać z cudzoziemska, w przeciwnym bo 
wiem razie zatraciłaby poczucie swojej 
wyższości jedyną pociechę w strapieniu. 
Dr.ień przyjazdu hrabiny był dziesiątym z 
rzędu od pogrzebu ojca. Przybyła w dyli
żansie, iak zwykły śmiertelnik. Na żąda-

nifil<ach apel, wzywający do składek na 
rzecz cihitoipca, spodziewają się bowiem u
faska wf ooia 16-leitniego mordercy. Chcą 
mu po opuszczendu więzienia, dać mot
;iość rozpoczęcia nowe.go życia, produk· 
~ywnej prncy. 

Czy nle zapótno?„. 
Czy w czasach obecnyich. gdy sziukają· 

ca dusza dziecika, bfądzi na 'bezdrożach -
nie możnaby .pomyśle·ć o stworzeniu in· 
stytucjl, któraiby bfedny.m slerotom umot
tiwLła da0Isze iksztakood.e, dała dom opiek~ 
J uc~vla, że dzi0ecko, straciwszy ' wiarę, 
traci odrazu grunt i Wipaida w marną o1· 
chlań, z której wy}ść już nie może. 

Roman Hemłcz. 

całego świata. 
W POSZUKIWANIU SKARBÓW. 

W sły.nnym iparikru Schoenbrunn'u roz.. 
poczną się w najibli.ższyc·h dn!ad1 poszuki· 
wiania ceiJeim odnalezienia iiakopanego 'faim 
jakoby skarbu. 

Już nd<lawna krążyły st·uchy o fanlt'a
siycznych bogactwach, Ukrytye'h tam w 
,ziiemi, uczeni za·~ i hoi.story;cy potwierdzają 
to przy;puszczeme, odnosząc te skarby do 
e.poki Attyl'li. 

Istnieje jeszcze i:nna wersja: duŻą ilo~~ 
cennych przedmiotów kazał podolbno za
kopać w pariku Schoenbr.vnn'u cesarz Na
po'leon I, nie mogąc ich, w czasie zajęcła 
Wfednfa, wywi·eźć do Francji. 

Posz.ukiwaniiami aderować będą wideł
ki radJo&tezyjne. 

BISKUPI KATOLICCY W CHINACH. 
w) Niestusznle twierdziła prasa, że pa· 

pież Pius XI wyśv,·ięcil „pierwszych" bi
~kuipów ohińskkh. ChrzelŚcifaństwo is~
niafo w Państwie Niebies~ern juź w Vfl 
wieku. Ko·śdór katolicki Hczyt w czasach 
średruiowiecznyc.h s.porą Mość biskup6Vi 
ahrnskiei narodowości. 

Słynny podróżniik Marko Pdlo wspo
mina o s0potka1niru w czasie swojej byfn<J1ści 
w Pekinie takiego dostojnika. Zaniik chry
stianizmu nastą.pH w XVI wieil<u dopiero 
- ipojawit się zaś pono\vnie w XVI-ym. 

Jeden z cesarzy p.rzesze<ll nawet na 
wfarę katoJfcką i panowait pod im1eniem 
Konstantyna. 

--:o:-

nie jej wóźnica zatrzymał dyliżans przed 
domem gubernatora i wartownik zastuka: 
do drzwi, i służący oznajmił, że generał 
Hm:klebridge nie jest gubernatorem w 
Lyn1port, zaś admirał Combleman również 
nie bawi obecnie w mieście. Tymczaserr. 
wóźnica zniknął już z oczu. Te wiadomo· 
ści nie były niemiłe dla ucha hrabiny, więc 
udała się do niatki, uspokojona zupełnie ce 
do możliwości poznania jej osoby. 

Hrabina ucałowała matkę1 ucałował? 
panią Fiske i ostro spytała o Evana. Pani 
Fiske wyjaśniła jej, że Evan jest w domu. 

- Gdzie? - spytała hrabina. - Mam 
dla niego wiadomości niezmiernej wagi. 
Muszę go widzieć! 

- Gdzie jest Evan, cio~iu - spytała 
pani Fiske - zdaje mi się, że w sklepie. 
Dziwi mnie, że nie widział jak przechodzi· 
łaś ulicą, Luizo! 

Hrabina, jak gromem rażona, padła na 
krzesło. 

- Idź po niego, Anko ~ powiedziała 
pani Melowa. ~ Powiedz mu, !e przy
jechała Luiza i nie wracaj ... 

Pani Fiske wyszła, zaś hrabina uśmie· 
chnęła się. 

- Dziękuję ci, mamo. Wiesz, te nigdy 
niecierpiałam tej wstrętnej, wulgarnej ko
bieciny. Och, te upały! I wy m6wicie .o 
Portugalii... Ach, biedny papai Co ja 
przeszłam! 

Odrzuciwszy koronki z powodu gorąca, 
i wypłakując oczy z żalu, hrabina wlała 
strtunień współczucia w uszy matki, pn· 
.:,;:'Z:rn r:owiedziała: 

- Popełniłaś wielki błąd, mamo, po· 
zwalając Evanowi dotknąć nogą tego miej
sca; On - kochany przez bogatą pannęl 
Przecież gdyby któryś z jego wrogów to 
słyszał, zrujnowałoby go to, zgubiło na 
zawsze! A na to że ona go kocha - mam 
pozytywne dowody. Tak przez swoją 
szczerość stworzonko to nie mo:!e ukryć 
przede mną swego uczucia, kocha go! Za· 
stanów się, mamo, czy Evan nie będzie 
miał rywali? A czyż rywal nie jest nai· 
groźniejszym wrogiem? A czyż może byl 
gorsza rewelacja od tej, że Evan 1tał w„ 
w „. boutique? 1 
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J .. E. ks. biskup Tymionie
cki w Piotrkowie. 

Uroczyste nabożeństwo ku czci Nie· 
pokalanego Poczęcia Najśw. M. P• 

W dniu onegdajszym o godzinie 6 wie
czorem w kościele O. O. Bernardynów od
było się nabożeństwo konkluzyjne Oktaw__y 
Niepokalanego Poczęcia Matki Bożej. J. ~· 
ks. biskup Tymieniecki celebrował pontyfi
kalne Nieszpory i poprowadził procesję w 
towarzystwie księży prałatów: Wł. Jasiń
skiego i księdza kanclerza Dzioby. Po 
skończonem nabożeństwie ks. biskup w 
tern samem otoczeniu przyjechał do Łodzi 
autem. 

Handel przedświątt2czny. 
Jak już donosilliśmy, okręgowy fns.pek

tqr ;pracy rp. Wojt<k:fowkz, przes.fat ~ini
sterstWlll Pracy zarówno prośbę orgamiza
cyj fouplecki-ch o pirzedtużenie godzin hary
du w okrresie p·rze<llświą.tecmym, jak ro
wnież protest z:rzeszeń pracowników blru
rowy;ch. 

W dniu wczorajszym Mi•nirsterstwo n.a
desfafo 1inspeildorowi .pracy zgodę na prze 
dłu·żenle godzin handlu o dwie godziny w 
okresie od 18 do- 23 grudnia i na handeil 
w godiz. od 1 do 6-ej po poludoiu w nie-
dzielę, dnia 19 b. m. (b) 

POSIEDZENIE RADY MIEJSKIEJ. 
22 (IV sesji) posiedzenie Rady Miej„ 

skiej odtbedzie się we wtorek, dnia 21 gru
dni.a 1926 r., o godzinie 19 i pó.t, w sali 
p.osi-edzeń Rady Miejskiej, przy ul. Pomor 
skie.i 16. 

90 tys. zl na zasiłki dla 
bezrobotnych Łodzi. 

Jak już donosiiLi:śmy, odlbyta się konfe
ir-encja w s.prawie podzfatu 1pieniędzv na 
za.poma.gi dla lbe·zrobotnych p.racowniików 
wnvstowych. 

Wreszde uchwalono z n.adeslanej Slll
my pieni•ędzy 110 'tys. zł'otych p.rzekazać 
<lila .prowincji zt. 2{) tys, a. :nozo.stałe 90 tys. 
zt dla bez:robotny;oh w f~odzi. Wyplata 
zaJpomóg rozpoczyna s1ię w dni.u dzl:siej
szym w lokailu urzęid1u d!la pracownfików 
umys.towyich p.rzy kl. Kościuszki 9, o godz. 
10-ej ranro i ·Prwać będzie do soboty w1ą
czni·e. 

w ani u dzłsieJszym wypf a-ca na będzie 
za,pomoga bezroibot.nym prac0-wni1kom u
mysłowym, .posiadającym łeg1tymację od 
Nr. 2012 do 2580. 

Co s·ię tyczy następny-eh wyipf.af, to nu
mery następny;ch 1eig-~tymacyj ogtaszane 
będą w prasie i w oiJ:Jwieszczeniach przed 
rbirurnm wyipfat. ('h) 

SUBSYDJUM MIEJSKIE NA RZECZ L. 
O. P. P. W LODZI. 

Na orsfai~niem ·po-siedwniu komiisji skar
howo-lbudżetowe.i Rady Mąe.Jski-e.i. po wy
~Iuc:ham:iu oibszier.ne-.g-o. reforatu P'f·ez.esa- za 
Tząidu komitetu wO'jiewóidzki,ezo· LOPP w 
Ło:dz;i mec. Bilvka„ - vost&now.ioino przy~ 
znać komitetowi suhsv<lium w wv1Soko§c1 
40 tvs. z.t. W z:wiaz.ku z t-em Maz-istrat w·v 
sunal ikwes,tJ,e na<lz.orr'u nard planami LOPP 
w Łod:zi. z:wtais:zcza zaś z uwa,g;i na budio
we orlbrzymi.eij stac_fi t.adio1na<lawcze_t na· l?t 
nisku. P1rzv którei ·mace. dzieki uzvskanrn 
D·d miasta tvic:h furnduszów bed'a mog-ty 
bvć o·o·diete iuż wczesna wiorsna i zak_o~1-
cz.one w szvrbkiem tem!Die. le) 

Z TOW. I~AJOZNAWCZEGO. 
Dziś , -czwartek. 16-go b. m„ o<lcz.y"f 

;>raf. S. Somorowsk:feigo p. t. „O zespo
ład-1 roś.Jinnv.ch" z przezrocza-mi w sa'li 
~imn. im. Plls-uds.kiego, Sienki1ew~cza 46, 
o gndz. 6-ei. 

Prnlegent .poruszy wi·ele interesującyich 
z.a.~a dnień tycza;cych się warutJ1ków życia 
i hodo wli roślirn. Temat zak1teresuje zarpe 
wne -mi.tośnfków przyrody, Ogiro.dników i 
hD·dowców r<Jślin. 

Ku czci pierwszego Prezydenta · RzpHtel. 
Nabożeństwo żalobne za du~zą ś. p. Qabrjola Na,_ 

rutowicza. 
W dniu wczorajszym Magistrat otrzy

mał z Urzędu Wojewódzkiego pisemne za
wiadomienie, iż w związku z przypadającą 
w dn, 16 b. m. rocznicą zgonu ś. p. Prezy
denta Rzeczypospolitej Gabriela Naruto
wicza - reskryptem z dn. 11 grudnia r. b. 
Nr. 11600/26 zarządziło Ministerstwo 
Spraw Wewnętrznych urządzenie na ob·· 
szarze Województwa oficjalnych nabo
żeństw żałobnych, 

W nabożeństwach tych wedłttf! wyżej 
wymienionego reskryptu M. S. W. winien 
wziąć udział cały personel urzędniczy, któ 
ry na czas nabożeństwa należy zwolnić w 
urzędach. 

W Łodzi nabożeństwo to odbędzie się 
w kościele Katedralnym św. Stanisława 
Kostki, dn. 16 b. m. o godz. 10 rano. 

Wspomniane pismo kończy się prośbą o 
wzięcie udziału w nabożeństwie i wydanie 
stosownych zarządzeń podległemu perso
nelowi. W związku z te_m p. prezydent M. 
Cynarski wezwał wszystkich urzędników 
miejskich do wzięcia udziału we wspomnia 
nem nabożeństwie przy równoczesnem 

zwolnieniu od pracy na czas od godz. 9.30 
do godz. 11.30. 

PROORAM A•KAP.EMJ.I. 
Dz1siaj, w czwartek, o godiii1n11e 8-ej 

wieczorem, odbędzie sfę w sa:J;i Pitha.rmo
nji Arkademj.a pod tytU1tem „W 4-'tą rocz
ni-cę z.amordowainia Płerwszego Frezy- " 
deruta Rzeczyipospolifod ś. p. Gahrjela Na
rutowicza". 

Przemawi1ać 'będą ·PtP.: dr. Bolesta w fi„ 
chna, Aleks.anider Lednkki i Winrcenty Rzy 
mowsiki. 

W częrści artystyczneij biorą udzra:f: 
Aritur Balsam (fortepian), Jurija.n Ken-.ger 
(śpiew), JeTzy Bukowj.ecikf (śpiew), Gwi
don Trzywdar-Rakowski (dek+lama_cja), 
ocr-kiestra 31 _p. S. K. 

Ze względu na osoby .preilegentów A:ka 
de.mia wywotata żywe zainteresowanie w 
najszerszych kolach społeczeństwa lódz
kieivo. 

Pozosta-te bil!P.tv do nabyda w księgar
ni Gebethnera~ Wolffa, a od go.dz. 5-ej po
południu w kasie Pi'llharmonji. 

Czy sezon martwy zostanie zniesiony? 
Posiedzenie zarządu Obwodowego Funduszu Bez

robocia w Łodzi. 
W dal'i.u 14 zrurdnria- ,r, h . .o·diJJvlo· się zwy 

cza-ine .posfodzen-Le Z. O. P. B. w Łodzi pod 
:prvewo<ltni.ctwem i1r1ż. W. Kwl.iiczkowski~.;zo. 

Pcr-zed ·P'Orzad!ki.em obrad cz.1'o:nek Z. O. 
p. Og;lowsiki A. zg;to·Sii1t wnio-sek. silroieTOl\va 
nv :p<rzeoiwiko P'.tzewo1dlfl1iczacemu Z. q., 
lecz w:ndos-ek u;padl ze wzzlerdu ma to. z-~ 
gkrso·waf za nrim wyfa.czni.e 'P. Qglows~1 
(Zw. Zaw ... Praca."). Przeis1zed1t iednomvsl 
nie Wtll·io-s.ek -c:zif.ornllm Z. O. ID. Cvrańs.ki.eg:o 
(Ohrz. Zw. Za:w.). aby zwróci ć sie do Za-

·rządu Gfównego P. B. w V/airs-zawic· o 
.przvślJ)i-eszeniie poinforimowani.ai cz.łornków 
z. O. P. B. w Łotdzi o wy;niiku dochodze
n,ia przez sipe-c_ia.tną. komisie w spr-a.wie ne 
komv-ch nadużyć w Z. O. P. B. w Łodz.j· w 
celu u:s;p-ok·ofonria rozg-ory,cwnvch mais spo 
leczeffitwa i -praoow1n.ików P. B. WstJrzv
mat sie od d01sowanda .te.ro W111ioskn p. O 
g--low!SkL 

Nast~'PltlJie oohrwa:lorno ski·erować 01pirn•'.ę 
pirzy.oh~lna dła Zarzaidu Gł.ówine,s;ro· P. B. 
w WarrszawJe oo -do ewe•ntuał1nei koo0tacH 
przedstawide.liai do- Z. O. P. B. w Łodd z 
t-e·renu d-z.iata.rnia· b. Z. O. P. B. w Piotrko
wde. oraz wysfa.ć deJie·gacJe w sktad<e 
cz.tonik-ów Z. O. mp. Koiwaaisiki·eiro. Cyran
sk.i.eg-o d Og-lowski1erzo· do Wairsza·wv w ce 
iu· rprzyś.plres,z.einia sipirawv UrPrawin.i1eń do za 
;pomó:g- dła bez.rotbot.nN"1cih :robo1tiników s.ezo 
·nowyrah w okresi.e s·e-zon11.t ma1ritweg-o-. 

Postanowio1no w sipr.a.wfo inuernrefac.ji 
S'.t;e:re.sm zarzą1d:zeń miruister.ia1i11vch zwró- -
cić się o opi.nie do Dvrekc.iri P. B .. miedzy 
1nnemi co <lo zastosowamria ,przrer>isów in
stmkdi Miill. Pracy -i Oo. SIP. tvczą,ce.i się 
'Chorv-c.h bezrohofoych rnbo-ńników fizyc·z
nycli. korzvsta.iaicvch z ak.ciri ustaw. i vań 
&twow. akcji wmo1cv doraźne1i .. do-hezrob. 
pracowrn.ików umvstowvch. 

Projekt oświetlenia przedmieść. 
lnterwGncja mieszkańców odliiosla pożądany skutek. 

Jak już donosfHśmy„ mi-eszrkań·cy krań
ców mi.asta ws~częli akcję, mają;cą na ce
lu uzyskanie świauta eie1ktrycznego. W 
pi·erwrszym rzędzie slfaira:li się o to miesz
ka,ńcy Kozin (Przedimieśde KilińSikiego), 
ieicz spotkali się z kudnośdami, .gdyż prze 
.prowadzenie s.pecjalnych kabli poclągnę
t-obv większe koszta. 

Zająt się tą sprawą Ma-gistrat i posta
f110WU wrLęks.zą część mzejąć w .poroz-umie 
niu z mieszkańcami Kozin uchwailono, i-ż 
Magistrat iplacić będz 1e zt 84 za każdą 
łampę, a olbywate'le 24 zL czyili że koszto
v.~ać to ·będzie dwa razy drożej nilź w ce1}
'trum miasta. W 'fe-n sposó.b Knziny ośw1e 

. 
t!lone zostana 7-0 lampami, a niezależnie od 
tego miesz.kań-cy będą magii zaip;rowadzić 
świ1a.'tto elektryczne w ich miesz!k:anf.ac:h. 

Efoktrownfa postafiowifa wybudować 
na przedmieśdach 20 ik1m. karbla e;Jektrycz 
nego. Pożą.ctanem jest, by mi.es·zkańcy 
powsfatych przedmieść nawląza:li ikontakf 
z e.Jeil<'frownią. · 

Oświ·et1enie Kozin ,prze1prowadzone zo
-stato dzięki zarządowi Staw. Wia:śc. Nfe
mohomo·ści Chrześc., a ubecnrie dowi-adiu
jemy sle, że mles·zrkańcy przedmieścia Za
rzew również peirtraktuj.ą z e.Jeiktrownią 
w sprawie ośwfe1Jlenla teij dzi-e<lniicy. (b) 

---:--o:---

Rozbudowa ·sieci tramwaj.owej w Łodzi. 
W roku 1927 powstaną trzy nowe linje. 

Ma.gis-tra'f na ostatniem swem posiedze 
nrq .postaniowit - na wnil()sek Wydziiatu 
Przedsiębiorstw Miejsikicih - wystątplc do 
Ra<lv Miejskiej o przesunięcie 1przewidziia
(1yieh w ·umowie koncesyrj.nej z 1923 r. ko
fojności budowy nowych ai1n~j -tramwajo
wych w n.asitępujący sposó'b: w dirugfm 
efapie (rok 1927) okresiu pierwszego wy
budować: 
_ a) na ·u1. Przejazd o-d UJ!. Piotrkowski:ej 
do url. Przędza;Inianej okof o 1700 metrów 
tom; 

b) na ul. Zie'1one1j od ul. Piotrkowskiej 
do uL Leszno (Plac gen. ttal[era) oko,lo 
1350 m'tr. toru; 

c) na ul. i<i!liińskl'eg-o od uil. Gfów:nej <lo 
ul. Prze.jazd oko:to 815 _meitrów ~oru. 

Jednocześnie Magistrat rpostanowfr pa
czy.nić starania, aże1by nie1zafożnie od wy
żej wymienionycli 1intl'j Koilej E'le1ktryczna 
ł'~ódzka wybudowała w roiku 1927 nową 
liirni.e na ·ul. ipo:morskłe!j od u1. Anstadfa do 
ul. · T·ręb.aclded. 

Akcla żywnościowa w okresie zimy. 
Z pomocy korzystać bądq bezrobotni nie pobierają-„ 

cy zapomog. · · 
W z-wią,ziku z fo:rmirnem rnzpoczęcia ak 

c_ii żyw1nofoiowei zwróciiliśmv si·e do taiw
n.1lka Wydzia1tu Go•s;podarcz.eJro o. M.uszyń 
·skile,1?'•0 Z rproś-bą O IJ)rzedstawie.nrie Pilanu ak 
cji. 

W. o.dpowd,edzi p. lawnik Muiszvń:s.kl o
świa-dczvt że aJroję tę oodf..eło Mi111tist10rs
two- Pr:acv. by iprzyiść z _pomoca na z imę 
tmi bezroiootnym, !kitórz~ me Jl)()dlieg,a)a 

ż<'~dmym usta-wom o zasiiłikac:h rzado:wvc.h 
ln!b komunalnivch. 

Po- ofr:zy:manJ.u hed'vtów rzadowych 
Mag;iJsif.rat POiI'Oz.umiaf si·e z Wvdz:i:ail-em 

Opieki S,p.arfecz,ue:i or.aiz ttarnrdlu i Przemy
stu prrzv Urzędzie Wo_iewódz.kim -i oosta: 
nowit, że ra-c.ie wy.nosić będa: 3 Mz. ma~1 
pszenne.i. 2 rkik. żytniej, 9 ~lir. _kaszy 01rk!
sw1wej ii 9 kk. faisoilii· !lrohrowe1; dliai rodzi~ 

li~a Mou~a i ff lenna w tonli. 
Doroczne Walne Zebranie 

Oddziału Ligi. 

Doroczine W.ail.ne ZehranJ.e Odziarłu Vsr.i 
.l\fonskiej .i Rz.e.cznej odbyto sie drnia 21 li 
sto1Pada ood 'prz.ewodni1ct.wem sę-dzi ';!gQ 
Zienkoi1ewii.cza, ais-esorów: pr1ezvdenta A. 
Rż·ewski-ego, prezyrden.fo.w.e_i Cv1n.arskie.i i 
a-dw. Ż·ela.zows!ldego. Priezes Oddziatu M. 
Diein:s tl-Dll!bmwa skr.eśUlt trud1ne wa,rurnki 
w ro•zwo1)u Tow&-zystwa w Łodzi. na sku 
tek -01bo1ie'tinoiścr miejrs.coweg:o &nole·cze·ń

stwa ma siprawę brurdo·WY f!.ofv naro-do·wei 
oraz nikte .poparcie czy[JinJików saimm-z'..'ldO 
wvcih. W c·elu na<lainia trwatei pl()dstawv 
p.rop.a~anidy zihhi.że·nia sp-0l-eczeńs1:wa ló-dz
kieg-o do naszeg-o morza. pioczyiniono 
wste;pne ~r·oki dla za-budowania wta1sne~o 
schroni-ska na łfoJ.u. zor:ga1ni:zowa1110 dw:e 
WY.Ci•ecz.ki n.a.d Bał-tyk i do Sieradza nad 
Wartę, urządrono s.zierng- tow.arzvski-ch ze 
brań w lrOika!]ru Towairzvstw<ł! maz 10 1-ute
JZ'O. w ro1czrnirce w1kroie;~ernia wo-isrk naszych 
nad Baiftyk. raiut repr.ezenta.cyi;ny w sali 
Rady Mi·eis1dej. Po-zatem zorg-a.niz·owa-n"J 
p·od kd.erownidweim .i,nż. J.erz.e.1ro Krzv7.a
nowski.eito. Pluton R·eiJYrezentacvimy, któ
ry ,pr:z.ez swe wvstą'Pienie 1Dub1i.czne po-s~a 
<la wi-eil!lde zinac-ze.nie -propazaindv. Do Piu 
tonu na'1eży 110 c.ztonikr6w. kt6rvch trze
cia część .i;est umundurowana. Plutoo sta
now:ić bę-dzie kadrę prrzysio·osohi.ernia wo·i· 
s.kowego i- za·o-ew111d czf.ol!llk•om new.kin nc
l>iom wyszlko·Ienla. morsildie:g-o. W oiąsm ro
ku b:i -eżą.oet'! za.pis.a.to się ·cz.tomk.ów 22<} co 
razem ,s;ta11ow1i 546. Sora-wozdarnie kaso
we :udał diel.ega-t Komi•si1i Rewizvinei. 

WaLne Zebrrani.e p.rzyi1eło 11aistęipuią.:;ę 
r.e.;i,ofoc_ie: SoUdairyrując się z .postano1w!e
niami ,powz.iętemi ipr:z.ez Z_iazd Woi·ewfdz
kii dnia- 8 w-rz.eśnia r. b. w nr.z,edmioci.e bu· 
dowv <lr6z wodnv:ch w Polsce. wzvwa 
~ząid i CZYl!llTl-&·i miairorda:iine do ia1k1na:i.rv~h
lc-i:s.iieg;o rozpoczęcia budowy 1Y·Ch różny.eh 
art-ery; komunik.a-cv.irnvch. które stanowlą 
p·od'Stawe dobmbvitu obvwate1i. sitę i, '.JO
'tege Państwa. ·i WaLne Zehralłl!ie Madzie 
siiczei.~óLnv naicisk na- ko.nfocz.ne ootriebv 
ni.ezwlocme.l!o r0rzpoczeaia bu.do1wv kana 
tu weg-lov.~_g-o z ud z;ialem Paińst'wa. Saim-0-
r:zadu i Kapi1:a·Iu Prywaitneg-o, III Walne 
Zeibrnn-ie wita z uz.nainie1111 fakt DOWSfanfa 
po1Jtskiei mairvnam bandrlo-wej związane.i 
ś·oiśle z rozwoiiem .g-os:podarczvm nas.regn 
Państwa. S:kfadai hl()ff.d t'vrn wszvstkiim, ktć 
r.zv ·wzyczvinri~i· siie dio zreailii.ziowania tego 
hisfo,rvcmi.e.go d:z:J,e·la. W końcu zosfat wy· 
hrnnv nowy Zarza:d na- rok 1927. Po· raz 
1rzeci :prezesem wislaf ohrarnv ·P. M. 
Diensitl-Dalbmwa. wiiee-;Drezesem sedz.ia 

ZieITT.fuiewi.cz.is.ekre'far.z.em tnż. Je.rzv Krrty
fanowsJd. ska·rbntki1em .dyir. In:srer:s,Jreiben 

PotPrzedini·emu ZalI':ząidow i iedino'.2"ło-ś_niie 
WV'faJŻOl!lo absoła'toidum. 

ny, składaiaicej s.ię do 4 osób: 9 k~g-. mąki 
'P'Sz1enme'.f, 7 M·g-. żvtnieJ. 15 kbr. karszv or
hswwe~ q. 16 klg. fasoM. a dfa rnd:Zliinv PO<
naid 4 oisolby 16 1d1g. 1111<\iki -PISzeruneiJ. 12 !dg. 
żvtn1i1e.i. 24 kll.it. kaiszy oirk-is:wwei jr 20 kitg-. 
fa.soH. 

Do ofrzvman,ia żvwinoś-ci sa upiraw1ni1ern'i 
wvlacz.n1e ci. bezroho•trrii. k'fórzv żadnych 
zaJPQlmó_g- bam t.o goiflÓWlkorwv!Cih. baidz też 
żvwn0iści-owV1Ch. a rnaw:et obiadów be-z·pfa·i 
nvch nq.e otrzwnuti.ą i fałcidh osób zMeje
strowa;fo siie do,tvchczais bl1·Siko 1300. 

Re.i:esńrację worwadz.i uir.zad zasitkowy 
Maig:istratu. g;dz.ie upr.aWlni·enii o.frzvmują 
speic_i:a!Lne 'tailornv i lvl~o z.apomoca tvcl1 
ta:Io.nów bez oo.tr.z.eby okazvwaJ11ia inl!1ych 
c!okurmerntów żvwn·o-ść będz.iie wvdawam 
w 6 sldeipach mi·e.is1k;i.ah. miesziczacvch sit: 
w .rfi:iłnvch -wniktaoh mdarsta. 

Żyw:nnść vrvd-aw:ł!na bed:zi.e .poczvnajac 
o<l pontled7Jia.fku p.rzyszr!ego fv.l!'o-dnia za' {, 
ka·za·nii·em ta:lo.nów. 

Na ost.a\tniem posied-z.en1i:u Ma.g-ist.ra_"tu_ 
n. faiwniik Muszyński domag-a·l się 0<rzdtn
że11da 'termirnu r·ei·estrnci1i bez1roba.t<nvd1 ' u 
cbiwaLono rprzvdmować za;pisy do dnia 2E 
b. m. 

Co do częstsz-eg--o wvdawa·nia zaoomń 1~ 
ŻV'W1110ŚCi·nwy:ch. P. facwn ik Muszvńr,ki o
świadczv?, że okól1nik Mi,nisterstwa Prac\ 
jest mafo \VV;raźnv. g-dyż \V·vz.na-cz.a dla SH 

nm~neg--o zit. 13. dla mrnie_iszei rodzi-nv zł 
26 d di~a· większe.i zł. 42, a ponieważ wvz1n~, 
czio1n1e me.ie ŻYWITT-Ośdo.we kosz.tu ła wtaś: ;; ,-: 
tvle. naileżv oc:uek;iwać. :7Je MHnsterst,,- ri 
Pracy \VVda no-wv okró.tnik. na· zasa-:l z'c 
któireg-o becl:zrie mo:żna p:ófoiej wzrnowi ( 
W1Ydawairni.e ŻYW!l'lOŚ•Ci. 

Car do wę,gol-a, fo sprrawa· ta i1e-st aktuail!:1 
lecz narazi·e Magistrat o-czelrnie z minil»ter 
stwa wiadomości-o wvsfa-niu wegila dfa OC'7 
robonnych. 
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Kadry bezrobotnych 
wzrastają. 

Osta-tnie dn·i przyniiosły pczorszenie sy 

.tuac.i:i w wiielildm i średnim przemvśle wtó
łi.iemkzvm. g-dzi,e reduk•c.ie robotn•ików i ,j

ł'Oś.c dni prncy ·P'Ozbawilv zatmdni•etnia pO

'vaiina Hczbę Tohotników. Zaz.naczvć nale
żv. ile redulkc.}e objęłv na.iw.ieksze zakłady 
pracv w Łodz.i i pro\vi1nc.H. pirzviezeim o
.kres ooświatecz,ny .przvnieść ma da1sze 
zmnieiszenie się produkcii orzemvsfowei. 
W oibeone.i chW1iLi w 745 fabrvkaoh wtó
kie1miczvcih zatrudnionych Jest 76,436 o
sób. Z Hczbv og-ólnei.i rbibotników nrzemy
siu włókiell!niczeirn - 14.833 wt.ólrofarzy 
.piohav,rfonvcll j.est pracy. 02'ólna ldiezba 
hezirohotnv.ch. mai.ią.cy.ch konvsfać z e
we.ntualrne,!Z"o prz.edlUiŻen1a 1Pańs.Jw-0wej ak
c.~i ·pomocy doraźne.i na miesia.c stviczeti 
1927 'I". wy110si 12500 kobiet i 7.500 meż
rzvzn. razem - 20 tysięcy O)ób. (p) 

PODANIA O NOMINACJE NA APLIKAN 
TÓW SADOWYCH. 

Praiwniik. który PO otrzvmainiu dy.plo
mu pra.g-·nie aplikować w saidzie ·wini·en. zto 
żyć ;poda,ni,e z prośbą o zamia-nowa.nie Prie 
zesowi Saidu Apelacyfoe.go w Wairsza.vie 
które 1~kitada osoibiś<C::i•e luib wvsvta, IPOCztą 
''' z.g-lęd~1~e za PO·fr,e.d!l1i.ctwem Prezesa Są 
du Okręgic•w.eg-o w Łodzi. 

Do :poda111iia. na1pisa111e.zo w trzeoh e.g-~em 
,pJarza.oh wdnnv być dCJilą.cz.ome naste.'P1.1hice 
ó:ikumen:tv. również w trz.ech e.irzempla
rzaich ka.żdv: matura. dy:plom z ukończe
nia wydzia1!u pirarw1n•ego, 1J1oświadcze'llie o
bvwa:tel'Stwa oolskiieg-o metrvk.a modzer.ia 
ksiażeczka1 wo1•s.Jmwa. za,świaidczienie o sfu 
żbie ochotJ.1,icz,e.i w 1920 rokuj mr.rku!.um 
vitae. (m) 

REDUKCJA W SADOWNICTWU!. 

IJak się do•wfadu.)emy z dniem 1 st.v
cz.nia w sąidowu1J'Ctwie naista·Pi redukc.ia per 

so1nel11. W ,pi.eirwszvm rzędzie beda redukcr 
wane kohietv. d:ieta:r.iusz.e i etatowi urzed
nticy, którzy nie o<lcowfaidaia niektórym 
carag-rafom prar.rmatvki o sl'utż1bic państwo 
wej. (u) 

REJESTRACJA WOZÓW. 
W myśl art. 8 Rozporządzen ia z dnia 

23-go llpca 1925 r. o rnc1hu ul icznym mia
sta Łodzi, Biuro Wojs·lrnw()-Po'lfcyj.ne Ma
~istratu m. Łodzf wzywa wtaśckieli do
rnów, alby w terminie do dnia 27-,go b. m. 
iWllącznie, sporządzili w1nkazy waz.ów. po-

. :wozów i t. .p. środków ilokomocji, roaj<l:ują

cych się na danyc'h iposesjach. 
Po formularze wykazów należy się 

iz.wrócić do swych komisarjatów polfqnj
inych, a po wyipetn1eniiu zł-0żyć ie w tychże 
ilmmisar}atacl!. 

Z TOW ••• ROZWOJU ŻYCIA NARODO· 
WEGO W POLSCE". 

W uihi·e.gitv wt·o•r,ek. dnia, 14 b. m. odbyt -
sie zwvklv odczyt <lJa czlonków i svmoa
tvk-.ów T-wa •• Rozwn.iu Żvioia Na:rndowe.g-o 
'7..' Polsce" w saH Mai'stró\v Faibr. orzv ul. 
Żeroms:kiie,g-o m. 74 o g-odziinie 7.30 wi-ccz, 

Sprawy g-osnodaircz•e .i o:r!l'a•nizacy;ne 
referowafa o. li2,J,i,na No•wicJrn. kierowni
czka. T-wa R. Ż. N. w Polsce. Nasterpnie ja 
ko członek za.rza.idu T-wa pr.remawiat do 
kcznie zebrnnvch na saH cziłonków ,i svm
paitvków .p. Jerzv Zie,J.iński. \\' Via,ś·niaiąc 

cele Obo·zu Wielikie:i Polski. Referent za
checat oboonvoh do z.a1JJtisvwania isie d-0 O. 
Vv. P. Naste,pnie zazna:cz,r.t, że do Obozu 
Widkiie.i Po1łs'{'i mog-a na.Ie:heć 1'ud.zie czv
:iu, szta.ohetni. uczdwi. patr.iocL którzy be 
da mieH na .oelu iedv:n.i~ dobro Oiczvz.nv. a 
nie korzvśc,i os·obiste, Ref.erent brat udz!at 
na Z.leździe Obozu Widbei Poliski 

USTALANI.f OPŁAT ZA SKÓRY PA· 
DŁYCłI ZWłERZAT. 

Na w.niosek urzedu \veteryuaryijnego.
M.ag-istrat na posiedzeniu w dniu 14 b. m. 
postanowil ustalić z dniem 15 listopada 
1926 wku n.astęipujące opla'ty, jakie na za
sadzie ~ 3 kontraktu ma .prawG pobierać 
czvfoiciel miejski od wta,ścideli 1padtych 
zwierząt, otrzymu.iących z po.wirotem zdję 
ta przez czyściciela skórę z truoa: 
a) za skórę konfa zt 20 
b) „ „ źrcbięda „ 7 
c.) „ „ bydt.a rog-atego 70 gr. za ~dl 
d:) „ „ cielęcia „ 5 
c) „ „ trzody chkw. „ ~ 
f) „ „ owcy „ 3 
g) „ „ kozy „ S 
h) ., „ psa „ 1 

PRZED OGóLNEM ZEBRANIEM K. E. L 
Na os.ta,t,ni.e.m po,sied.zeniu Ma2"·istratu u 

ohwafouo \VVddezowaić z ramienia mias ta 
na o:.g-.ó]111e zebraJ1i•e roczme K. E. Ł. z Dt~
wem .dosu p. w.ice.prezy,denta Woiiewóil,'.-
kiego. (> i 

WJMr wła~i itronnirtwa Prawiu naro,owei w to~li. 
DZIS WYPLATA GRATYfiKACJł. 
Jak się dowiaduj,emy. Mag-istra.t oiru. 

mal '.Tuż za.twierdzenie uchwa•tv Rady Miej 
skiiej w sprawi•e g-ratvMrn.oii dla urzędni
ków mie.iskich i g-a00wni. 

Uchwaly zebrania wtorkowego. W związku .z Powvżis,zem Ma.iri:strat po 
starnowil w dniu dz.isie.iszym p.rzvstwić do 

W;e wfor<{~1k wic.cwrem odbv!e się pod 
przewodnictwem p, Mau.ry.ceg;o Poz.r1ci.1i
sk-iego z.e:brnnie konstytuujące strnnnktwa 
Prawicy Narodowe.i, Na zebran i.u tern dr. 

. Solańsikii ztożyl sprawozdainie z przehi~~J 
odbytego w ub. roniedziałek z.ebrnnia 
stronin.ictwa w Krakowie. Zebranie przv
ję!G sprawozdanie to dG wia<fomości i \\' Y 

razrlfo komHetowi orgainizacv.iliemu uz~a
nie za enenócz,ne i szybkie zonra-nizow.a
nie odd:ziatu łódzkkl;O- W dvskusH zahic
ra11d gilo:s m. in.: 'P-P. Kader. LandsbeTg-, któ 
ry ipo<lkreśl'il role .przemvsk:>\viców w strn:n 
nń1cfwie, po·czem mzvstal>iono do w. vho
rów władz skonnictwa. Do wvd.z,ialu wy
braini zostaili IJJ!P. St. Barieif1ski. dr. Alfred 
Biederma.n. R. Oeyer. E. La,ndsberg. Man
n•cv Pomańsk1i. J. Prnera<lzki. K W. 
SaheiMe:r. dr. M. Solań•sk·i (sekrntarz ud
dzfalu), Władysław Srzednidd. Tad~usz 
SzuiJiborski, 

J,edmocz.eśnie wzepro\\'a:d:zone zo-staty 
W"V'.bory na de!:eg-atów do radv nacz.elr,c;:'j 
stronnictwa. na kt.óre to sta'lmwiska oowo 
tani z·ostati IOP. R, Oeyer. Maurv;cv Po·z,nan 
sk-i. d:r. M. Solański. Wtad, Srzednicki. 

Po ~eferacie delezata wairsza\"\"'S!~:icg-o 

dr. Sobolewskiego, którv omó'Wit ohsz,er
rne obocina sytuację p,oJiitv;cz.na i kierunek 
praicv str.cinmfotwa vrawkv narodowe.i o
raz P•O nżvwio:n.eri dvskn!Siii 'P'rzviete zosta~v 
zasaidnkz·e rezo,!ucj1e. ,W rezolm:i'ach tych 
s:twieirdmno m, i•n„ że zebrani stooj.ąc ra 

g-nnncie piro.irramu stroll1nlic'fwa Prawicy 
Narodowe.i. pokca.ią wvdziai!owi łódzkie

mu oraz swym delegatom do raidv naczei- · 
ne.i iJrnnty;nuowall!ie po.fiityki uaństwowo

fw6r·cz.ej. dąią;ce.i do za:oew.nieinia Po1l'Sc.e 
stamow1ska mocarstwowe.iro p.rz.ez slmn50 
liid:o·wa.ni·e stosunków wew.netr.z1no-1Po:lity
cwvch pod w'Zg-lędem dostosowania, form 
ustrn.iu do wvmn.g-ów chrwHi oraz ood 
wzg-lędem 111arodowośoiowvm. wv.zinanio
wym i adminbstra1cyi.mvm. Zarzad ,j Tada na 
-cze1na ;podjąć W•inina wvsiłki w kierunku 
sko1ns,ol1idowania ,interesów przemvsitu. rol 
nf,ctwa .i ha1ndilu. a to z uwa.ir,i na fakt. iż 

skonso1Edowa11ie stosunków oolitvcznvch 
nie może nastą;pić bez dokifa.dneiro ruoorząd 
kowanla stosunków ekonomi,cznvch. ioko 
zasadniczej podstawy dohrobvtu o~ństwa 
i 6e.g-o obvwateli. W tvrn ki·ernnku nale'ŻY 

dać ·ink.iatvwe władz.om na•czelnvm stron 
n:ctwa. Z.ir·odin·ie z tem stanowis~iem ze
braini zaaprnbovl'.aH w zu;pefności kiemriek 
Cl!ktvwnei PO·Htvki stroooktwa. kt.óreg-o, wy 
tyczne zt'<)Ż-cme są. w rez.oludi z dnoia 6 b. 
m. uchwalonej na zebran!u .strocrmictwa '"' 
Krakowie 01rnz wvraz!.!i swe zaufanie ,,.bee 
nvm or.g-anorn kierowni.czvm cale1m stron 
nictwa. a zwłasz1cz.a 5eg-o orezesow1i i w;ce 
pre~eSO'\'"i. 

W niedz.irele, 19 ib. m. od:bedzie się pier 
\Vsze po1~.ie.(Jz.eni ·e radv na1czcl;nPi słto·n.n'.c 

twa. na które \Vvfeżdża.ia do Warszawy 
wvbrnni we wtoirek det.e.izad. fo) 

wvpfa,cania g-ratyfiJrnc.ii. (b) 

LóDŻ - A KANAŁ WEGLOWY. 
Sprawa budowv kanału we.1!10\"),·e.iro -

~ląsk-Bałtyk nie 'Pr.usta.ie budz,lć zainte
resowa1nia na.iszierszych wa11s:tw Juclmośd. 

Jak się dowiadujemy sprawa ta za.ia1! s:ę 
rów111ież sejmik tódzikoi. a w zwiazku z rem 
z ink.iatywv star;Qsty łód:z.kieg-o o. Dychda 
lewkza, na zje.źdzJe sa\m4'ku łódz1deg-o, któ 
rv odbedz.ie się w sa.li Rady Mieiskiej w 
sobote. dnia 18 b. m. na no1rzaidku dz.i,e-n
nvm bedzie is;ię róW111.i .eż .znaidować refe
rnt dównego dyrekt-0ira So. Aikc. „Dro~ 
\V:oidne". o, inż. Mierzyńskiesro. na temat 
kanału: węg-lowe;w oraz zna,czie.nia teg-o dla 
Łodz.i. (ip) 

· UKARANI LICHW•IARZE. 
Sad dla s1praw o 11i1chwe skaza,! za oobi·e 

raaiie ina<lmierinv:cl1 cen za a,rtvkutv pierw
sz.e.i votrziebv Joela Ltihochińsbeg-o (ul. 
Wschodnia 27) i Nowa!ka Jana z Grabowa 
tfa 200 ził. g-rzvwńv, ttelene No\vak "na 200 
zł. girzvw1nv. Józefa Turota. na HXl zt grzv 
winy, Moszka Dyzenhauza na 150 zt. g-rzy 

wnv. Mar.ie Szieze·parnowska. Ma-i<mne Ur
be:niaik. Ahrama K01mszta.i1na. Mar.iannę 

Teinczvńska. Sta1n.istawa, Switacza no 60 zt 
grzvwnv. ttane Gruszka na 300 zt Q;rzy-,;>,;. 

iw. Manie Orusz1ka na 300 zt g-rzvwnv. tk 
lrne Kamińska i Vlincente,g-o Ole1skkk;g,o 
po 60 zt. g-rzvwnv. (h) 

Bezprawne obnilanie gaży inwalidom. ARESZTOW AMI: LJCHWJARZA \\'' SA 
DZIE. 

l\Tieob_vwatelskie postevowanie 
niektórych przedsiąbiorców. 

Niektórzy wlaścidele ;J)rzedJsie.JJiorsh\", 
za tr·udnia.ia.1cV1ch i1nwaFdów \V1CJien.n vch 
tr.a;ktuia. tvc.h o'Statinich ja1ko s·pecial;na. ka
't~or.ie waicowniików. nie mog-arcv,ch wv
da1.inościa pracv dorównać cailJrowioie z.dro 
'\vy.n1. 

Mah obvwatelscy ci orudsiebio:-cv. 
wv·cho·dząic z .po,,ry..i:sze~o zaJoże.n.ia o.bni
ża ia 5aimowolmie .imva•Lidom p0borv o wy
sokość P'Ohierane11 t>rnez nich ren-tv. 

Przeciw ta.kaemu oosteoowa1n.iu wk1r.i 
za'l)rot-estować za,i11tere~owani inwa1idzi i 
zmusić p•rnez od!nośne czv1nniiki nańrstwo
we n.i,e1s11mienmr,ch prz:edsiebio·rc6w do, za
niechaniia taktvki traikto.wainJai i ,nwaHd~w 
jako niezdolm, do wv·odniania 0irzviętvch 

n.a 15,ie obow.iazków. Ni.e uleg-a żadinej ',v4"t 
piliwośd. w prz.edsiehio:rca. przvi.mują.c do 
p.r.acv imva1l'i-dę z.le.cit mu takJe funkcje do 
so:rawo•\Yamia. co do lci6rvoh bvt new:rn. 
że 1J1oie mzekra•cz.at'a .ieR'O kwa1if.ikacvj 
i rnog-a bvć wykonane bez uszczerb
k""U dla calości interesów firmy. Wo
bec te.g-o obniż.anie irnwa1Jrdom iraży nie 
ma ża<lneJ rno.tt prawne.i. Gdvbv na·.vet 
wvda~ność pcszko<lowanvd1 na W{!t•nie :n 
Wilil.idów bvla n·ii'sza. to }e5z•cz.e nie uw
wa.żinia to zmnietszan.iu im uohor&w o wv 
sokość re·ntv. g-<lvż tę wydaie Pa·ństwo :na 
ceie ·P·01prawv zdrov.r.ia a nie .iruko odszfoodo 
wanie za !Procemfowa utrate zdohmści do 
pracy. 

Zatarq oracawnlków. aptek z Kasą Chorych. 
Zarząd Kasy nawiqzuie pertraktacje z farmaceutami. 

W dniu 14 :b, m, odbyto się posiedzenie 
zarzą,du Kasy Choryoh pod .przewodnic
twem p. Andrzeja Kazimierczaka. 

Poza zatatwieniem szeregu spraw, 
zwiiązanyich z regu'1arnem wykonywaniem 
swokh czvmHJ·ści, za:rząd Kasy powotar 
specjalną komisję, ztożcoą z 7-miu osób, 
któ.ra będzie miafa za zadanie nawiązać 
pert'Takta.cje ze związkami farrnaceutycz
netmi, w celu urn.Q·u·lowania ptac fachowe
go personelu aptekars1kiego, 

Ostatni-O udzielona podwyżka fa.rmaceu 
tom kasowym, 11staJająca dila kierowników 
antek większych pface w wvsckości 600 
zt miesię,cznie. dla kierowników mniej
szych apteik 575 zt.. dla prowizorów 475 
zł. i dla p.omocników prowizor·ów 400 zt„ 
nie zadowoliła zai(l.iteresow.ane Związk!, 
które z,gtosj.fy żądwie dafoj ~dące. Naj
h!łższa wspó'lna konferencja, w iktóreij weź 
mi·e wdział k-0mis.ia wy.!oniona przeiz za-

rza,d · ·będzie miał.a za zadanie uzgodnienia 
stanowisk stron ohu. 

Na wnfosek komis•ii administra:cy,it10-
prawnej postanowiono z.aaJ11gaiżować do
datkowo 6-ciu inlk:ase.ntów w ce'1u uspra
w1nienia .prac, związanych z l1nkasowanłem 

siktadeik z.a służbę domową. Również na 
wm:iosek komisji admiJ11istracyjno-prawnej 
postanowiono zaang-ażować wobec z.więk 
szenia i'lośd karetek samochodowych 2 
sanfitarjuszy do .pog-otowia. 

Snrawę wypłacania 3-mieSiięcznych 

odszkodowań d'la rodzin po z:ma eh pra
cownikach postc:nowiono odestać z ipowro 
teim do komisji admfnl-stracyjno-prawnej. 

Na wniosek komisji Hnansowo-gospo
dar·czej zarząd postanowii:ł rozpocząć za
kiupy materiałów budowlanych, przezna
czonych do budowy nowych 1ecznk Kasy 
Choryiah. 

Nadzory I upadłości z ostatnich dni. 
Z Wydzialu Handlowego Sqdu Okrqgowego 

w Łodzi. 
W dniu 9 g:rudnia 1926 •r. Sad Okręgo

v. y w Łodzi w \Vvdzii.ale Ifan.dlowvm pod 
przewodnictwem sędziego ok:reg-o·weg-o 
t.odzi,ewskie,g-o w a1S.ystenc.~i sed'Zliów tfan
dlow"'1ch WiMeg-o i K0ina rowoz111awat na 
posiiedzeoniu 'PU:bU.cz,nem szer.e.g- s:p.raw nad 
zorów i ufP;ad!·o·ścL 

\V s•prawie uipadł·o·ści P.awl.ai Ramńscha 
s<id .postanowi.t: 1) uktad ;po,i.ed'naw;czv. za 
warty 10 listopada 1926 r, zatw.ierd:„ić; 

2) uipadte.1to Pa,~da R.amiscba uznać za 
usprnwied,liwio·neg:o do 'Pl"ZY\H6cenia czci 
k!.!!P'i ·ecłd.ej. i 3) ścia,,gin ąć od tezo PawfaJ Ra 
mischa na rzecz śkarbu Paiństwa wp.i1~u 

stos.un'lmwego· czterv tvsiace osi·emset trzv 
dzJeśai ied.en z.t 18 J?:r. 

W S:Prawie n.adzo1m sądoweg-o nad fir
mą „J. Stiildi" sad! pnstaino•wił: Zarządu)

nv nad frr1111ą J. Stiil:dt w Łod'z,i nadz.ór są
do.wv uohvl.ić. 

W sprawie nadzoru sado:wetiro nad fir
ma Landau d WeHe Sta.nislawa vel Sa1lo
mo.na. Józefa Landaua i Re.1rimv WeHowej 
sąd 11Josta1no,wiit zarzą.dzonv nad f.irma: „Pa 
bryka filców Laindau i Weile" oraz ma
.ir;tkiem spó.l·ni.kóW' f1i.rmowvch nadzóT s4do 
wrv p.r-ze.dłuiżvć do dnia, 15 irmdnia 1927 r. 

W s.pnw.ie m1ad łofoi Chaima Szmula 
Chrwnowicza sąd, zważy\vszv. ż1e .iak z 
treśd 1S-karg:,j o og-ło szeniu rnoadfości tak 
i ze s.prawm:dan1ia kuratora ora.z. 'Orotokó
lu komornika- nasuwa sie domnd:ema1ni-e, że 

Sąd dla spraw o lichwe t1'0 rozważ.'.~niu1 
sorawv Karola Lasonia (Rzgpwska 103),, 
skazał iro za p0biernnie nadmiernvch cen; 
za węgiel na 1 miesiac więz.i,enia. 550 zt 
grzvwnv. ogłoszenie wvroku w prasie i za 
pfacenie kosztów sadowyah. 

Jaiko śrndek za1pohie.g-awczv !$ad WY· 

z.naczvt kauc.ie. a do ,c.z.asu złożenia jPi La 
s-0nfa osadzono w areszde. (b~ 

MOlLIW-OSC WSTRZYMAMA PRACY 
W MŁYNACH. 

W o•sta:tnich dniach ujawni.fa. sie na rvn 
lrn lódzkim zwvtka cen żvta. Mtvnv woic 
wództwa nie sa w ~tani(' ipokrvć cale~n za 
Potrz.ebowa1nia. Ob}a,w ten jest t·embardziej 
r.:epomvślrnv. ż.e wkrótce nasta,Dia świeta, 
.g-dv oodaż norma.Inie maleie. Nic i•est '.Viec 
wvkluczone wstirzvmain,i.e mlvnów z :10-

wodu ibrakiu z.ooż.a. (e) 

Z „LUTNI". 

Dvrektor chórów T-wa „Lutnia" za na 
szem ·uośred:nactwem .podaje do wiaido·111oś
c: czf.omków chóru meskie.iro. że illiereg-ular 
ne uczeszczanoi·e na lekc:ile oodaie:nie za SO· 

ba ~kreślenie z 1istv cz?ooków chórn. 
Przy,pomina s,ie zatem. że lekcie ch6ru 

meskie!!o odbvwa.ia się o.thllktua11nie 0 i!O· 

dz.inie 20-e.i w lf)Oniedzia1lki i czwa'ftk1i bez 
pośrecLnio 'DO lekcjach chóru żeńsikie.z-0. 

i •OC A W1iiiri'tt ENBłliPM'** 

upadły Chaim Sz.mul Chr.za:nowd·cz orzy 
udzia1le 5woJeii ŻOiny Tauby dopuścił sir 
bankructwa oo<lstępmeg-o oostainowił za~ 
komunikować o p.oiwyższ•em PTokurntor~1-
w,i p-rz.y Sądzie Okre.g-owvm w Łodzi orai 
prz.esłać mu o·d1Disv skarg-,i o o.1rlo·sze.1iv 
up,adtości. ooda!n.i,e firmy Orosr,eman i Roi 
ner. S'Prawozdainie kuratora z orntoikótu kr 
momik:a. W te.iże spi1\aw1i.e sad naistęp.11ie 
Dostainowit prośbę og-\oszenJa uoa,dtośc. 

Tauibe z Ooldher~ów Clhir.zano,wi·czowt> 
pozostawić bez uiwzgile<l~ienia. 

W spr.awJ,e upadłości kbrama Herszg 
Ba.ig-:elmaina, Moszka Kom.2'0>lda ,i f.irtnY 
„Metro.oo!" Sp. z og;r. odo. Sad p01stano
w:il: Dla sprawdze•nda wierzvtel1nośd wv
znaczvć no•wv miesięcz4w termin. 

W sornwJe nadzoru sa.dowe·.l?"O nad fif· 
mą: „Emil Sohmechel" Sąd oostanow:l: 
Zarząd.zony nad firola Emi.I Schmeah·el w 
Łodzi n.a.dz6r sadowv uclwliić. 

W sprawie nadzoru sa,do•wero nad fir· 
ma „tt. B. Lii·w~·n" i• S-ła Sad nostanow~I: 
„S!Jra,wo·z.da1nie nadzoru isaidoweg-o przr
ją,ć dio wiadomośd. 

W· sprawj,e upad:tości Kaz.imierv Jaro· 
cifrskiie.i Sad pestanov."iit na czas nieobec'.I~ 
ści sędziie·g-o Handlo•\H.Q."n Majiera mialflO
wać sędzia. komisarzem sędziero liandllf 
weg-o Oolidstedma, 

W sprawJe nadzoru sąidowcgo nad fir· 
mą Wvkończa),n ia i FaTbi.airinia „Edward 
Watlfi1n" Sa.d .postanowH: .. Zairza,dzonv ,~ad 
firmą Edward W.al•fi.n farhia·mfa i apretur! 
i:adz6r sa.dowv ueihyJLć." 

---.o .. ·---
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sz~dzi dobrze, gdzie nas ni ma. 
spieniężeniu swego majątku, na przeniesie· 
nie się z powrotem do Polski i zakupienie 
tam gospodarstwa. Należy o tern pamię
tać, że koloniści tutejsi nie są zamożni i 
nie można ich porównać z bogatymi farme
rami północno-amerykańskimi. Do wiadomości tym, którzy maią zamiar wyemigrować do Parany •. ~urityba, dnia 30 października. 

Związek Polski w Kuritybie, pragnąc 
przyjść z pomocą emigrantom przybywają
cym z Polski, utworzył (przy ul. Carlos de 
Carvalho Nr, 73, Curityba, Parana, Bra
zylia) „BQ.tro informacyjne dla emigrantów, 
poszukujących pracy, porad prawnych i 
porad w nabywaniu ziemi". . 

Brak tego rodzaju biura dc:.wał się już 
dawno odczuwać, tern bardziej, że oprócz 
t. zw. „patronatów rolnych", skierowują
cych robotników na rolę i działających 
głównie w danie Sao Paulo, nie ma w Bra
zylii biur pośrednictwa pracy. 

Przyśpieszył utworzenie „Biura infor
macyjnego" obecny kryzys gospodarczy, 
ja.ki przechodzi Brazylia od kilku miesięcy. 
Kryzys ten wywołał nawet częściowe bez
robocie w centrach przemysłu w Sao Paulo 
i Rio de Janeiro, gdzie wiele przedsię
biorstw zmniejszyło ilość swych pracowni
ków lub ograniczyło pracę nawet do 3-ch 
dni w tygodniu. W trzech stanach połu
dniowych: Paranie, S. Catharinie i Rio Gr. 
do Sui, t. j, na terenie, zamieszkałym przez 
Polaków, kryzys daje się również silnie od
czuwać. Głównie dotknięty jest kryzysem 
przemysł drzewny w Paranie, t. j. tartaki, 
które przy normalnej produkcji zatrudniały 
dużą ilość robotników. Z powodu zniżki 
cen drzewa tartaki te zmniejszyły pro
qukcję, a z nią zmniejszyły ilość swych 
pracowników. 
- Przybysze z Polski natrafiają na zna
czne trudności, nie znając kraju, jego ję
zyka i nie wiedząc do kogo się zwrócić o 
poradę tak w znalezieniu pracy, jako też i 
w nabyciu ziemi. „Biuro informacyjne" ma 
za zadanie śpieszyć z radą tym emigran
tom, którzy zwracaj<., się do „Biura" i skie
rowywać ich na miejsca wolne tak w Kuri
tybie, jako też i na kolonjach, w rolnictwie 
i przemyśle. Działalność, ,Biura informa-
cyjnego" obejmuje głównie Paranę. -

Obowiązkiem naszym jest zwrócić u
wagę, że w rolnictwie tutejszem prawie nie 
zatrudnia się robotników, gdyż koloniści 
prowadzą gospodarstwa obliczone na pra
cę swej własnej rodziny. Przemysł w Para 
nie jest bardzo rozwinięty i daje oracę ma
łej liczbie robotników. W normalnym cza
sie mały przypływ emigrantów znajduje 
umieszczenie, ale w czasie kryzysu, takie
go, jak obecny, znalezienie zarobku, jest 
utrudnione. 

\Vszyscy przybysze - jak to zauważyć 
&ię daje - posiadają błędne informacje o 
warunkach pracy i osadnictwa w Paranie, 
a przedewszystkiem o wysokości wynagro
dzenia i walucie krajowej. Częstem np. 
jest przekonanie, że w Brazylii są dolary i 
że robotnik zarabia dziennie 5-6 dolarów. 
Jest to widocznie przestawienie milrejsa z 
dolarem. W milrejsach robotnik rzeczy
wiście zarabia 5-6 milrejsów dziennie, ale 
'lie wynosi to nawet i dolara, który przy 
obecnym kursie ma około 7 milrejsów. 

Drożyzna w Brazylji w ostatnich latach 
tak wzrosła, że zarobki wyytarczają za
ledwie na jakie takie utrzymanie, prawie z 
wyklucżeniem oszczędności. 

W znalezieniu pracy mają największe 
trudności robotnicy bez fachowi. Rzemie
~lnicy łatwiej znajdują zarobek, oraz wyż
sze płace, ale znaczniejszy ich napływ, od 
Gzasu do czasu, przeładowuje - i tak dość 
.szczupły - parański rynek pracy. 

Brak przedsiębi.n·stw polskich, któreby 
~atrudniały pracowników biurowych unie
możliwa wprost wyszukanie pracy inteli
gentom, przybyłym z Polski i nie posiada
jącym znajomości języka portugalskiego, 
który ułatwiłby im osiągnięcie pracy w 
obcych przedsiębiorstwach. 

Emigranci rolnicy skierowują się do ko
(onji, w których mogą otrzymać ziemię na 
spłaty, o He rząd kolonizuje i ma dla nich 
tereny. Obecnie rząd nie kolonizuje. Ale 
~ ci przychodźcy są mylnie -poinformowani 
') warunkach osadnictwa. Praca początko 
wo, na nowej kolonii, jest ciężka i upływa 
kilka lat, zanim kolonista zdoła doorow'ł· 
dzić do zagospodarowania się. Wielu z 
kolonistów - przeważnie nie rolników -
nie może podołać ciężkiej pracy. opuszcza 
~olanie. i przybywa do miasta na zarobek, 
który w niewielu wypadkach wystarcza 
mu- na utrzymanie rodziny. 

Ziemi za darmo w Brazylji nie dostaje 
sie. 

. Zwracamy więc uwagę wszystkim tym, 
którzy zamierzają wyemigrować do Para
ny, że obecnie iest tu kryzys, zarobki są 
małe, przed3iębiorcy skarżą się, że emi
granci mało pracują, stawiają duże wyma
gania i praca ich, w wielu wyoadkach, nie 

pokrywa płacy dziennej. Praca na roli jest 
ciężka i wymaga kilkuletniej wytrwałości, 
zanim można do czegoś dojść. Brazylja nie 
jest krajem dla emigracji zarobkowej, sezo
nowej, Robotnik nie może tu zarobić w 
ciągu kilku miesięcy, czy nawet dwu do 

trzech lat tyle, aby mógł z zaoszczędzony
mi pieniędzmi powrócić do Ojczyzny. 

Ws.zyscy przybywający do Brazylji mu
szą być przygotowani na pozostanie tu, t. j. 
stale osiedlenie się, gdyż to do czego tu 
dojdą, nawet na roli, nie wystarczy im, po 

Komisja Związku Polskiego dla spra,; 
11Biura informacyjnego„ 

Stefan Wolski, 
Jan Wilczyński. 
Ignacy Wróbel, 
Władysław Galarda. 

W kraju edymina., 
podróży Listy do Kowna Rygi. • I 

M1·esz.kaj<l!CY w Poznaniu 'O. Jan Picar
cUn (Omer Neveux) odibyl :rl'od:róż na Utwę 
i Łotwę j 1Pk·r\vszemi wraż.eni.ami podzie
IU się z kor.e1S!PO'nde1nt1em K. P. w Wa·rsza 
wie. 
- - A wdę.c - za,pyfal go kores10<ondent 

- jak •Parri {)dibvt pod1róż na Ło,twe? 
- - Doskonale. Warszawa. Kró.Levriiec, 

K1ai;1Jeda, K{)win.o. - prne.praszam Kannas, 
- Mitawa, Ryg-a, Wd·lino. Warszawa - \V 
ośmiu dnia·ch. Podwo:item bo•wi1em poś
piech. 

- Czy nie jest wię-c pa.in zmec:mny? 
- Do Bfa!ostoku IJJ{)d:różuje się tak wy 

;rodt~if'. jak w Poznafrskieim. l·ecz za sta·cią 
graniczna Gra.i1ewo wk.racz.amv w st•rdy 
forti::czine. Pierwsza. drug.a, trzecia Hn1ja. 
to „Oisiuprernssein". TrZ>etba odpowiadać: n:ie 
zdrad.zając się, na ró.ż;ne nie<lvskretine py
tan.ia. J.e.cz c.01praiwda ma sle sioosohność 
zebramia samemu ·r6żiny.ctl1 niedvskir;ecyj. 

- A zbrnjeinia sekretne w Prusach 
\V•s.chodnii.ch? 

- O tern dcho. Mogę wam ,oow1edzieć 
dużo rzeczy, lee-z, na mHy Bóg, żvi•emy 
ciągle -pod zinak,i•em Lo·carna i n.ie chciiat
bvm w niczem przeszkadzać ao.11i u. Bria1r; 
dowi. run:i p. str,esem.acrmowi. foa,cz·e.i bo
wJem bez powodu s,potkalabv mnle ek>sko
muirnikata, jaiko na}więkis1zeg;o: w·ra..l!a rodza
J.u Ludzikiego. 

• - A moż.e nam pa!Jl dać łatki malv sz..cze 
gól? 

- A wJęc ni.e·c:h ,pan zazmaczv: że „Post 
schedili:onfo der K1einkaHbersc:hiesserei
ostipreu:ssen" ma nr. 12,732. Nd.ech admirał 
Kuessel nJe bierze mi za zte. że faikt ten 
ro z.po wszeclmi.am. 

- A czy .n1i'e ibe·z 'lllprZ>edze·ń :-przyj1e~hat 
:pan na Litwę? 

- Mówią:c sz,cz·erze, mia,f·em Dewne o
bawy. Styis1zal1em w KTóLewcu. tvle o:krop
nv,cll o•powiadań z u:st .• praw1Clziiwv.e1h" Lit
w:i1nów. Szaulis.i są ,podoibtno bairdzo. bez
wzg:Jędinii. a wody Ni.emna bardzo. g-fębokie 
Po·zaitem zima. lód ... 

- Przej,echat -pan :przez Kła.i11)edę? 
- Tak. zatrzymałem sie tam dwa d'flii. 

Stvsza1f.em wiele skairg. Mó,g-lbv to być 
ws;panialv 1PO.rt, gdyby mógł iNczvć na rnz
wói do kbóreg·o sru.s.Zil1i1e rprnte1nduiie. Port 
w KróJ·ew·cu upa•dł·bv natve1hmiast; lecz 
La1n<ltag aut(JlmJmiiczne'.i ziemi ktaj1pedzkiej 
nJ.e chce ustąip·ić. 1.)e,11;0 iprz.ewodini·czą_cy, Ba 
war:czvk Krauss ie:st uparity. a no·za tern 
:Sy1npatyZ1Uie z L0>ca1mo. Nikt sie więc nie 
zdz:iw:i., że brnntuje sdę prze.ciwko Koiw1nu. 
kM.re zruj.nowało ,,lega port". Od trzech 
mksięcy niiema w K>łaj:pedzie Dw·ekto•rja 
tu a od daw1na• nie rwi.dz:iaino oik:retów w por 
cie. Przepraszam. bąidźunv s;prnwded1i.wi. 
Wiidz:ia·lem dwa ollvręty. Jedein z.u:n.elinie pu
stv. drug-i tad:owal celulozę z Tylży. 

- A komisja ·POT·to•wa? 
- P. Kiiielisitru1p, duża ,p0iwaza w trej 

dziedzirnie, gdyż 1Przez dlug-i,e lata !kle.rmvat 
portem \V Os.l-o, j,est dele;g-atiem Li.z.ii NG!!ro
<lów 'i otrzymał rozkaz. by .ui>c .nie rohit 
BUJntu.i•e s1ę przeciwko 1·emu. lieicz n.aprófoo 
gdyż Genewa d Ifowino zmu:s.zaiia g-o d{) ... 
fig-urnwania. A i·eś.N chodzi o dwóch komi•
sarzy, Lltw.i1na ,j. Ktaj1peidczvka. 'to są Dni za 
wsz.e :nieobeonii. Zrns·z.ta. co mi1eI.iibv robić 
w Kłaj1pedizie? Przyje:żdźaią tam tvl!ko, by 
odehrnć swoje wysokie 1peinsi1e. Jeden jest 
b. mzę.dniikrl•em fraimwaJo•wvm. d:mzi b. dm 
karzem. Słowem, nie p.otrneba dyrekto
rów. g-dyż niema oik>rętów. a niema o:krę
tów. gdyż ni1ema hainicNu. 

- Ale lasy obszarn ciąiżenJai? 
- Biedne lasy. Dz.iś Już zuDeftni,e wvrn-

bane. Utwini prz.e1rneibiH j.e .IJJi'ernal z.unet
rne. Pomyś:J.cie tvlko, tylu mi111istrów, tyle 
,poselstw zag'rainka trzieba lo '();pif.aoić. oczy 
wiście drzewem 

- A wiię·c z t- .go 1p-owodu mviś.Ia za:nr;:»Y 
ne Litw:iin,i o zabraniu la'Sów z okol.ie Wil
na? 

- Niety~ko o niic:h. W Litwi·e many sit: 
na,vet o Biało·\vieiv. Osądzam iS·Y'iuack rn 
pe!in1e bezstrna1inie. ohcaie us.U.mać pośpie 
szinvch •vniosków. które nozostaiwiam me 

mu .. rodakowi" p. Oldvi:er Etcheg-ovie.n (zna 
nv aUJt{)ir .p.amii!etu na Po·lske: „Pol·og"11e, 
Polo.gine ... "). A wię·c mów:ię z,upełnie szcze 
me: w K:ow1r1i·e panu.ie :pr•ziede;wszvstkiem 
patrjotyz:m ik:ieszenL .. V iLndus" ! W teii swa 
wi·e po1roz.umieini·e z Polska j.e;s•t n:i·emożE· 
we" - {) ·Świadczy1i mi prz.edsta:"vildel1e 
wszvstkic:h stmn:nk.tw litewski1ch. 

- A ,czv zaw.ar.ci-e paktu z Mnskwą. 
riie obudziJ.o uewinvcih nadziei nad brzega
mi Niemna? 

- OwS:zem. Są nadzie.tę, lecz rówindeż 
uat:ury ekonomicznej. Komisj1e ha1J1dlowe 
roko1watv w .Moskwi·e od dw6ch mi·es.ięcy 
bez żadnego r,ezultatu. Wv:raziłem te na
dzi•ej.e 1Hewsk.i1e ·P<0s.łow1i sO·\v:ieckiemu w 
Kow1n:ie. P. Al1ek1s,androwsk1iemi,,1. bardzo mi 
f.emu czlo·wiekowi. S'P01S·trz.e~Jem 111a jeg-o 
ustad1. zamia'St odpowfodz:i bardzo zina·~za 
cy uśmi.eoh. A gdy w Rvdze .rmmaw.iafem 
z pewna kierown1Lcza osoibistośda w po.K
h'ce lotewskiei. któr·e3 nazw1isilrn· musze 
przemilczeć. uslvszatem szcz.era i o'bwam~ 
od1PQiw.iedź: „Ach. Litwini zup,e.tini•e strad:li 
rozum! 

- A w:ięc jaikiie sa Pań1~1kie Wllli·oski? 

- PozwóJ.cńie wacować czasO!Wli. C~as 
pracu.ie dla Polski i chla ... Utwv. Na zakoń 
czenie musze ua1nu O·Powied.zieć o· .pewnej 
zabawnej :przygodzie. która mi S:ie zdarzy 
la w kra1\u potoimlków Q.edvminów. Mfatem 
o.piuśdć Kowno i żegina;łem s:ie z UJpirziei
mym k·iewwnikiiem frnk1cj1i żv<lo·wskieJ. ad 
wo:k:at.em Jakióbem Robiinsoihnem. gdy l·e•n 
mrni1e za·pytał: 

- Czv by.t Pan w naszym Seio:niie? 
- Tak. dziś rano. - Czv mnie Pa1!1 

lam .zauważvt? 
- Ach. iruie. Lecz niech Paill zobaczy ... 

I 1wvaiairtm1t „JiicLische Stimme". \V Diśmie 
tom przeczvtaJ.em następiujaca notatkę w 
S•Prawozdainht z iPOS.iedz·enia Seimiu: 
• „Wi·elka is•ein:sacja. Wśród p1ubHc21nośd 
zauwa1ż·mm. ż,e obradom sejimu iPrzvstuchu 
ie sie wvsoka o·soibi;s,t·ość z :wairsz.awskiego 
mi1n.ist.ers twa" ! 

Ta. osobistośda fo. ja - Omer Neveux 
lub J. P riicardjn. wasz lror.eSiponderut. V./yo
braź:nia Hkw1Stka ITTie 1Próżinrnie. PTzvkro mi 
bairdw. że nota:tka ta sprawiła· tvlie kfo1!){)
tu rpo,!Jici.i kow:ień'skki ,i to w cibJwri1li. 1rdv .pa 
ci<iiR" ·odwa.zrlt mnie w łdern111iku Rvg-i. 

IV Międzynar. Kongres Medycyny i Farmacji Wojskowej 
w Warszawie. 

W k{)ń-cu maja1 i w pierwszvch dniach 
czerwca r. p, odbędz;ie sic w War1szawie
JV Międzynarodowy Ko1nv-es l\kdvcyt!Y : 
Farma·ró \X/o.i:skoi,ve'.L V'/ Ko111.12:rnsie weź
m:e wdział ;proz.eszrio 40 ,państw. Snod.zie\va 
ne Jest nrzvbvc!e z za·granićv .przeszło -
3000 ucz.est.ników. 

J1ed111o·c.z;eś.n<ie z Kon:gr1esem urząd.zona 
będ~ie ·pod ,protekto.ra•tenn Pana: Prezydeą1 
ta Rzec•zy,pospolittei Mi~d.zynair·odio·wa Wv
sta-wa San1:ita•mo-łiigjeinkz.na. Celem wy
stawv .ilest na'1eżyte nrzed1sfa.wi·eni.e po
stępów i Zido·b:v;czy w1iedzy w zakrnsie h·i
gje111y ·w naj<szerszem zna·czeniu. iak rów-

Wiadomości z 
N GŁĘBINACH MORSKICH. 

Znany zoonog amerykański. p;rof. \Vi1l-
_ Ham Bee:b zami•erza zorganizow.ać wypra
wę naukową ceile1m z1badania głębi.n mo.r
S!khch. Opturścci się on osobllście na glębo
łmść 1edinej miH morstkiej w specj.aUnfe zbu 
dowanym cylindrze sta.Jo.wym. k1órego 
śc~wny są rw stanie wytrzymać dowo·!ne 
clśni·e·nie. Oddychać będzi·e przy pomocy 
tlenu, wytwanzanego iprzez odpowiedni a
narat, umieszczony w ·cy.Jfnidrze, komuni
k{)wać się zaś będzie z iparostatkami przez 
teleifoa1. 

Prof. Beeb poczyni n.a dnie morskiem 
szereg z.djęt kinema:toigrafi.cmyd1, któ~ 
rvcrh ekspfoait.acja ipokryjie koszty wypra
w·y. 

.,Wszystko fo już było ... w Bternlu~ 
r.z.e" - j.aik mógłby powiedzieć JUJ}.es 
Verne. 

SZI\ODZI CZY POMAGA? 
Minister piracy Mau:im, iwys'f{)SOw.at <lo 

mini,stira spraw zairrani·cznych Bri1and'a 
profos.t przeci1w olbowfązJUjąiceimu Quai 
d'Orsay przepisowi nastęipuj.ącemu: 

,.Ka1led·wo twa.rzy undemożITlwfa obra
nie arnrje;ry dy·p'lomatyicznej, gdyż zinie
ksztaik.enie /fogo rod1z.aju moż·e r.aziić '01t{)
cz en~ e". 

Minf.ste.r Mariin domaga slę zmiesienla 
takiego Dgrank:zenia, .ponieważ „wtaśnie 
biliz;ny na ~wiarzy s'ta'nowią wa:rtość morail
ną, 1Przypominająic zagranicy sfraszne der 
pienfa, które ;p•rzeżyita Prnncja". -

SPOSÓB PALENIA. 
·Po alkoholu ikwes·tia lytu1niu zaprzała 

umysfv hig'ienis·tów ameiryikańskkh, ,zasta
na wiąją·cyc:h się .nad szkodJ!iwem dzl.a1ta
nieni_ na orga.nfzm fadz:kf nilkotyny, będą-
cej istotc·l·e gwaHowną tmcizną. / 

Dym cy,gar zawi·era dwa razy wię.k1szą 
iiość nikotyiny, am.i·żeIDi papi;erosa, a faj1ki -

' 
r;i eż rozwoju wszystkich tvd1 za.fezi prze 
mvistu. którie mni·e.i JUJb więcei zwiazan.e są 
z Mtricina.. Wystawa hedziie obeimowata .na 
stęp.ują:ce dz:iafv: 1) wo;:skowo-sanifar-ny 
:poilowv. 2) nauikowo-iS·Z1Pit.a111lv. 3) urzą
dzeń sanitanno-hlg-Je'!1kznvd1, 4) chemicz· 
no-fanrnaceutvcznv i a1pfoczny, 5) przy
rz<idów. i11a·rzędzi i ,pirzv:bor1ów le.karskich i 
dentvsty.cz.nv1ch, 6) s1p1rzętu swita.line~o. 7) 
weterv1narv.inv. Za wvr:óżnia•ia•Cle si·ę ek•spo 
natv Komi.s.i.a sędz.il()rW'Ska IPIZVZlllawać bę 
dzie od.z.na·cze:n·ia w n·ostaioi dVJplomów ho 
norowycll, medali zliotvch. sr,ebrnych 
bro:nzowvcih oraz Ns~ów P·Oohwa1l1nyich. 

całego świata. 
wbrew ogól1ne:mu przelkonanfu - a.ż 50% 
teL>;o j adiu . 

Szerolki {)•gót nie wie, że sposób pa!le
nia może llJOtęgować, względnie z.mniej, 
szać ujemne wpływy niikotvny - ni,e 111a
kży nti1.i.rdv po.wracać do- zsrnszom. cy,g-ara. 
SzkodUwość papi·er·osa polega nlertyle na 
akcjf nlikoty.ny, itle rncze.i na wchłanianiu 
;przez pt:uca tile111ku węgla, zanieczyszcza
jące.g-o drogi odded1owe. 

Uczeni .amerykańscy są zdanf:a, że u
miarkowane i powolne pa!Jeinie nie wpty
wa ujemnie a.ni na Du-.gani,zm, ani na intel· 
lekt czlowielka . 

ZATA1RGI W FABRYKACH SOWIEC-
• KICH . . 

„Rabo·czaja Oazie:ta" 0iglasza sprawo-· 
zdanf'e o <lzi.afalnoścl Moskiewskiego In
spe!k-tora Pracy - d,oikUJ111ent, świadczący 
wymownie o fom, że stosunki .pomiedzy 
robotniiczyo:n proletarjatem, a sowie1ckieml 
iprzedsięblorslwami przeimysfow·emf zdaja 
sdę odbie1gać i to nawe~ ·znacz.nfe, od idea
łu komunisty.cz,ne.g-o. 

W cią·gu jednego bowiem roku ubieg
łeig.o zaregestrowano w Moskwie 13.806 
ilmrnfllik:tów pomiędzy rolbo.tnikamf, a ad1ml
nis:tracją fa'birycz!'l ą. przy.cz em Hoiść 'ta o 
póttora raza wzrosła w porówna•niu z po-
11Jrze<lin~m rokiem. 

W ostatniem pólroczu rozpatrywa•no 
,zatargi, dotyczące z góq 400,0Q<O wbotnl
ików i urzędników, czyui jednej trzedej za
triudni-one;go w Mosikiewsikim okręgu „pro-
10t-ar.i a 'fu". 

„Ralboczaija G.aziela" wyilficza przv tej 
sp.oso:b.ności, że wiskute1{ strasznego bl-uro
krat:yzmu, .panują•ce,go we wszystkkh U· 
rzędach sowiedkich, 111ajmnicjs.zy ko.nf!1kt 
przyczY'!1ia robotnikowi st·raty p,rzedętnej 
'v:airito.ści 10-du rubli gdyż wzywany ki1i
ka!~rotnfe (lo fo~p·elk toratu na badania. :tra~ 

. ci on masę czasu w godzi•na.ch pracy. 



Co dzl.ś usłyszymy z gło
śnicy radjo-aparatu? 

Program warszawskiej stacji 
nadawczej. 

(Czwartek). Godz. 15 Komunikait gospo 
darczy, 17 Odiczvt p. t. „Co s.ie dziete ·~· 11-
Ja zimą" -. wv:g"totsi J>. Kazimierz Baior~k 
(z cvklu „Psz.czefati.ct\vo"). 17.30 Koncert 
popoitudniowv. Wvko·nawcv: Ork1iestra P. 
R .. prof. Jan Dworakowski (dyrekcja). u. 
Zofia P.iinińska ( Ś'P! ·ew) i P. Benedvkt Gó
recki (fa\l!ot). 19 Odczvt p. t. .. ttandel Pol
ski" wvg-losi P. J. Suskii. 19.30 Komuin:kat 
TOLni·czv. 19,45 Nad oro.srram Rozma.Jtośd, 
19,55 Od,czvt o. ·t. „O ist.ode ·choroby z.wa 
nei rnk·iem i wal•ce z nią" wy.gitosi dr. St. 
SterHng--Okuniewski (dziat .. Medvc-v.ia-hi 
gjena"). 20,30 Konoert wieczornv. Syg-nat 
czasu. J.nformac.ie prasowe. 22 Muzvka ta
neczna. Retramsmisja z cuik;i•emi .. Wielka 
ZiemiańJ~ka". 

Radiostacje za~raniczne. 
Berlin 483.9 m. - 16,30 Muzvka l1e:kka, 

21 Koncert orkiestry dętei. 22,30 Muzvka 
ta.n.eczna. 

Bruksela 508,5 m. - 18 P.ro..s:rram dla 
dzi,ec.i, 21,30 Kon.cert, pośw.ieco!l1v twór
c·zości Sa.l1n.t-Saensa; w piro,12;ramie m. :n. 
lmncert skrzv1o·CO·WV. 23 M.uzvka 1ane.:v1a. 

Londvn 361,4 m. - 16 Muzvka dzwo
nów Westrrninst.erskkh. 17 M.uzvka fa.11ecz 
na. 18,30 Tr.a.nsmisia z katedrv Kenil:erburg 
„Riequiem" Birnhmsa, 21 Trainsm:isia. z „Al 
bert-ttaHe", koncert, ipoświeconv twór::zo 
ś<~i Wa.wera. w 'PT0.1tramd1e wv.ia.tki z oper: 
„Ri:enzi", .,ttofonder Tuila1cz" ... Tri'Sfa.n i 1-
zolda", „Zmilerzch bogów". 23.30 J.a.zzb:rnd 
.z hot.etu „Savov". ' 

Wiedeń 517,2 m. - 16.15 Muzvikai Ie.k
ka, 21,05 w .je.czór muzvki kameraJinej, w 
mo·mrami.e utwory Beethovena: soinata 
W1iolo!llczelowa· A-dur. sonata' forkoianowa 
cis-;moll i kwairtet smyczikoiwv OP. 18. 

WIECZÓR PIEŚNI W POLSKIEJ YMCA. 
W soibo<tę, dnia 18 girudnia r. b. o g"Odz.. 

7,30 w:iecz. w ·sali Poilsil<:iie1j YMCA orzy 111. 
Piotrk-0ws1k•i·e.i 89 o<lbędz.iie sie „Wi.ec&ór 
Pieśni". 

W iprogramie mana na terenj.e łódzk:m 
o. Fotygo. 

LICHWA W „MALINOWEJ". 
Sąd dla, SIP'raw o lfohwe skaza.t na 200 

zl. .irrzvwnv Karola Ber,l?'era. dz ierżawcr; 
restauracji w Grand-ttoteltr za oohiernnie 
nadmiemy.eh cen za patrawv. (b) 

ROZWÓJ ZWJAZKU STIRZELBCKIEGO 
NA PROWINCJI. 

Zwlązeil{ Strzelecki prowadzi obecnie 
ak'cję na rze1cz iprzysposo1bie.nia wojskowe
go rntod:ziieży na p1rowin1cji. Si'lne zwra
sziczai są odidztaty Związku Strzeleckiego 
w Konstantynowie f okolicy, Rudzie Pa'b
ja1J11idiej, Zgierzu f w wie.Ju 1nych mia
stac:h. 

W ubiegfym tygodniu zatożono nowe 
oddziały strzefoc1kie w Antolowie i Bruży
cach wielkkh. W Brużycach poląiczono 
założenie Związku Strze1leckiego ze zjaz
dem straży ogo1iowej. Zarząd Obwodu 
ZwLązlm Sfrzefockiego w Łodzi przepro
wadza obecniie in&pekcję oddziałów p.ro
wiocjonalnyoh. 

WYSTAWA OBRAZÓW STOWARZY-
SZBNIA „START". .' 

W niedzielę 12 b. m. o.dlbylo się o.twar
oie wystawy obrazów artystów łódzki ego 
St<J•warzvszieniia „Start". Otwarde wy
stawy obecnością swą zaszczyciH: prezy
dent mf.asta - .p. M. Cynarski, .prof. Raci
,bors.ki, przeds<tawiiC'ie•l władz wojskowyd1 
f t. d. 

Wvsta wa wzbudza za•iniferesowanie 
wśród k.ult.mainej części miasta ze · wzg!ę-. 
du11a wvsoiki poziom wystawionych p;rac. 
Wystawa otwarta będzie w przeciągu 4 
tygodni, poczem wysłana zostanie do Kra
kowa, Warszawy i Poznania. 

Będzie to pierwszy JPOkaz malarstwa 
fód z1kieigo w kulturalnyich ośrodkach Pnl
ski, dzięki któremu Łódź stanie w szranki 
z ugrupowani.ami artystycznemi .}{.raju. 
A i4\\frMMWSll441 . , 

OSTRZEŻENIE. 
Ostrzegam Sz. publiczność a 

-~ szczególniej Braci Kapłanów orzed 
dawaniem roboty krawieckiej Fran
ciszkowi Klinowskiemu, Łódź, 
ul. Konstantynowska Nr. S, któ
ry odemnie wziął materjał na palto 
zimowe i pieniądze z góry za ro
botę. ieszcze w kwietniu 1926 r. 
i dotąd nie mo11ę wydobyć ani ma
terjału. ani ukończonej roboty i 
zmuszony jeste111 podać sprawę do 

IJ sądu. Ks. T. Migasiewicz. 

Zapom.ogi dla bezrobotnych w styclniu 1927 r. 
Okres ~asilkowy bqdzie przedlużony do. 17 tygodni. 

Za1rząd fwn.dusz.u Bezrobocia zwrtScił 
się do zarządu gl6wn.ezo z wn:.oski.Pm w 
s·oraw i1e rn:zed1uże.nia okresu zasHikowego 
dla bezwbotiwch P.Ta.cow:n,fków umy:;tn
wv·ch z 13 do 17 tyg.odni. zam i.eszk:;tych 
na terenie m. Łodzi. Rudy Pabi.iaini·ck1iej, Pa 
b.iami.c. p.;otrkowa, Zgierza i powiatu ra
domsko\vskiego. któirzv wycze:ru.Ja 13 tv 

.,g-oidniowv o•kres z.asHkowv do 31 g-md:n:a 
r . b. W motv\va·ah winio·skiu .~wezo Pun
dUJSz Bez1rohoda stwierdza. iż osta·tnio· u
jawnił sie wśiród bezrobotnvch nracowni
k6w umvstowvch Łodzi i prowiindi wzrost 

bezimbocia. tak. iż w same.i Lodzi Liczba 
poz.bawiony.eh vracv wy;ni.o·sta w Doczat
ka·ah i:rmdinia· około 4 tysiecy osób. W wi·~k 
szy,ch O·środkaich p·rzemvsło'WV'ch iak w Pa 
bia1n.icach i ZR"·ier.zu liczby te sa rówlTll;C'i 
dość ".>:nacz.ne. Również i inne tereny Wo 
.iewództwa Łódzik·:·e!Zo .i;ak ·ruo. oowia,f rn
dom~kowiski i piotrkowskd od:czuwai.ia o
sta·trn,i.o wzwst bezrobocia. a w z.wii:i:zku z 
iem sta1te powieks.żatHe S1ie lkz·bv bez.robot 
nvch oira.cownJków umvsłowvc.h. którvd1 
tvl:ko zniik:oma część ko.f.zvsta. z zasiłków 
us.t.a·v·Gwvc:h. (e) 

Plan 101foju ~oroie~ IBIDO[bO~OWJ[b i tODOJ[b. 
Rozporządzenie Komisarjatu Rządu, obowiązujące 

z dniem 15 b. m. 
Komisariat Rządu na m. Łódź za na

s:::em pośrednictwem podaj~ do wiadomości 
wykaz postojów i dopuszczalną ilość na 
postojach dorożek s?,mochodowych i kon- ' 
nych na ulicach miasta Łodzi, obowiązują
cy z dniem 15 grudnia 1926 roku. Plan po
stoju dorożek konnych i samochodowych 
jest następujący: 
Piwna róg Aleksandrowskiej - 4 konne. 
Sierakowskiego róg Aleksandrowskiej - 4 konne. 
Bałucki Rynek róg Zgłerskiei - 4 konne. 
Plac Kościelny (obok studni) - 4 samochodowe . 
Lutomierska róg Zgierskiej - 10 konnych. 
l'ranciszkańska róg Brzezińskiej - 6 konnych. 
Stary Rynek róg Nowomiejskiej (obok skweru) 

- 6 konny«h (od godz .• 19 do 6). 
Ogrodowa róg Nowomiejskiej - 4 auta. 
Północna róg Nowomiejskiej - 10 konnych. 
Plac Wolności (między Pomorską a Nowomiejską) 

- - 4 auta. 
Plac Wolności (między Nowomiejską a Konstan

tynowską) - 10 konnych. 
Zachodnia róg Konstantynowskiej (od strony ul. 

Ogrodowej) - 6 konnych. 
Gdańska róg Konstantynowskiej (od strony Ogro-

dowej) - 8 konnych. 
Szkolna róg Gdańskiej -:- 4 konne. 
Żeromskiego róg Konstantynowskiej - 8 konnych. 
Wschodnia róg Pomorskiej (od strony ul. Pól· 

nocnej) - 4 konne. 
Kilińskiego róg Pomorskiej (od strony ul. Fran· 

ciszkańsklej) - 4 konne: 
Targowa róg Pomorskiej (od strony ul. Południo

wej) - 4 konne. 
Cegielniana róg Gdańskiej (przed parkanem od 

strony Żeromskiego) - 4 auta I 6 konnych. 
Cegielniana róg Lipowej - 4 konne. 
Poludniowa róg Piotrkowskiej - 10 konnych. 
Poludniowa róg Wschodniej (od strony ul. Kiliń-

skiego) - 4 konne. 
Zawadzka róg Piotrkowskiej (od strony ul. Za· 

chodniei) - 4 auta. 
Zawadzka róg Zachodniej (od strony Wólczań· 

skiei - 6 konnyclJ-. 
Zawadzka róg Gdańskiej - 6 konnych. 
Południowa róg Kilińskiego - 4 konne. 
Cegielniana róg Piotrkowskiej (od strony ul. Z:i· 

chodniej) ·1::- 8 .a.ut. 
CeRiiel·nfana róg Piotmow~kiel (-Od strony Wscho

diniej) - 10 !wnnych 
CegielnJana róg Zacłi~:f.niej (oo strony Wólceań

s!riej) - 6 konnych. . 
Cegielniana róg Wscho<lniej - 4 konne. 
Cegielniana TÓg KiUńsk.iego (od strony Targowej) 

- 6 konnych. 
I-go Maja róg Gdańsk.iei - 4 konne. 
Zielona róg Gdańskiej (oo strony ~e!ooego ryn-

. ku) - 4 konne. · 
Zielona róg Wólczańskiiej - 4 konne. 
Zielona róg At Koś-ciusvki (obok domu nr. 8) -

6 konnych. . . 
Ai. Kośduszki róg Zielonej ~naprzeciw Komisaria

tu Rządu) 4 auta. · 
Zielona róg Piiotrkowskiei (wjazd tylko z At Koś

e<iuszikq) - 8 aut. 
Wschodnia Tóg Narutowicza - 6 konnych. 
Sienkiewicza ~óg Narutowicza (samochody przed 

konnemi dorożkami) - 4 auta i 10 konnych. 
Kilnńs·kdego róg Narutowicza (od strony Ce~elnia

nei) - 8 kon•nJl(:h. 
Skwewwa róg Narutow·icza (od strony Ce-gielnia-

nej) . - 8 konnych . . 
Traugutta róg Piotrkowskiej - 12 aut. , 
6-go Sienpnfa ·róg Pi<J·tt'korwskiej - 14 konnych. 
Al. KośC<iuszk1 róg 6-go Sierpl11ia (od strony Zielo

nej) - 4 auta i 6 konnych. 
.6-go Sierpnia róg Gdańskiej (od strooy Żero.msk·ie
. go) - 4 konne. 

6-go Sierpnia róg Żero=kńego (od strony Upo
wej) - 4 konne. 

Moniuszki róg Piotrkowskiej (pd godz. 11 do 8 ra
no) - 2 auta. 

Moni·usziki róg Piotrkorwsiklei (za ogrodem Gra•nd 
łfote1lu) - 6 aut. · 

Andrzeja ·róg Żercmskieg:O - 4 konne. 
Andrzeja róg Gdańskiej (o<l strony żeromskiiego) 

- 6 konnych. 

Al. Kośoi<U!'zki róg Andrzeja (-Od strony Zame·nhof· 
fa) - 6 konnych: 

Przeja:z,d róg P.iotflkowsldej - 4 auta i 4 ko111rte. 
Sjet11kiewicza róg Przejazd (od strony M0111ius:U:i) 

- 10 kon:nych. 
Killińsk·ier" róg Praejazd (od strooy Nawrot) -

4 au.ta i 6 konnych. 
Przejazd róg Targowej - 6 konnych. 
Żeromskiego róg Kopernika (od strony Andrzeja) 

- 4 koone. 
Koperniika róg Gdańskiej (od strony Wó1czańskiiej) 

- 4 auta. 
Zamł'nhoHa róg PiotrdmwSlk:!eJ - 10 konnych. 
Nawmt .róg Piotrkowskiej - .3 auta. 
Zame·nhoiffa róg Wólczańskiei.- 4 konne. 
Nawrót róg 'Sienkiewicza - 6 konnych. 
Nawrot róg Kildńskiego - 8 konnych. 
Nawrot róg Targowej - 4 konne: 
Ewangelicka róg PiotflkowS!kiej - 15 aut. 
Anny róg Piotrkawskiej -.I.O kortnyeh. . 
Anny róg Wólczańsk>iej - 6 konnych. 
Sienkfowkza róg Głównej - 4 kon·ne. 
Kdlińskńego róg Gfównei (od strony Nawrot) -

8 konnych. 
Targowa Tóg Głównej - 4 kon·ne. 
Przęd1Zalniana róg GlówneJ - 4 konne. 
Kamla róg Wólczańskiej - 6 konnych. 
Karofa róg Żeromskiego - 4 auta. 
Karnla róg PiotrkowsikieJ - 6 aut. 
Pusta róg Piotrikawskiej - 10 koo.nych. 
Pusta róg K:flińsiklego - 2 auta. 
Wo<lna TóZ Rokicińskiej - 6 aut. 
Pabryczna róg Kilńtlskiego - 4 konme. 
Brzeźna róg Piotrkowskie! - 6 konnych. 
Kątna róg Wókzańskiei - 4 koone. 
:Emil.ti róg Piotrko'W6kiej - 4 auta d 4 konne 
Czerwona róg Piofrtkowsk)ej ~ 4 a'lllta. 
Gór.ny Rynek (.przy skwer.ze od strony Piotr~w· 

skiei samochody, a od stromy ul. RzgowsdcleJ do 
rnżk.i koone) - 4 auta i 4 !konne. 

K.Uińsklego róg Naipiórkowskiego - 4 auta. 
Dw~.zec Łódt-fabrycz,na - 4 auta i 4 konne. 
Dworzec Łódź..J(aHska - 4 konne. 
Uwaga: Zezwala się na postój dorożek samocho

dowych be:z ograniczenia przed lokałąmi 
publicznemi od godz. 23 do 6 rano z wy
jątkiem ul. P·iotrikowskle.i 1 NaTutowicza. 

PROJEKT USTAWY EMERYTALNEJ 
DLA PRACOWNIKÓW UMYSŁOWYCH. 

Organizacje pracown.iików umvsfowych 
ofrzvmały wczoraj wiadomość. iż ustawa 
emery.tabna· dla pracowników umvisfowych 
z-0starriie w naJjbliższvm czasie uohiwakxi,a. 
P.ro_i.ekt tej ustawy przewid111;e ubezpiecze 
nie na czas starości PO 40 latach macy, u
bezo.ieczenie iinwaJidzkiie w wvsokości 40 
proc. zaroibku .tuż oo 5-tiu latach. dla wdów 
·w wY'SOkO·ści 3/5 Tenty. Miesieczna• sktad 
kaz z tvtutlll ub.eZi.pii1e•czenia· wvnosić będzf.e 
8 .proc. zar·obiku. (w) 

LEWENSON I WO.JDYSLA WSKI PRZED 
SADEM APELACYJNYM W WARSZA-

WIE. 
W pi.erwszv.ah d1niach stvcmia. od'bc

dziie sie w Sądzie Avelacv.imvnn w WaTsza 
wie sprawa rpexlpa.Jaczy łó<lz.k.ioh Lewen
so11a i Wo:id.visfaw.sikńeg-o, którzv zostali 
skazain·i przez tódwi Sąd Okre,g-oiwy po 6 
tat ciężikiego więz,ienia każ.dy. 

, W S<\'dz:ie Apieiacyj1t1y:m beda bronić o
skairżonvoh oi obrnńcv; któr:z.v wvstei'POWa 
li w tćdzldm Sądzie Oik.iregowvm oraz dr. 
Grek ~e Lwowa. (u) 

lania ~Wi~fe[lDft wyprzeda! Reutek 
Wielki wybór towarów 

fabr. Leonhardta. 
HURT i DETAL 

Edmund Wasilewski 
Piotrkowska 152. 

Teatr, muzyka I sztuka. 
' 

TEATR MIEJSKI. 
Dziś, czwartek, powtórze111le premjery ś~etneJ 

sztuki lttstorycznej w 4 a.Jetach Włktoryna Sardou 
„Madame Sa'lls-Gene". Na wczorałszem widowi
sku premjerowem nader licz,niie zebrana pu:bliet:· 
ność, złożona z najlepszych sfer naszego miasta 
entuzjastyczne.mi oklask!lmi przyjmowała porYWa· 
iącą grę Mar}! Przybylko-Potockiel w popisowe! 
rOlli tyt.ulowej. Dekoracje, meble i kostiumy, pier
wsze wedfug projektu art. mal. Konstantego Mac· 
kiewicza, drugie J>rof. Karola Prycza - wzbudu· 
ly powsze('.hny dawno nie notowany zachwyt na 
wddow'll'i. W tel znakomMeJ obsadzie i z tą ws.pa
nJfa.lą wystawą sztuka Sar®u będzie napewno nie· 
jędn.ę.m z najwiędcszych pQIWodzeń bieżącego se· 
zon u. 

Jutro i do środy ·Prizysztego ty.gronia „Madame 
Sa,ns-Gene". 

W niedzielę o godzlinłe 3,30 po południu po raz 
J)lerwszy ł pra w<lopo<loibnle Jedyny na przed~ta
wieniu popoludniowem ukaże się „Król" de flers'a 
i Caillavet'a z Milą Kamińską i Marjuszem Ma· 
szyńs.kim. 

TEATR POPULARNY. 
(Ogrodowa 18). 

•• Tap•iec szczęścia" w Teatrze Po.pularnym za• 
równo ped wz111Iędem pełnego sukcesu aritystycz. 
r.ego i idącegQ w ślad zatem pow-0dzenia kasowe· 
go. cieszy się niestabnącem powodzenie·m, to teł 
pozostaje na afiszu jeszcze przez szereg wieczo-
rów. · 

Jutro, w piątek, po południ~ dyrekcja wysta
wia dla mloooeiy nieodwotalnie Po raz ostatni Po 
~enach narnttszych „\Va.rszawia11kę" ! III część 
„Dziadów". 

W sdbotę po południu i w niedzielę po południu 
„Taniec szczęścia". W sobo.tę Po południu po ce· · 
n~ch rta.:i·niższych. 

SONETY KRYMeKIE NA PORANKU 
MUZVCZNYM .• 

Imponująco zapowiada się 5-ty Poranek Muzy. 
C2lI1Y Orkiestry filharmonicznej, który odbędzie 
sie w nadchodzącą niedzielę, dnia 19 b. m. o godz 
12-ei w <południe. Chóry Tow. ~piew. im. Moolu· 
szki około 100 osób, odśpiewają arcydzieło Stan!· 
stawa Moniuszki Sonety K<rymskle do stów Ada· 
ma Mickiewicza z towarzyszet\iem ork·iestry oraz 
z udvia!e·m solisty Adama l'.'.>obosza. Oprócz tegq'. 
artys.ta odśpiewa Żeleńsiklie.g<> atję z op. „fanek" 
c"·az arję z kurantem z op. „Straszny Dwór". Poza 

• tern oddestra ]}od d:vireJ<cją utalentowanego kapel
mistrza Karola Pros·naka wykona uwerturę do 01), 

„Hra:biny" Moniuszki. Jnż. Henryk Goldberg WJ"· 
powje sfowo wstępne o sonetach krymskich oraz 
o życiu i dziefach Moniuszki. Pomimo niezmiernie 
wysokich kosztów, dyrekcja pra.gnąc mlrzystępnić 
pawyżsizy poranek muzycmy dla naiszeTs.zych 
-warstw s.poleczeństwa, cen miejsc me 'POOwYższy. 
la lecz pozostały ja:k -zwYkle od 1 zł. dQ 4 zt. 

POżEONALNY WYSTĘP MA!RYLI 
GR™O· 

Pażeginal·ny wYstęp Maryli Gremo dla mlodz!e· 
ł,y wzbudzał w.iehl<!ie za1interesowanie w nasze~ 
mieście. Maryla Gremo jedn-OCZY w sobie trzy 
potężne pierwiastki jak technikę, muzykalność • 
mimikę w jedną nierozerwalną całość, tworząc ! 

siebie Mcie genialną artystkę w calem znaczeniu 
tego wYrazu. Program teJ popotudniówki zaipowia 
da nast~uiące utwory: Chopina: Dwa prelud!ą 
:E-m&I ·i A-dur, Baoha Swawofa .f Hold, Po.py: Sui· 
te baUet, Ctementiego: La coqueterłe, Chopina: 
Skarga, Dvoraka: Tańce slowiańskite, Bra·hmsa: 
Biedermeier, Deliibesa: Pizzica:tti, Gade: Tango, 
Hołmesa: Souvenir de bal l dnne. Ostatnii występ 
tej znakomitej artystiki odbędziie si~ w niedzielę, 
dnia 19 girudnla w saLi f.ilharmonji o god:z. 4-el po 
południu. B!leity od 1 zt do 5 el. s.prze<la.je kasa 
f 1ilharmooJi. 

Kll~O Dorn Ludowy 
ul. Przejazd 34. • ....„ ......... „ ............. „ ...... 

Dził! Dziś! 

W miłosnym obłędzie 
(Pielgrzymi miłości.) 

W roli główne! sły.nn• arłyatb 

Arlette Marchal. 
Ceny miejsc: W dnie powsz:ednle na 

wszystkie seansy, zał w sobot,, niedalel• 
i święta od godz. 2 do 3 po połudnlu 

I m. 60 gr. II m. 30 gr. IIl m ::ZO Slr. 
W soboty, nledzlele ł łwięta od godz. 3 
po poł I m, 80 gr. II m. 40 gr. ID 111. 30 gr, 

Wy1ne~ai likierów 
Pragnąc umożliwić katdemu zakup 

tanich trunków urządziłem 
wyprzedaż po znacznie znłio· 

nych cenach I 
I ~~2~~-~ !~~-~~R 
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Czwartek 16 grudnia 1926 r. 

Handel z ag ran i czny Wielkiej Brytanji 
ex) W omawianym miesiącu Wielka 

Brytanja importowała towarów za sunlę 
111,013,703 funtów szterlingów, za~ eks
P"rtowała tylko za 53,176,663 iudy szter
lingi, Niedobór bilansu handlowe~n w pa
źd:derniku b. r. wynosił zatem sumę 
57,837,240 funtów szterlingów, t. j, przeszło 
dwa i pół miliarda złotych obie~owych, 
stanowiących równowartość szesnastomie
sięczn-r.go budżetu państwa polskiego. 

Na import angieJski złożyły się nasłę· 
pujące pozycje: 1) artykuły spożywcze, na
poje i tytuń - ł. 461873,378, 2) surowce i 
artykuły nieobrobione - L 34,791,815 (w 
tem węgiel - ł. 7,722,940), 3) artykuły 

obrobione - ł. 28,986,885, 4) zwierz-ąta nie 
do spożycia - Ł 188,837, 5) paczki poczto
we - L 172,788. Ogółem ł.. 111,013,703. 

Wywóz składał się z następujących 
r;rup i wartości: 1) artykuły spożywcze, na
poje i tytuń - ł. 4,544,123, 2) surowce i 
artykuły nieobrobione - ł. 2,608,699 (w 

tem węgiel - ł. 2408), 3) artykuły •Jbrobio
ne - L 44,909,343 (w tem przędza i wy
roby bawełniane i wełniane 16,411,471), 
4) zwierzęta nie do spożycia 171,008, 
5} paczki pocztowe - 940.490, Ogókm ł.. 
53,176,663. Pozatem wywóz wykazuje na
stępujące pozycje: dla artykułów spożyw
czych, napoi i tytuniu - 2,097,791, dla su· 
rowców i artykułów nieobrobionych 
6,097,138, dla artykułów obrobionych 
2,141 ,451, dla zwierząt nie do spożycia 
24,722, czyli ogółem 10,361,102. 

Porównując odnośne pozycje impodu i 
ek5portu Wielkiej Brytanji w paździe niku 
raku bieżącego z październikiem roku ubie 
głcgo, zauważymy, że wzrósł import an
~ielski przy jednoczesnym spadku eksportu 
Gdy bowiem w roku bieżącym wwieLiono 
w październiku towarów za ł. 111,013, 763, 
to w tym. samym miesiącu roku ubiegłego 
wwóz wynosił L 108,635,624, t. j, o Ł 
2,178,079 mniej, Jeszcze większą różnicę 
wykazuje wywóz. W roku bieżą1.;ym wy
wbziono za 53,176,663, a w roku ubbgłym 
za 67,081,986, czyli o olbrzymią różnicę L 
t3,<J05,323 więcej, Również zmnfoj!>zył się 

o 3,016,318 wywóz wtórny. 
Udział Polski w handlu zagranicznym 

Wielkiej Brytanji wyraził się zasadniczo w 
czterech artykułach: drzewie, jajach, śle
dziach i przędzy, Z Polski dowieziono w 
październiku drzewa tartego twardego za 
5792, drzewa tartego miękkiego za 164,478, 
jaj za 94,479, Ogółem za L 264,769. 

Natomiast Anglja eksportowała do Pol 
ski w październiku śledzi za 38,452, przę· 
dzy bawełnianej niebielonej - 16,873, przę 
dzy bawełnianej bielonej lub farbowanej -
247. Ogółem za L 55,572, 

Porównując powyższe cyfry, charakte
tyzujące udział Polski w handlu zagrc.ni
cznym Anglji, z innemi państwami, może
my dojść do słusznego przeświadczenia o 
możliwości poważnego zwiększenia nasze
go ekspol!'tu do Wielkiej Brytanji, I tak, 
gdy nasz eksport drzewa tartego twardego 
do Anglji wyniósł w październiku tylko L 
5792, to F . ndja dostarczyła za ł.. 28,975, 
Japonj~ za ł. 8823, nie mówiąc o St. Zjedno 
zzonych, które dowiozły za 277,809. Ogó-

w październiku 1026 r. 
łem dowóz wyniósł L 541,305. To samo 
dotyczy drzewa tartego miękkiego, Pol
ska dowiozła za Ł 164,478, zaś Rosja za 
718,864, Finlandja za 1,134,560, Lotwa za 
162,204, Szwecja za 473,665, Norwcgja za 
40,133, a Niemcy tylko za 17,635 ł .... Ogólny 
dowóz drzewa miękkiego wyraził się su
mą 3,115,662 L, z których różnicę dostar· 
czyły kraje pozaeuropejskie. 

Charakterystyczną pozycją jest dowóz 
drzewa z Niemiec, mających większe obsza 
ry leśne od Polski, a eksportujących mini
malną ilość. W dostawie do Anglji jaj 
zajmujemy czwarte miejsce po Danji, Ho
landji i Irlandji. Danja dowiozła do Anglji 
w październiku jaj za 539,751 Ł, Holandja 
za 184,635 L, lrlandja za 181,829 Ł, zaś Pol· 
ska za 94,479 ł... Ogółem Anglja importo· 
wała jaj w październiku za ł.. 1,540,395. 

W ciągu dziesięciu miesięcy bieżącego 

roku Polska dowiozła zasadniczych arty
kułów swego eksportu do Anglji następu
jące ilości. Drzewa tartego twardego 

BEZPOśREDNIA KOMUNIKACJA TO
WAROWA MIĘDZY NIEMCAMI A RO

SJĄ PRZEZ POLSKĘ. 

ex) Z dniem 1 stycznia 1927 roku ma 
być podjęta bezpośrednia komunikacja w 
przewozie towarów i bydła między Niem
cami a Rosją sowiecką przez Polskę i 
obszar w. m. Gdańska. Komunikacja ta 
nosi~ b~dzie nazwę: 11Niemiecko-polsko
sowieck1 przewóz towarów i zwierząt". 
W ten sposób zyskują Niemcy bardzo wy
godną linję komunikacyjną - Polska zaś 
osiągnie dzięki tranzytowi znaczne korzy
ści materialne. 

O WPROWADZENIE CEL WYWOZO-
WYCH. 

. ex) Wobec niedostatecznej podaży zbo
Z<I; na rynku warszawskim, który jest naj
w:ię_kszym konsumentem w Polsce, jak rów 
n~ez. m.czem nieusprawiedliwionego pod
mesi7ma cen na zboże na różnych giełdach 
(na giełdzie warszawskiej żyto podskoczyło 
o 2 zł. na kw.} należy się spodziewać, że 
~ząd z~ecyduje się na wprowadzenie w 
niedługim czasie ceł wywozowych na zboże 
chlebowe. 

ZE śWIATOWEGO RYNKU WEŁNIA
NEGO. 

ex) Na ostatnich aukcjach odbytych w 
Sydney wybór wełny był dobry. Zaintere
sowanie ?Ył? powszechne, specjalnie ze 
st~ony Niemiec i Japonji. Francja całko
wite swe zapotrzebowanie zwróciła w kie
runku wyłą~znie gatunków wyborowych. 

Na aukC}ach w Melbourne wybór wełny 
był dostateczny. Ożywienie i udział kup
cow pow;szechny. Do głównych odbiorców 
e,a aukc1.ach tych zaliczyć należy Anglję , 
1 endenCJa na rynku była dość mocna. 

Nas!ępne aukcje odbędą się w Brisbane 
w t~m1me od 7 do 9 b. m., gdzie zaofiaro
w8:nte doszło do liczby 45 tysięcy bel, z 
ktorych 2800 b~l przypadło na scouredsy. 
W. Sydney au.kcie obecne rozpoczęły się w 
dnm 13 ~· m. i tr~ać będą do 16 b. m, Będą 
to aukcie ostatnie, dalsze bowiem terminy 
będą prz~rw~n~ aż do dnia 4 stycznia 1927 
roku. . Rowru~z w tygodniu bieżącym od
będą, się aukcie w Melbourne i w Sydney. 
\Vyrob. Crossbredsów wypadnie według 
wszelkiego prawdopodobieństwa bardzo 
dobrze. (ah) 

554,981 stóp kub. wartości 105,138 L, drze
wa tartego miękkiego 436,167 stóp kub. 
wartości 1,749,&60 Ł, jaj (Ct. Hundreds -
120 szt.) 2,393,054 Ct. Hundreds wartości 

1,158~305 L, cukru rafinowanego 185,6602 
entn. wartości 139,537 Ł, cukr nierafino
wanego 261,494 entn. wartości 141,743 ł.. 

, Z tych cyfr widzimy wyrazme, że 
zajmujemy już poważne miejsce w handlu 
z Anglją, i, że, co jest jeszcze ważniejsze, 
mamy możność ilości naszego eksportu zna 
komicie powiększyć, zwłaszcza w dziale 
żywnościow-1m i drzewnym. 

Eksportu węgla, jako artykułu, który 
posiadał przejściową, nienormalną konjunk 
turę na rynku angielskim, nie poruszam. 
Niemniej jednak, zaznaczyć trzeba, że ar
tykuł ten zdobył sobie obywatelstwo na 
wyspach Wielkiej Brytanji i położył kres 
przeświadczeniu, że jest on miernego ga
tunku, nie nadającego się do używania. 

K. P. 

EKSPORT .BEKONóW ZAGROŻONY. 
ex) Mimo znacznej zwyżki cen trzody 

chlewnej w kraju ~ zniżki cen na bekony 
na rynku angielskim, wywóz naszych be
konów do Londynu w ciągu ostatnich 
dwóch miesięcy (październik, listopad} 
utrzymuje się na poziomie trzeciego kwar
tału, w którym eksportowano ogółem 
20,000 balotów (4 bekony w balocie}. \Y/ 
październiku i listopadzie wywieziono 
13,500 balotów. Do ostatnich dni ceny na 
nasze bekony w ,A nglji utrzymywały się ::ia 
poziomie 80-86 szylin. za ang. centnar, 
gdy w r. ub. płacono za nie 90 szylin. w 
pierwszej połowie b. r. do 110 szył. ' za 
centnar. Spadek ceny tłumaczy się nie 
gatunkiem naszych bekonów, gdyż uważa. 
ne są one w Anglji za lepsze od holender
skich i prawie równe duńskim, a pogorsze
niem się ogólnej konjunktury, wskutek cze
go nawet najlepsze duńskie bekony ze 130 
szyl. za centn. w pierwszej połowie r. b. 
spadły do 94-100 szył. 

Os' 1~n~e depesze z Lond·:nu, otrzymane 
przez :r-1e1s:owy Zw. Eksporterów beko
nów, donoszą wszakże o niejakiej zwyżce 
cen na nasze bekony, które kształtują się 
już 84-90 szył. za centnar. To polepsze
nie konjunktury nie usuwa jednak niebez
pieczeństwa zupełnego ustania eksportu 
lub gwałtownej jego redukcji w tym wy- . 
padku, jeżeli wskutek nieurodzaju ziemnia
ków ceny trzody chlewnej w kraju ponow
nie pójdą w górę. 

EKSPORT JAJ I MASŁA. 
ex) Wywóz zagranicę jaj i masła, któ

ry niedawno jeszcze wykazywał b:trdzo 
znaczne ilości, obecnie tfstał prawie zupeł
nie. Masło eksportują w niewielkich ilo
ściach tylko najbardziej zbliżone do grani
cy niemieckiej mleczarnie Poznańskiego i 
Pomorza, dalsze natomiast wobec wysb
kich cen na własnym rynku sprzedają 
wszystko na miejscu. Jaja tak samo jak i 
masło nie są wywożone z powodu spadku 
produkcji i wysokich cen w kraju. 

Miejski Kinematograf Oświatowy 
Wodny Rynek 

Od wtorku, dnia 14 do dnia 23 gra.dnia 1926 roku 

Na szczyt świat-a m::y;:!~~~-
dniczo·podróinłczego. ilu1truj11cc ostatnią (trzecią) 
wyprawę słynnego podróżnika generała C. G, Bru-

ce'e na najwyh:i:y uczyt 6wlata 

M-t EVERESJ(8840 mtr nad poziomem 
oan morn) w H1malajacb. 

• 

„Kurjer Ł6dzki". 

[o iłyr~at w manuf a~tun~ łó~l~ieJ. 
RYNEK BA WEŁNIANY. 

ex) Na łódzkb rynku wyrobów t>~. 
wehłianych w tygodniu ubiegłym odczuwa
no znaczne polepszenie sytuacji ze wzglę
du na wzmożone zakupy klienteli zarów
no miejscowej jak i z innych dzielnic Pol
ski. Powyższe zwiększone zapotrzebowa
nie tłumaczyć należy znacznym oziębie-_ 
niem, jakie nastąpiło w całej prawie Pol
sce, specjalnie zaś na kresach. W związku 
z tern, w tygodniu ubiegłym zauwatyć się 
dał w Łodzi większy nieco zjazd kupców, 
którzy reflektowali w p:rzeważnej mierze 
na wszelkie gatunki towarów zimowych. 
W przeciwieństwie do tygodnia ubiegłego, 
w dniach ostatnich zapanował na naszym 
rynku bawełnianym nastrój wybitnie przed 
świąteczny. Tranzakcie zawierane są je
dynie w wypadkach wyjątkowych i to na 
bardzo nieznaczne sumy. Według prze
widywań zarówno przemysłowych jak i 
hurtowników, obecnie na wzmożony ruch 

-w branży manufakturowej liczyć już nie 
można, chyba, że jeszcze w tym tygodniu, 
to znaczy w ciągu najbliższych dwóch dni 
kupcy prowincjonalni przyjadą do Łodzi, 
celem zakupienia świeżych partyj towa
rów. Według jednakże wszelkiego praw
dopodobieństwa już do świąt ruchu żadne
go nie będzie , a to z tego względu, iż po· 
zostało już bardzo mało czasu i katdy ku· 
piec liczyć się musi z tero, iż zakupionych 
obecnie towarów nie zdąży dalej odsprze
dać. Jeżeli chodzi o ceny, jakie obowią
zują teraz w fabrykach tutejszych, to za. 
sadniczo pozostały one zupełnie bez zmia
rty, zauważyć jednakże można było, iż ce
ny tych artykułów, które nie cieszyły się 
specialnym popytem, można było otrzy· 
rr ć po cenach o kilka procent niższyc. 
Również pozostały bez zmiany warunki 
sprzedaży. Prócz firmy Kruschego i En. 
dera, która domaga się częściowego po· 
krycia gotówkowego, dochodzącego do 4(, 
procent, firmy inne przyjmują pokrycie na· 
wet wyłącznie wekslowe z terminem do
chodzącym niejednokrotnie nawet do 
trzech miesięcy. Przyjmowanie przez do· 
stawców pokrycia wekslowego tłumaczy 
się tern, iż jakkolwiek dotychczas ruch w 
branży bawełnianej był bardzo słaby i sy 
tuację uważać należy za niebardzo po
myślną, protesty wekslowe wprawdzie naei 
chodzą w tak jednakże minimalnych ilo· 
ściach, iż nie można brać tego poważnie w 
rachubę, co tern bardziej świadczy o tern, 
iż sytuacja nie przedstawia się obecnie 
zbyt groźnie i, że w styczniu rozpocząć się 
może ruch bardzo znaczny, specjalnie, je
żeli chodzi o sprzedaż towarów letnich, na 
które już teraz nawet rozpoczyna się 
sezon. 

O ile przemysłowcy i handel detaliczny 
zapatruje się na ukształtowanie się przy
szłej sytuacji w branży bawełnianej opty
mistycznie, o tyle hurtownicy twierdzą , iż 
sytuacja obecna pozostawia bardzo wiele 
do życzenia. Że panuje obecnie tak wiel
ka konkurencja, że zarobić nawet minimal 
ne sumy jest obecnie niezmiernie trudno, 
tern bardziej, iż kupiec, który obecnie zgła
sza się po towary, targuje się do upadłego, 
w żadnym wypadku nie akceptując tych 
ćen, jakie oferują im hurtownicy. JeżeH 
dodać do tego wszelkiego rodzaju świadcze 
nia, jakie muszą spłacać hurtownicy, 
zdarza się często, iż towary te sprzedaje 
się zupełnie bez zarobku, a niejednokrotni! 
nawet ze stratą. 

RYNEK TOWARóW WEŁNIANYCH. 

I w tej branży nie liczą zupełnie Już na 
sprzedaż towarów zimowych. Naogół u
ważają tutaj, iż sezon zimowy już się skof1-
czył i wszystkie prawie fabryki przygoto· 
wują się dość energicznie do mającego się 
rozpocząć w niedługim czasie sezonu letnie 
go, który najprawdopodobniej przejdzie: 
pod znakiem większego ruchu . 
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RYNEK TOWARóW PóŁWELNIANYCH. 
Z artykułów wełnianych manioulowa

nych pojawiły się już na rynku łódzkim po
szczególne gatunki towarów letnich i cało
rocznych, jak półwełniane satyny, bostony, 
welury, doublee i inne. Artykuły te za
czynają już obecnie cieszyć się dość zna
cznym popytem, specjalnie ze strony kup
ców prowincjonalnych. Sprzedaje się rze
czy te wyłącznie za weksle z terminem, 
dochodzącem do trzech a niejednokrotnie 
nawet do czterech miesięcy. 

Adhal. 

SPRAWY CELNE_. 
~x) Izby handlow :; otrzymały spis arty

kułów, które nie podlegają przy imporcie 
do Francji nowym, podwyższonym staw
kom celnym oraz spis towarów, które przy 
eksporcie do Węgier winny bvć. zaopatrzo
ne w świadectwa pochodzenia, aby mogły 
korzystać z ulg celnych, wynikających z 
traktatów, zawartych przez Węgry z po
sz„_,ególnemi państwami. Dla uniknięcie 
nieporozumień przy odprawie celnej zain
teresowani eksporterzv powinni przejrzeć 
wymienione spisy w Izbach Handlowych. 

POLSKA WYSTAWA FILMOWA. 
· ex) W początkach stycznia 1927 roku 
. ma się odbyć w Warszawie w sali Kino
teatru Colosseum wielka wystawa filmowa. 
Na czele komitetu organizacyjnego stoi 
prezes związku właścicieli teatrów świe
tlnych p. Mańkowski. Jak się dowiaduje
my, inicjatorzy wystawy mają się zwrócić 
jeszcze w bieżącym tygodniu do p. ministra 
przemysłu i handlu p. Kwiatkowskie o przy 
jęcie protektoratu nad wystawą. 

NOTO W ANIA ZŁOTEGO POLSKIEGO 
w dniu 15 grudinla 1927 r. 

Za 100 złotych: Zurych 57.50, Berllln 

46.335-46.815. wyptatv na Warsz.awę-
46.58- 46.82. Gdańsk 58.18-58.32. wynta 
ty na Warszawę 57.07-57.23, Wledeń 
czeki 78.35-78.85, banknoty 78.30-79.30, 
Praga 375, Londyn za 1 funt szterl. 43.50. 

Z GIEŁDY ŁÓDZKIEJ. 
Dolary 8.99,75 
5 proc. listy zastawne m. Częstochowy 

złotowe 40.00 
5 proc. listy zastawne m. Łodzi złoto

we 40.00 
4 i pół proc. listy zastawne m. Łodzi 

złotowe 35.00-36.-
5 proc. listy zastawne m. Piotrkowa 

40.00 
Bank Zachodni 1.40 
Ostrowiec 8.15 
Tranzakcie zawierano przy dość zna

cznem ożywieniu i tendencji utrzymanej. 
(ah} 

DOLAR W LODZI. 
Na wczorajszym rynku prywatnym w 

Łodzi w godzinach wieczorowych dolar 
kształtował się po kursie 9 i p6ł w żą
daniu i 8.99 w płaceniu. Tendencja spo· 
kojna. Obroty średnie. 

GIEŁDA WARSZAWSKA. 
Warszawa, 15 grudnia (Pat.) 

Notowania oficjalne. 
Gotówka. 

Dolary 8.98 - 9.- - 8.96 
Czeki. 

Holandia 360.85 
Londyn 43. 73 
N. York 9.
Paryż 36.08, 35.90 
Praga 26.72 
Szwajcaria 174.35 
Wiedeń 127.25 
Włochy 40.20 

:exr ***;w+ **'* 

PAPIERY PAŃSTWOWE I LISTY 
ZASTAWNE. 

Pożyczka dolarowa 83.50, 85.50 
Pożyczka kolejowa 91.50, 92.
Pożyczka konwers. 5 proc. 47.50, 47.25, 

8 proc. 96.50, 96.25 
5 proc. obł. Tow. Kred. m. Warszawy 

przedw. 30.75, 30.50, zł. 42.75 
4 i jł proc. obl. Tow. Kred. m. War

szawy przedw. zł. 38.50 
4 i pół proc. listy zastawne ziemskie 

przed. 38.25, zł. 37.-, 36.50, 36.85 

AKCJE. 

Notowano w złotych. 

Bank Dyskontowy 10.
Bank Zarobkowy 5.50 
Bank Polski 81.25, 82.25 
Spiess SS.-
Częstocice f.15 
Firley 18.-
Wę6iel 70.-
Polsk. Przem. Naftowy 0.60 
Ce!!ielski 13.-
Lilpop 16.-
Norblin 94.50 
Ostrowieckie 8.25, 8.10 
Pocisk 1.15 
Starachowice 2.10, 2.11, 2.09 
Zawiercie 14.--
Haberbusch 68.-, 67.-, 68.
Kijewski 0.10 
Siła i światło 21.75, 21.25 
Cukier 2.95, 2.85, 2.86 
'JV'--soka ~ .-
Nafta 0.20 
Nobel 2.25 
Fitzner 1.90 
Modrz:! .Jw 3.8~, 3.~ ), 3.85 
Orhvd .• 0.23 
Parcwozv,.. ~- d.:~ . 0.25 

+•li swe 

Rudzki 1.12, 1.13 
Z:deniewski. 1?,50 
Żyrardów 10.75. 10 ~O, 1').70 

ZECERZY na tekst: 
potrzebni 

Zgłoszenia do „Rozwoju„ od 9-ej-tl-ej, 

Na srebrnym ekranie. 
KINO „ODEON". 

„MILOSTKI HUZARA CARSKIEGO". 

„miłostki huzara carskiego" są zaczerpnięte we 
dług powieści Puszkina p. t. ,,Stancjonnyj smotrd
tiel". „Miłostki huza•ra carskiego" t-0 jeden z nie· 
wdelu fi'1rnów, który może ~rzykuć widz.a swą cle· 
kawą treścią oraz grą. Rolę pocztar.za Siemowa 
WyirJna odtworzy? po mistrzowsku łtajlepSiZy tra· 
gik rosyjski I. M. Moskwin, zaś rOilę córki Dum 
doskooale u3ęta S. Malinowska. Całość Jest pierw· 
szorzęclineJ ja1kośoi i pozostawia na 'Wlidziu niezaitar 
te wrażenie. Onlciestra pod lbatutą ip. Pietruszki 
dobra. t 

Składy 
Elektrotechniczne ,,ELEKTROP~. L'' A. SZCZEKACZ 

ul. Zawadzka 16-a 
poleca: 

Upominki gwiazdkowe jako to: żyrandole, a.m· 
ple, lampy biurowe I na nocne. stoliki. 

·. Fabryka. MEBL' 
SZULTZ R. 

Dawniei W. THIEDE, isto. odr. 18S2, 
ul. Gdańska 112, tel. 52-65 

poleca w wielkim wyborze urządzenia 

Jadalne 
Sypialne 

Gabinetowe 
pokoje panieńskie oraz inne 

MEBLE jak również wybudowania 
· eleganckich mieszkań 

ogólnie znanej dobroci. 
Przyjmuje się również obstalunki. 

Ceny dostępne. 
Warunki dogodne. 

„ 
W gQ )opałowy 

ę Ie górnośląski 
w gatunku PIEKARSKIM poleca ze składu 

E. LIBOR Sp6łka Akcyjna 
'' . . '' Handl.-Przemysl. 

Dr. 10ed. nR. MęicEyźni 

R O, i a n e · r r..· Hyd1ew~k·1 ~~~~!i:.' ~~~~:i~1: U U • za lł"lffotem ko1:d6w 
Choroby sk6r- prsesyłki w wyto· 
ae, weae17csae b. lekarz Szp. św. koki 1 zł. (ewtl 
moczopłciowe ł.azarza. :niac&kami poczto· 

Lecmenłe •złacz wemf) bupłafnlr 
nem słońcem ch•roby .1tk6rne I moi~ k1ł~łkę o mym 

g6rskiem. -wenerycz.ne san1acy\nym wyna• 
NARUTOWICZA 9 luku „Heureka0 

9 Zamenhofa L. 6 Adrea „Patent 30" 
Dzielna) tel. 28• 8· od 5.7, niedJ:. 10·21. Cluj, Kolosavar (Rt 

r.. J. BORKOWSKI, 
L6df, ul. Kllillskiego nr. 70 

Tel. 172 i 173. 

Przyjmnłe od 8·10, munia) Poatfach S. 

_________ iiiQ.l ~J~~l~ ffru 
" pn'f Głównef : Spec1ahsta cbor6b Choroby wewn•lą 

K •da an" która chce być podług Dajno w- eborObJ' wene;_ skórnych'. wenery• nel d&ieci. ~ az Z P ' szych paryskich żurnali ostrzy. l1'7Cmne ak6rne cznych 1 moczo· SIENKIEWICZA 11 
żona i csesana prosimy do pierwszorzędne!l;o Zakladu I dr6g' moczo• płciowych. L-;cze- (winda uynnal. 

fryzjerskiego WJ'Ch pu-yjmule nłeszt.słoncem Tel. 24-78. 

Stanl·sława Nowackiego Kol.Vs~;~, j od Qod&. 12-1 l/1 wyiynowem. pr&yjmufe obecne. 
od itod•. 61/a-81/it Przyi'muje od 8-10 od 8-10 rano l o' 

Farbowanie wło1ów L'oreale Henne we wszystkich kolorach 3 5 p 
przez specjalistów. smołklndg DGWJ dła· i od 5-8 popol w ··Le:-znt!,: :sA· ;-----... --------:=============-• .no 

0 

•~rze a- NITASu (Cegieł· 
kł d k · kl n1ana , e 11 nia. Wólczanska 99 •• . 29 t 1 f~ 

i ill!•••••••••••••••••••• n a raw1ec · 44_51, od ll-Zakład Tapicersko· Dekoracyjny li~KUTlCZNIUS1YM ŚRODKIEM uSMIERZAJĄ<!YM 7169 • d 
5 

6 

O tlA RATYIU I za gotów kę U! 

BUHlll! Najnows.i:ych fa· 
W li 1on6w i z najlep· 

szych materiałów: 

Damsłle. meskla i dzlaclon1. 
Poleca MAGAZYN OBUWIA 

I B„ci Dąslarowskich 
I ul. Gubernatorska 3 2 , 
! ROBOT A SOLIDNA. 
l CENY NISKIE. 

Me Kołodziejski 
Łód:.t, Andrzeja tir. 3 

'Sklep galanteryjny 
poleca na nadchodzące święta po cenach konkurencyjnych 

Bie!iznę, krawaty, pollczochy, 
skarpetki, rękawiczki i t. p. 

rtA RAT Y! nA RATY! 

. Dywany I MEBLE I 
Lóżka metalowe mosiężne i niklowane Tow. Akc. 

Konrad Jarnuszkiewicz i S-ka. 
Solidnie, najtaniej kupić mo.tna w MAGAZYNIE MEBLI 
WŁADYSŁAV/ A ROMISZOWSKIEGO 

Piotrkowska 1161 l p. front. Tel. 21-61. 
w niedziele pn:edśw1~tec&ne otwarty magazyn od fi., 1-7. 

K. KASPRUSIA l REUMATYZM 
GŁÓWNA 16. -:- - GŁÓWNA 16• H\MANIA BOlt6ŁOWViZĘBÓW . 
Wykonywa wszelkie roboty w zakres - 1 • 

Tapicerstwa i dekoracji wchodzące -- JESTWYPRÓBOWAHYoDLl\T~ 
1 

r'OLECA po cenach przystępnych otoma 
ny leżaki i materace podług 
najnowszej konstrukcji. 

-J 11 AGA: Ceny nie podwyżazone pomi-
----~ = m~ggl':~j"jro . .;;źy~z;;;n._v __ _ 

,,.„ i~rzystajcie z okazji m 
Tylko w okresie przedświątecznym! 

Towary jedwabne po ce• 
nach znacznie zni:lon7ch 
we wszelkich gatunkach 
i kolbrach O O O O O 

l o - • 

dostać można. tylko w firmie: 

M. LEWltłSON z a kład w1yrobó~ _.2 _1111111-.i-~-llllillil----lll:) 
ul. Piotrkowska 39, tel. 11·73 

~ldifoY„Miilf iH 
na krosnach potrzebny od za-

raz. 
1Qli6skiego nr. 210. ----SPRZEDAM ; 

~~ła~ WIH i w~~f K 
dobrze prosperujący, wraz z ca

łetń urządzeniem i towarem. 
Oferty do 11 Kurjera Łódzkiego" 

. dla „w. M.
11

-

• 

słónano-uaiaoterJiDJEb 

J~Jlnłofitki i S. MosznyOski - Sk~ad Kwiatów i nasion 

MARYSIN~ ~-Ł6di1 ul. Gl6wna Nr. 11. 
Polecamy: Wallzy wazelkiego rodnfu · 
oru aakiewkl i torebki damskie. Partfele, 
papierośnice, teki, tec&ki torniatry oraz 

umówienia i re~atacfil. 
Cen-y_puy1tępne „ Ceny ~~pn• 

Miód psztze.lny 
czyaty łwidy, tegoroczny, pochodzący 
& pasiek podolak!ch w blaazankach brut• 
to 3 kg. zł. 10.80 - s kg. zł. zł. 15, 10 kg. 
sł. 28. - wru & opakowaniem i opłatą 

pocztową wysyła .ltll uliczką. 

'' ul. Piotrkowska 76, tel. 12-26 
poleca na nadchodzące święta po :enach 

konkurencyjnych 
kwiaty: cl~te, doniczkowe, ko•ze, ślub· 

ne wiązanki i wieńce • 
Wszelkie zamówienia wykonuje się solidni!ł. 

Własny Zakład Ogrodniczy 
w Nowym Rokiciu ul. Szkolna 7. 

Dojazd tramwajem Pabjanickim, przystanek 
Sienkiewiczówka. I. WINOKUR, Tarnopol, ul. Tar• 

nowskiego 14 a (Małopolska) ~----------------..,..-~ 
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Księgi handlowe ::~!·~„ 
Dzienniki amerykańskie 

Swój ł..6df, 

. ~Bałucki 

do Rynek) 

swego ł..agiewni-

eka nr. 23. 

I 
w różnych formatach z własnej nowo.: 
cześnie i na większą skalę urządzonej 
fabryki, poleca z gwarancją za trwałość 

oprawy 
Skład papieru i materjałów piśmiennych. 
Fabryka ks!."'Ur handlowych i DRU~ARNIA. 

A. J. Ostrowski, Łódź, 

Chcesz mieć bucik modny- trwały 

I. Zamszowy, czarny, żółty biały 
Fokstrot czy też fason inny 
But z cholewą czy dziecinny 
Najwyborniejsze sandałki 
Cud lakierki, bez pochw-alki 
Towar tani do wyboru 

Piotrkowska SS :·: Telefon 354 i 3540. 
Księgi ze specjalną Unjaturą (szematy) oraz 

wszelkie roboty drukarskie wykonywa się w naj
krótszym czasie. 

Bez krzyku, blagi i sporu 
Kupisz w firmie swój do swego 

, U mistrza Gordoniego · 
Posiadam duży wybór butów ro-· 

boczych. chromowych i filco-
wych. · -

Syndyk tymczasowy masy upadłości Tow. Akc . . Wyrob5w 
?ółw.ełnfanych R. Kindlera w Pabjanicach, adwokat Karoi Więc
kowski zawiadamia zainteresowanych wierzycieli upadłej firmy, 
ie decyzją z dn. 23 listopada 1926 r. Sąd Okrę~owy wyzna
czył ostateczny miesięczny termin dla sprawdzeni!!. wierzytelno
ści. wobec czego zainteresowani winni stawić się osobiście lub 
przez należycie upoważnionych p2łnomocników do syndyka 
tymczasowego adwokata K. Więckowskiego -Łódź, Konstanty
nowska 17-z dowodami swych wierzytelnoś~i i takowa abżyć, 
Gstateczne sprawdzeńfo wierzytelności odbędzie się w obeeno
~ci sędziego komisarza w gmachu Sądu Okrę!lowego w ł..odii 
Wydział Handlowy) w dniu 14 i 15 stycznfa 1927 r. o godz. 12. 

Syndyk tymczasowy K. Więckowski, adwokat. 
Sędzia Komisarz tejże masy upadł9ści wzywa wierzycieli 

lpadłej firmy. aby zgodnie z art. 514-518 i nast. K. H. sta.wlli 
>ię w Kancelarii Sądu Okręgowe.go ·W .Łodii (Pańska 115) w dniu 
lO styczńia 1927 roku o godz. 12-ej celem wysłuchania sprawo
idania syndyka· tymczasowego, zawarcia układu lub utworzenia 

1 iwiązku wierzycieli i wyboru syndyka ostatecz:neg?, 

Sędzia Komisarz dr. A. Grohman. 
Za zgodność: K. Więckowski, adwokat. 

11111111 

MJ~ło 

„. I 01ór~ow~ 
11111111 

Koszta tramwajowe zwracam 
Dojazd tramwajami Nr. 2, 5, 6, 

9, 10, 11. --
Dr. med. 

H. lAJCHTER 
ul. Konatautyno·w:1ką Nr. 9 

(róg Zachodniej) :·: Tel. 49-66 · 

Storn 3tclog. 
Ghoroby chfru!',glc•ne jamy ustne! 
(s<i:ca:ęk. podniebienia. dziąnt aębodołów 
i t. p.) Pri:yfmuie od t-3 i 7-9 wlec• 

W niedzielę od 10-12 w poł. 

Brylanty 
złoto, srebro, perły, zęby sztucz

ne nawet połamane oraz · 

kwity lombardowe 
kupuje i płaci o SOo/0 więcej niż 

wszędzie. 

u . Lewmn Piotrkowska 4t, 
IWJ. fJ sklep frontowy. 

Lekarz • dentysta 

S. SOKAL~KI 
ul. Andrzeja 4. Tel. 54-12. 
Priyjmuie od 10-2 i od 4-7. 

• 

Gwiazdkowa -Wyprzedaż 
We wszystkich oddziałach ceny zniżone 
prawie do połowy 

D~póki zapas starczy 

Damskie koezule 2,90 „ majtki · 2,90 „ stanłezki :J.,751,50 
„ faJ"tuchy 3,90 2,90 „ pończ. flor 2,90 „ „ wełniane 5,90 

Ręczniki frotte 2,50 

Firanki haftow. „ tiulowe 
Kapy tiulowe 

na 2 ł6ika 
Story tiulowe 
Obrusy damast. „ co lor. 

12,90 
38,-

49,-
16,50 
10,90 
13,90 

„ waflowe 1,30 

Fartuszki dla dziewcząt 2,90 ł 1,90 

Cbuoteczki do nosa 
dam1kie 1 koronkami 3 sztuki 1.10 
m,1kie 3 111 1,10 
dziecinne 3 • 0,70 

' Damskie palta ostatni• fasony 85,- 100,-
• futrsanym kolonierzem l mankiet. 140,- 125,-

Męskie palta zimowa 
z fokowym kołnierzem 175,- US.-

Spodnie w puki 25,- 16.- kaml!ar. 40,- Jl.-

• 

Szmechel I 
ł...ódź, Piotkrkowaka 100 filj a 160. 

Elektrycznoit w gospo
darstwie i przemyśle. 

Słlnild elektryczne 
Silniki do polerowania 

Maszyny do borowania 
Szlifierki 

S•lifier1'i do obróbki kamienia 
Wentylatorki do ku:lnł 

Pompy wodne domowe. 

Elektryczne kolby do lutowania 
Prmyrządy do gotowania kleju stolarak. 

Garnczki do gotowania 
Maszynki do kawy 
imbryki 
Zanurzae•e do gotowania 
Płyty grzejnikowe ł do gotowania 
Kuchenki •tołowe 
Z]Jiornikl wrzątkowe 
Zelazka do p:rasowaała 
Aparaty do suszenia włosów 
Poduazki elektryczne 
PiecrkLreflektorowe i k i m ,Jy. 

Me.s:aynki kuchenne 
Wentylatory 

silniki do maszyn do s•ycia 
Ma•:a:yny do prania. 

.. 
Odkurzacze „ Vampy:r"• 

Instalacje siły i światła. 
----,-'-·--

Porady techniczne bezpłatne. 
-----·---

Dogodne warunki płatno§ci. 

,,Powuecboe Towarzystwo Elektryczne A. f. &." 
Sp. z ogr. odp. 

Oddział w Łodai, 
Łód:.t, ul. Piotrkowska Nr. 165. 

Telefon 1'a55. 

„P R I MAL I tł'' 
pastę do obuwia niezrównanej 

.dobroci poleca fabryka 

Teofila Pałczyńskiego 
Łódf, Nawrot 43, tel. 40-52 

(Na, mJejscu specjalny rabat!) 

----~-~ 
~- - „ •:t.~·....:: . . 'C •V 

KUP I 
ksiązkęl 

Ba 

lmiaz~~~ 

M.Anł 
WARSZAWA 
Nowy-Ś~lat 35. 

Do akt.Nr.l027-26r 

Ogłoszenie. 
Komornik przy 

- S11dile Oltręgowyln 
w tod1l A. I.ago 
d:lllłń•kl. 11amiesz
kały w todd, przy 
Ul. Kilińskiego 55 
na zasadlię art.1030 
Illit. Post. Cyw„ 
ogłau:a .te w da, 
17 grudnia · 1926 r. 
od godziny tO•ej 
rano w Łodzi p:nry 
ul. Głównej pod 6 
odbędde się sprze
dat pr:tu licytację 
ruchQmości, naletą
cych do Lejzera 
Bornutaina składa
jąeTch się :i: 8 gar
niturów i 5 palt. 
ocenionych na su
mę 585 :i:ł. 
ł.ódt, dn.6/Xll 16 r. 

Komornik 
A. Łagod:mhbkf 
~ . . , ,__. 

~ MIÓD 
~ lec:i:nicz'f 1;1zyllto 

pszczelny pod 
gwaranci- lipco 
wy w biuzan
kach 3 kg. 12 
.tł. , 5 kg. 16 zł. 
10 i:lg. 29.60 d. 
WllaZ z bia111an
ką i opłatą po 
eztową wysyła 

za zalic:ioką 

Stanisław [babura 
„PASIEKA' 
BRZEŻANY. 



tz „KURJER,,,LÓDZKI„. - Czwarłe!C. -~~6~. g~r~u·~dn~!!~a r.,21~?~~6~...!.ro~l{~-u~. ----·--------------•-r ..... 34.-5_ 

-r-~~~~, NA STÓŁ SWIĄTECZNY! t~\~!~ 
111....o1111Cb:-=:::1 ~ ~ l{ ;•.- ~'.~t:' Baby, placki, ciastka, torty, budynie, nych i wene. 'W „,, k . lk. • . k. rycznych .• remy l wsze ie l n n e p r z y s m a l Piotrkowska ist. 

~~, pożywne. tanie i smaczne ~r~r;~;~:d:i~! 

•, 

jeśli przyrzlld~o!'e Dra Oetkera 
według przep1sow • • 

l<sii1żlię z pr~episaml ot~zyma każdy bezplatnie w większych 
sklepach spożywczych, w razie wyczerpania zaż(\dać wprost od Dra. A. Oetkera, Oliwa. 

Dr. AnnA 
ROSEttBfH60Wl 
Cltol'ob}' •k6r111 
I wenerycsa1 

kobiety l dslee
1 pn:ylmuJ• od 3-

IODlfBDłJDOIJkl ł5 ' 

K 1 N o ~~~ł~zielni Dziś i · dni następnych! !MOTTO: Jak stał-zginął.-W własnym swoim domu 

Symfonia ludzkości Padł od żaru - ognia gromu, , - - A tam ona słania się już w męce, - - · I< Pracowników Szeroko w niebo wyprężając ręce, - - czy li - Jakby pomocy wołała nieboga, , I A tu w życiu zagrodzona jej droga. 
Państwowych Smierć za ż:ycie=1 - i - Początek seansu w dni powszednie o g, 4-ej, w niedziele 

Sienkiewicza 40. dramat w 8-mlu aktach • I święta o godz. 2-ej. 

·--. 
WOLSKI Ł "d " Piotrkowska 3. 

· t O ~t Telefon Nr. 26-99 
egzystuje od 1893 r. 

firma nagrodzona na wystawie Paryskiej za wytworne wina dyplomem honor, i złotym medalem 

Poleca na nadchodzące swiętm w wielkim wyborze. 
Wina, Koniaki, Likiery, Rumy, Wódki krajowe i zagranic:ne 
oraz towary kolonialne i delikatesy tylko w wyborowych ga
tunkach. Pierniki Weesego, Mystkowskiego i Wróblewskiego. 

Bakalje mieszane, Orzechy, owocowe suszone i świeże. 
PORTER ANGIELSKI ORAZ KRAJOWY, PIWA RÓ.ŻNE. 

Zamówienia przyjmują się przez telefon Nr. 26-99 z odsyłką do domu. 
Wypri;edaż starych likierów po cenie niżej kosztu. Wina Szam· 

pańskie oryginalne i krajowe, ceny niakie stale. 

• •• 
WIELKI 

WYBÓR 

[~oine~ 
PLAC SPORTO 
WY .UNIOW 
PzeJa•d nr. 7 

••11111111111. 
Komornik puy S11-

11tde Okrę~owym w 
l ł.od11I, na Starostwo 
tuaslde, A I o J :a -,: 
Galcay6skl urz~ 
dui11cy w Lasku og
ła1za, ie dnła 28-go 
grudni<! 1926 roku, 
od godziny 10-ej 
rano w majątku Jo
achim gm. Widnw 
odbędliłe słę sprze
dał. przez publ!cz· n" licyłacię racho 
motel: 2-ch klaczy, 
biurka, fuzji, 2-ch 
garniturów, palta. 7 
metrów żyta i ja· 
lówki, nalet"cych 
do Rudolfa Krauze
go, onacowanych 
"\la zł. 1030.-

taak,dn. 10/XIl-26 r 

Komorntk 

.\. Oałczyd5kL 

n„. I 
fr. Łukasiewicz 
choroby we• 
wnębzne I 

kobiece. 
Przyjm. od 3-7 
ul. Napiórkow
sliiego róg So-

snowej. 

Dr. med. 

PHYBUllHI 
choroby skórne 
włosów wene• 
JTCzne i moczo-

płciowe. 

Leczenie światłem 
(Lampa kwaraowa) 
promieniami Roent
gena od 9-2 i od 
4-8, 4-5 dla pad 
oddz. poczekalnia. 
Zawadzka nr. t. 

Telefon 25-38. 

Dr. med. 

J. "H W 6lczad1ka 57 
parter. 

Choroby nerw. 
i wewnętrzne. 
Peychłczna metody 
lecznictwa przypa
dłości nerwowo-du 
chowyoh l~kanłe, 
(l11k, zawroty etc.) 
Przyfm. od 12 - 1 
4-1 w. 4005 

Dr. 

Szkolna 12. 

Choroby, skórne 
włosów, wenerycz
ne i moczopłćiowe. 
Leczenie światłem 
(Rentgen. La m p a 
kwarcowa) Elektro-

terapia. 
Przyjmuje od 6 -9 

wieczór 
Panie od 12-3 po 

poł. 

I'*• OOLOSZENIA DROBNE. ,_, sy~!~::; j:::~~d~ 
oo JO uoay za wyraz.. Ola po- sprzedama za:az 

wraz z odstąp1e
uubdl® PJ'll&1, 5 croszy a niem mieszkania 2 

I "1..._. NIJttmteJsza odoszenł• pokojowego i kuch 
50 crosu. ni z komforl•m. -

· Zgłoszenia tia\owne 
_,.,.------------=~ do administracji pod 

~IUIB ł 11Ulll111111 IUUDI I IDPlldat k~~~~.: i pomiesz-

Hauczycielkl z fran· otomanę. aulę, tre- sprzedam maszynę 
c11akim I muzy- mo, stół, krze- do szycia Singa-

k,, freblanki, int•- sła, futra męakle- ra. Przędzalniana 4 
llllentna 01oby do czapkę karakułow, m. 4, parter. 
sarz,da domem. - spnedam. Główna - . 
Swladectwa chlub- !55, m. 46. ficyna Skl~p z m1e1zka-
n•. pol•ca Biuro prawa. 7138 • mem. do sprz~da 
Adamowic11owei - llianino dobre wy- n1a tamo. Franc1sz-
Piotrkowska 91. l' nalm• zaraz: Plac kańa~a 13, sklep 

Dt•nografji wyacu 
!\ł darmo, lłstownie„ 
Redakcja Stenol(ra-· 
fa Polskiego, War
szawa Szuygla tJ 

Muzyki (fortepian) 
wytazel orair: 

pocz~tków udziela 
gruntownie rutyno· 
wana nauczycielka. 
Od 20 :d. mi•alęc11· 
nie Nawrot 20, m. 5, 
prawa oficyna 5-6. 

Haucsycielka z wył 
szam wykształ

ceniem udzlala lek
cyJ I korepetycji w 
zakreała gimnazjum 
Szkolna 33, m. 10. 

7133 

Tanio! !!runtownie 
udsielam lekcji 

muzyki na skrzyp
cach. fortepianie, 
mandolinie, l{iłarze 
oraz t.?orjl. Amato
rom metodą skró
coną. Instrumenty, 
nuty na miejscu, 
fortepian na 1todzi
ny do eitzercytowa 
nia Zielona 23-24 

Dąbrowskiego L. 4, tytomowy. 
Thomas. 7160 Meble wyprzedaj• 

po cenach zni-pianino npelnle żonych Zakład Ta-
nowa i paa 1116• picersko Meblowy, 

rzany do •przeda- Piotrkowska 183. 
nla. Al. I Maja 3C, 
oficyna, I p. 7150 

Surdutowy fłarnit~r 
c1uny, prawie 

nowy, tanio 1prze
dam. Narutowicza 
22, m. 18. 714 4 

Hupaj41 i aprzed";'fę 
rótne meble, dy

wany, futra, garde
robę i mauyny do 
szycia. Płacę na.1-
wyłlze ceny, Gdań 
ska (Dłufa) 4f,front 
w 1kleple, dojazd 
tramwajem 6-8. 

l!urgon lekki (pud
f Io z blachy) kry
ty, na jednego lab 
parę koni sprzedam 
Sienkłewicu 58 -
Tahn l S-ka. · 

Uapelusza prz:ara• 
ig biam tanio i gu
stownie podtu~ naj
nowszych żurnali
Praca 3 zł, Kiliń
skiego 135, prawa 
oficyna. 3 p. m. 27 

Putro małpy. dam· 
skia. trzyćwier

ciowe okazyjnie 
sprzedam tanio. -
Wiadomość Głów
na 26. oficyna II p . 

D-;-;j,-;~~G' duchowiedsbwa i 
amatorów. Komplet 
dzieł chrześcijań
skich więcej jak sto 
k•iążek. Południo
wa 28, m. 15, front 
lewe wejście 3 pię -
tro. 4-5 po poł. IW!. _,. _....._ 

Pilmy dla szkół. kin 
objazdowych a

paraty wyprzedaję, 
Piotrkowska nr. 82. 
m. 19 

Zaofiarowane. 
ft11trzebna starsza 
fi' słutąca do wszy 
ałkiego, n świade
ctwami. Gd aliska 67 
m. 8, od 5-7. 

Chceas otrzymać 
posadę? Musisz 

ukończyć kursa fa
chowe koreapon
dancyjna prof. Sa
kułowicza. W arsza 
wa, Ż6rawia 42. -
Kursa wyuczał~ li· 
1townie: buchalterii 
rachunkowości ku
piecklef, korespon· 
denc!i handlowe!. 
1tenografji, nauki 
handlu, prawa, ka· 
ligrafll, pisania na 
maazynach. Po u
kodczeniu świadec 
two. Ż~dajcia pro
apektówl 

Potrzebny aubjekt 
fryzjerski, Kon

stantynowska L. 78, 
Trojanowski. 7187 

fJdolne podi:ęczne 
O do krawieczyzny 
mogą się zgłosić 
zaraz. Adres: Excel 
lente", Narutowi
cza 32, prawa ofi· 
cyna, parter. 

' Poszukiwane 
fttTodnik t o n at y 
U 11 kilkuletni• prak 
tyką I dobremi świa 
dectwami poszuku
je miejsca od 1-llo 
stycznia moie być 
na wyjazd, Oferty 
"Ogrodnik". 719l 

R11~dca-rolnlk (poz
nadczyk) ponu

kule posady. Wia
domość biuro zle
ced "Ariiaa", ł.6dt, 
Piotrkow1lta 90. 

Inteligentna panim 
ka posaukaje po

ndy ka1jerkl, eks
pedientki. do towa
uystwa 1tarszej o
soby, lnb do dzieci. 
Wymagania akrom
ne. - Oferty pod 
.Skromna do A4-
mlnhtractl pisma. 

'

rzyatojna wdówka 
pragnie . pr11yj~ć 

posadę, jako zarzą
dzafąca demem u 
łntellgantnego ea
motnego palla, mo
ł11 być w miej1Cu 
lab na wyjazd. -
Oferty 1ub .Samot
na" - do "Kariera 
ł.ódzkiego". 

Lołll1 i 111111złaa11 
ll.łieszkanie z u
Pl trzymaniem dla 
panienki 90 zł. mia 
aięcmia. J u\\uua. <l 
m. H. 

Do wynajęcia jeden 
lub dwa pokoje 

na biuro Południo
wa 28. m. 15, front 
lewe wejście 3 p„ 
4-S po południu. 

Ddst•ple z a r a z 
eklep spotywczy 

Wiadomo'ć Aleja I 
Maja 77, sklep. 

7172 

MatrJIDODiłłDe. 
Chcesz szybko i dob 

rze wyjść zam'* 
lub się ożenić? Na
piaz do Międzyna
rodowego biura ko
jarzenia małteńatw 
"Matrymonium" w 
Warszawie, ul. No
wofrodzka 36. $ci-
1ła dyskrecja za
pewniona. Wybór 
olbrzymi! 

Ił S 11 
Dkaszerka Plpl-
11 kowa payjmuje 
zamówienia. Piotr· 
kowska 132. 39PT-? 

lUyroby ręc1ne -
włóczkowe :chn

stJd,sweatry, blaski 
csapki i poduuki, 
do nabycia w fir
mie Polbandel, An
drH\a 1. 

Drki~';\!ę"' da.ncingo 
""' kwintet la· 

xofon-jazband po
szukujemy od 1·go 
stycznia. Bydgoszcz 
Reatauracja Hotelu 
pod Orłem. 

llloda wdówka pra 
111 gnie poznać in· 
teligetnego zamoi
niefuego pana w 
calu towar11y1kim, 
Oferty do "Kuriera 
ł.ódz. • aab „Przy. 
Jezdna". 7177 

Unie;ażniam wek
sel na sumę 150 

zł. wystawiony na 
imię Konstantego 
Kucharskiego . za
miasskałego przy 
ul. Zakątnej 10 na 
rlecenie Wojciecha 
Filidskiego. Weksel 
powyższy wykupio
ny był w oznaczo
nym terminie. 

Urawc„wa przyjmu n je do szycia, po 
cenach umiarkowa
nych, Uszycie suk
ni 8 złotych. Gdad
sk• 164, II wejścia, 
parter m. l 8. 693Z 

laJDblODI 1Dłllllll1 

Zagubiono dowód 
osobisty, wyda.ny 

w m. L~c-z;ycT ua 
I.mię Mar,s.nny ltzy· 
c:kiel. 7151 
Menachem Mławar 
rl Północna 6, zgu
bił kwit Elektrow
ni na złożoną kau· 
cję, 

Na wypłat, 
otrzymać mote lt1· 
tdy: materiały du 
skie, męskie, pła11° 
cze dauukle i gar. 
niłury (wedłu\l mia· 
ry). krepe de Chi· 
ne, Swetry. - W1· 
rnnłd najdogodnl•I· 
sze. 

w GLOB• 
Plołl'kow•ka 7ł 

DR. MED. 

Południowa 13 
Specjalista 

Chorób • k Ó „ 
ny c h, wene• 
rycznych i moo 
czopłciowych. 
Leczenie światłem 
(Lampa kwarcowi~ 
Przyjmuje 9 do I 
i od 5-8 wiea.I 

Teł. 40-26. 

DYPLOIOlłftJ 
l'ELCZERlltA 

l\liHl\l-lłlłtJlftt 

1. Mirnut! 
Przyjmuje 

•ollłaHld 11·1• 

Szlachetnym trunkiem świątecznym 
są wina firmy 

ł 

Schroder I. Schyler & Co. 
BORDEAUX 
egz. od r. 1759 

Bogate, blisko dw11stuletnie doświadczenie naste!!o Domu daje naj
lepszą gwarancję za oryginalne i starannie pielęgnowane kresc~m::ję. 

Zakup wina · to rzecz za uf ani a I 
Prosimy porównać nietylko ceny i nazwy, 
lecz również gatunki pomiędzy sobą. : -: 

Przedstawicielstwo i skład konsygnacyjny: 
Bracia Ignatowicz, Piotrkowska 96, tel. 833. 

~~·MO_,_M-~•• -- - ·•---·- ________________ ""'!-___________ _ 

Ci! N Y O O t O S Z I! N: . Ocłoszenla amłeJscowe o 50 oroc. drołef. · ~ Xonto ł:Ze· 

k o w e 

P. IM. O. 

• &1747. 

CENA PPENUMERATY: 
W Łod~ z nfedz. doo._ ilustr. mtestecznie 

Dla robotników 

Na prowtncJ! 
Za~anka 

„ „ 
„ 
• 

• 
„ 

• 

zt. .uo Pn:ed tekstem · 40 rrosz:r n wtem milimetr. t lam. (strona ~ łamy} Zacnnłcme o 100 oroc. chotel. } 
W tekście 40 „ „ • • I • • 4 • Katda nowa oodwytka obowhlzuJe WSZJ'Słkle Jal DRVłtte 'li a 

• 3.70 Za tekstem 30 • • • • I • . • 4 • z:enla do zmiany cen bez uprzednlesto zawiadomienia. 
~ekrołostl 3fJ • · • i ;-~- I łr „ .4 „ Za termłnoWY druk o2łosze4. komun.lkat6w t oflar 1dmłm1W 

" 
4
·
7° Komunfkatv 30 • • • • I • „ 4 „ ttle odpowiada. · t 

„ to.!50 Zwyczajne 8 „ „ „ „ I • ~ IO łatnaw ArłYltutv. nade:stane bez oznaczenia bononuinm. awatane •' <: 
Odnoszenie do domu 

Drobne JO rr- ooszukłwanfe or~cy S rr. a wyraz-aaJmnfefsze o&lo- bezvłatne. 
• 30 s,;enfe 50 u. Odoszenłe nad·esfane oo cod2. 71'1ecz. o _,t>r'OC. t!rotel ~etoot;6w ur6wno utvtveb łat ł cdrrueonvdi reclldrda llb! 

Echo Wiecz:óme" !~cznia z odnoncniem do domu zł. 6.90 miesięcznie . . .K urjer tódzki" i • .Łódzkie 
------,...._~-~-- .-.....-

Redaktor Naczelny: 

c...ła.w G.mkowsld. 
Odbito we własne.I drllkansl 1lL Zawadzka Nr. L Wydawca: Jao StypulkowskL F 

• ~ T--.. Dnkarsko-W'ydaWldc.zep ... 1 t _ .• 4 11 
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